
Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznyeh.

Numer pojedynczy kosztuj* w miejscu 5 cen­
tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Admini­
stracji ' ulica Czarnieckiego 1. 3. — Listy należy 
frankować.

Reklamacje otwarte wolne od opłaty.
Ttilcfoir. Redakcyi ej. S&,

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  16 zł., p ó ł r o c z n i e  8 zł., k w a r t a l n i e  
4 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. 35 et. W miejscu: r o c z n i e  12 z?., p ó ł r o c z n i e  6 zł., k w a r t a l n i e  
3 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N i e m c z e c h  1 zł. 60 et. miesięcznie. 
We wszystkich innych państwach 1 zł, 90 et. miesięcznie.

„Przewodnik naukowy 1 literacki” , dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej11, otrzymają 
cało- i półroczni abonenci pezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1. lipea do końca grudnia, ewierćroezni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 et., drudzy 
30 et. — P r z e w o d n i k  prenumerowany osobno kosztuje i  zł

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie biuro dzienhików Ludwika Plohna, 
ulica Karola Ludwika 1. 9; we Praneyi, w Paryżu 
wyłąsznie ageneya pana Adama, Bouleyard Raspail 
Nr. 105 bis.

Zaproszenie do przedpłaty.
Przedpłata na Gazetą Lwowską 

wynosi rucznie (od Igo stycznia do 
końca g ru d n ia ), w miejscu 12 zł., 
pocztą 16 złr.; półrocznie (od Igo 
stycznia do końca czerwca) w miejscu 
6 z łr ,  pocztą 8 złr.; ówierórocznie 
(od Igo stycznia do końca marca: 
w miejscu 3 złr., pocztą 4 złr ; 
miesięcznie (od 1 do końca każdego 
miesiąca) w miejscu 1 złr., pocztą 
i  złr. 85 ct.

Prenumeratorowi e roczni lub pół­
roczni, (którzy p r e n u m e r u j ą  od 1 
stycznia do końca g ruan ia), otrzymują 
Przewodnik naukowy i literackt, doda­
tek miesięczny do Gazety Lwowskiej 
b e z p ł a t n i e ;  ćwieróroezni zaś i 
iii ebięezm za dopłatą • ■ pierwsi cl., 
drudzy 30 ct. Prze-wodnik prenum e­
rowany osobno, kosztuje rocznie 4 
złr., półrocznie 2 złr., dwierdrocznie 
1 słr.

W celu ustalenia nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie prenumeraty,

W roku 1897 felieton nasz wypełni je­
dno wielkie nazwisko:

Henryka Sienkiewicza.

To starczy za cały i najlepszy program.
Niebawem rozpoczniemy druk obycza­

jowej powieści znakomitego pisarza naszego, 
osnutej na tie kosmopolitycznego życia na 
Eiyierze p. t.

„NA JASNYM LRZEGU"
Po jej ukończeniu drukować będziemy 

wielką historyczną powieść H e n r y k a  S i e n ­
k i e w i c z a :

„KEPIYŻACY"

CZĘŚĆ URZĘDOWA

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 12 
grudnia b r. najmiłościwiej zatwierdzić wy­
bór Jana br. K o n o p k i ,  właściciela dóbr na 
prezesa i Piotr? T r e t e r a. właściciela dóbr 
na zastgpcg prezesa Rady powiatowej w Dą­
browie; Ludwika Baldwin R a m u ł t a ,  wła­
ściciela dib1'. na prezesa i dr Jana S t r u- 
t y ń s a i e g o ,  adwokata kiajow^go ru  fo fr 
stępcę prezesa Rady powiatowej w L isku, 
właściciela dóbr Stanisława P r z j b y ł o w -  
s k i e g o ,  na prezesa i Józefa S e r o c z y ń ­
s k i e g o ,  na zastępcę prezesa Rady powia­
towej w Kosowie; Romana hr. P o t o c k i  e- 
go,  właściciela dobr na prezesa i Bolesława 
Ż a r d e c k i e g o ,  posła na Sejm krajowy na 
zastępcę prezesa Rady powiatowej w Łańcucie; 
Ferdynanda hr. II o m p e s c h a, właściciela 
dóbr, na prezesa i d r . ' Klemensa K o ś t b e i -  
ma,  wlaść. dóbr, na zastępcę prezesa Rady

powiatowej w Nisku; dr. Gustawa R o m e r a ,  
właść. dóbr, i posła na Sejm kraj. na preze­
sa i Eugeniusza Z i e l i ń s k i e g o  właść. dóbr, 
na zastępeę prezesa Rady powiatowej w No­
wym Sączu; Stefana S ę k o w s k i e g o  właść. 
dóbr, na prezesa i Jana br, T a r n o w s k i e ­
go właść. dóbr, na zastępcę prezesa Rady po­
wiatowej w Mielcu.

Prezydyum c. k. krajowej Dyrekcyi 
skarbu zamianowało ofieyała cłowego Wil­
helma B u c z k o w s k i e g o  kierownikiem u- 
rzędu cłowego, poborcę cłowego Jana R a ­
k o w s k i e g o  oficjałem cło wyra , poborcę 
cłowego Januarego K u r c z a b i ń s k i e g o  asy­
stentem cłowym, asystenta cłowego zaś F er­
dynanda S i a n y  i praktykanta cłowego Igna­
cego O b s t a  poborcami ełowymi.

Dnia 25 grudnia b. r. wydano i rozesłano 
z o. k. nadwornej i państwowej drukarni w 
Wiedniu LXXXiX, XC i XCI zeszyty Dziennika 
ustaw państwa w wydaniu niemieckiein.

Zeszyt LXXXIX zaw’cra:
Nr. 237. Ustawę z dnia 23 grudnia b. r., w 

T/ra&ŁŻy soli bydlęcej po zniżońęi 
cenie. i

Nr. 238. Rozporządzenie Ministerstwa skarbu 
z dnia 23 grudnia b. r., o wykonaniu u- 
stawy z dnia 23 grudnia b. r. (Dz. u p. 
nr. 237) w sprawie, sprzedaży soli by­
dlęcej po zniżonej cenie.
Zeszyt XO zawiera:

Nr. 239. Rozporządzenie Ministra skarbu z dnia 
14 grudnia b r., mocą którego ograni­
czono dług bieżący w częściowych prze­
kazach hipotecznych na sumę 70 milionów 
zł. w. a.

Nr. 240. Rozporządzenie Ministerstwa spraw 
wewnętrznych z dnia 16 grudnia b. r., 
mocą którego uzupełniono, względnie zmie­
niono rozporządzenia ministeryalne z dnia 
20 lipca 1894 (Dz. u. p. nr. 167) i z 
dnia 10 listopada 1894 (Dz. u. p. nr. 216), 
w sprawie podziału klas tych gałęzi prze­
mysłu, które podlegają ubezpieczeniu od 
wypadków, a to stosownie do tego w ja­
kim stopniu przydzieleni do owych klas 
robotnicy narażeni są na niebezpieczeństwo.

Nr. 241. Rozporządzenie Ministra spr?w we­
wnętrznych z dnia 18 grudnia b r., mocą 
którego zmieniono postanowienia przepisów 
dodatkowych do rozporządzenia uiiniste- 
ryalnego z dnia 23 września 1896 (Dz. 
u. p. nr. 170), o postanowieniach wyko­
nawczych do ordynucyi wyborczej dla Rady 
państwa.
Zeszyt XCI zawiera:

Nr. 242. Ustawę z dnia 23 grudnia b. r., o 
dalszym poborze podatków i należytości 
skarbowych, oraz o pokrywaniu potrzeb 
Państwa w styczniu r. 1897.

CZĘŚĆ IIEURZEDOWA

Lwów, 29 grudnia.

W żywym kontraście z prawdziwie świą­
teczną ciszą, która przez kilka oetatnicii dni 
zapełniała całą dziedzinę publicznego życia 
w Europie, właśnie w czasie świąt Bożego 
Narodzenia pojawiły się pierwsze doniesienia 
o nowej rywalizacji pomiędzy państwami na 
poiu uzbrojeń armij. Oto F rareya zamierza 
przystąpić do przeobrażenia- swej artyleryi, a 
równocześnie powiększa liczbę swych batalio­
nów piechoty. Naturalnie Niemcy nie zosta­
ną po za Francyą. a za ich przykładem, 
chcąc nie chcąc, będą musiały pójść także
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P O W I E Ś Ć  

Z OZAKÓW TEODOZYUSZA WIELKIEGO.

(Ciąg dalszy).

XIX.
W trwodze przebyła Wienna dwa dłu­

gie dni. Ustał handel, rzemiosła z: łożyły rę­
ce bezczynnie, urzędy nie załatwiały spraw 
bieżących. Nikt nie wychodził na ulicę, cią­
gle bowiem spodziewany się napadu Arbo- 
gasta.

Ze wszystkich stron opasywał miasto 
straszliwy łańcuch, najeżony włóczniami F ran­
ków, Allemanów i Gallów. Jak daleko  ̂oko 
sięgało, wszędzie świeciły białe namioty, lśniły 
w słońcu zbroje, miecze i tarcze. Dość było 
jednego sygnału, aby ten łańcuch ścisnął re- 
zydencyę imperatora i zmienn. ją w kupę 
gruzów, obryzganych krwią winnych i nie­
winnych.

Z pałacu cesarskiego szli do obozu po­
słowie z obietnicami przebaczenia i łaski. I V-ze- 
rażony Walentynian upokorzył się przed woj­
skiem, traktował z naczelnikami poszczegól­
nych plemion, jak równy _ równymi.

Ale posłowie wracali z chmurą troski 
na czołach. Daremna była ich wymowa i 
prośby daremne.

Komesów i wpjewoduw Arbogasta nie 
ł jeżyła żadna nić serdeczna z Walentynia- 
nem. Nie on znosił razem z nimi głód, pra­
gnienie i wszelki trud wojny, nir jego głos 
zagrzewał ich w boju do męstwa i dziękował 
im po odniesionem zwycięstwie.

Cóż ich mógł obchod-hć syn Pancńczy- 
ka: którego legiony wschodnia wyniosły na 
tron w chwili, kiedy godnie.jjń od niego mę­
żowie wzgardzili koroną? Walentynian nie 
miał po za sobą nawet tradycji starego rodu 
rzymskiego. Był on w cesarstwie tak samo 
„nowym człowiekiem,“ jak oni.

Obojętnie przyjmowali panowie frankoń­
scy, allemrńscy i gallilejscy hojne obietnice 
posłów, wiedzieli bowiem z doświadczenia, że 
każdy imperator głaskał dopóty przedstawi 
cieli siły zbrojnej, dopóki się ich obawiał, 
a potem mścił się okrutnie za strach i obra­
żoną miłość własną.

Nic zresztą więcej nad to, co posiadali 
od naczelnego wodza, nie mógł im uczynić 
Walentynian. Oni służyli cesarstwu ala do 
stojeństw i pieniędzy, zaś Arbogast nie ską­
pił ani pierwszych, ani drugich. Najważniej­
sze posady wojskowe obsadził swoimi przyja­
ciółmi, cały zdobyty łup oddawał żołnierzowi, 
dostrzegał i wynagradzał bez zawiści każdą 
zasługę. Żyjąc, tak samo skromnie, ubogo, jak 
Marek AureTusz i Julian. Apostata, lekcewa­
żył złoto, zedawalniajac się sławą. Jego zna­
na powszechnie uczciwość była dla najemni­
ków cesarstwa rzymskiego lepszą rękojmią do­
chowania zawartych umów, aniżeli obietnice 
W&lentyniana.

Że młody imperator wyznawał szczerze 
naukę Chrystusową, nie jednało mu bynaj­
mniej miłości wojska zachodnich prefektur, 
pogrążonego jeszcze w mrokach bałwochwal­
stwa. Prawie wszyscy Frankowie i Ailema- 
nowie raodliii się do swoich bogów. Tylko 
pomiędzy Gallami liczyła już nowa wiara 
mnóstwo zwolenników, lecz ckrześcianie prze­
nosili prace pokoju nad krwawe rzemiosło żoł­
nierza, Pod sztandarami było ich bardzo nie 
wielu.

W trawiącym niepokoju czekała Wien­
na na wynik rokownń. Ludność chrześeiań- 
ska, spoglądała na Walentyniana, jak na słoń 
ee wschodzące. Gdyby ta jasna gwiazda zga­

sła przedwcześnie, ogarnęłyby znów Gailię 
ciemności pogaństwa.

A gwiazda imperatora świeciła z każdą 
godziną słabiej. „Niech się Walentynian zda 
na łaskę i niełaskę króla" — odpowiadali 
posłom komesowie i wojewodowie. Znaczyło 
to w bezlitosnym języku czwartego stulecia: 
niech się usunie z drogi nowego władcy, albo 
my go usuniemy.

Już wieczorem pierwszego dnia nie łu­
dziło się miasto. Chrześcianie wiedzieli, 'ż 
żadna siła ludzka nie ocali Walentyi iana. 
Wszystkie spory pomiędzy imperatorami rzym­
skimi i wodzami rozstrzygała zawsze śmierć 
słabszego. Zabijał mocniejszy, a mocniejszym 
nio był młody monarcha.

I nikt nie zdziwił się, gdy prefekt 
Wienny obwieścił trzeciego dnia z mównicy 
na głównym rynku zebranemu ludowi: „że 
Jego Wieczność, boski Walentynian, zeszedł 
w nocy nagle z tego świata".

Nikt nic pytał o szczegóły owej „nr 
głej śmierci", którą umierali w doniesieniach 
urzędowych wszyscy imperatorowie, zamordo­
wani przez jawnego, czy ukrytego wroga; za 
niepotrzebną bowiem ciekawość płacono w po­
bliżu dworów cesarskich gardh n*j

Milcząc, rozeszli się chrześcianie do 
domów.

Wkrótce potem ukazali się na ulicach 
domownicy i protektorowie , postępujący 
w zwarlyeh szeregach. Prowadził ich Riko-

:,:) Właściwego sprawcy śmierci Walen- 
tyniana, która nastąpiła dnia 15 maja 392 ro­
ku, nie wykryli dotąd historycy. Jedni twier­
dzą, że zamordowano go na rozkaz Arbogasta, 
inni, że uprzątnęli go dworacy, chcący sobie w 
ten sposób zaskarbić łaski nowego pana, jeszcze 
inni, że pozbawił się sam życia. I rodzaj jego 
śmierci nie jest dotąd ustalony. Podług jednych 
znaleziono go w łóżku uduszonego, podług dru­
gich powieszonego w ogrodzie.

mer, który niósł wieniee imperatorski i płaszcz 
szkarłatny.

Przyboczna straż cesarska udawała się 
do obozu z pokłonem wiernopoddańczym. Wy­
braniec wojska był jej panem prawowitym.

Wiadomość o śmierci Waleńtyniana za­
stała Arbogasta pod namiotem. Siedział na 
składanem krześle połowem, a naokoło niego 
stali jego radcowie, komesowie i wojewodo­
wie. Byli także przy nim Juliusz i Galeryusz.

Zgon imperatora nie wywołał w otocze­
niu króla żadnego wrażenia. Spodziewano się 
go od dwóch dni. Przyjęto żałobną nowinę 
z taką obojętnością, jak gdyby się stała rzecz 
najzwyklejsza.

Rikomer, powtórzywszy słowa prefekta 
miasta, zgiął kolano przed Arbcgastem i za­
wołał :

— Bądź pozdrowiony boski i wieczny 
panie!

To samo uczynili komesowie, wojewodo­
wie i radcowie.

Leez Arbogast nie sięgnął po wieniec 
i płaszcz purpurowy.

— Podnieście się! —  rzekł. — Nie dla 
mnie umarł Walentynian.

Zdumienie malowało się na twarzach 
jego podkomendnych. Najstarszy z nich, Frank 
Bauto, zawołał powtórnie:

— Bądź pozdrowiony, boski i wieczny 
panie! Tylko twoich rozkazów chcemy słu­
chać na poiu sławy.

_ — Oko moje będzie czuwało dalej nad 
wami — mówił Arbogast — lecz wiatołom- 
stwem nie splamię siwych włosów, ślubowa­
łem Teodozyuszowi, iż nie włożę nigdy ko­
rony rzymskiej na głowę i śiubu tego docho­
wam. Zostanę waszym wodzem, ojcem w po­
koju, panem na wojnie. W purpurę rzymską 
przyodziejemy Rzymianina.

(Ciąg dalss* nastąpi).



inne państwa. W ten sposób wytwarza się 
nowy okres wysiłków zo strony państw, lu­
dów i rządów w dziedzinie uzbrojenia woj­
ska ; na razie ma on tę dobrą zaletę, że po­
mnaża widoki pokoju, gdyż nikt nie rozpo­
czyna wojny, nie mając przeprowadzonej w 
zupełności reorganizacyi artyleryi, — z dru­
giej jednak strony kolumny cyfr, które jako 
koszta tej reorganizacyi będą musiały pomno­
żyć ciężary ludności, już teraz trapią ludy, 
rządy i parlamenty. Jedyną pociechą jest dla 
nich myśl, że słowa Moitke’go, wypowiedzia­
ne przed dziesięciu laty: „Europa starrt in 
Waffen“ doprowadzą ostatecznie rzecz donie- 
możebności, a rosnące w nieskończoność ar­
mie uczynią prowadzenie wojny niepodobień­
stwem.

Pierwsza podnieta do wywołania na no­
wo dyskusyi na temat dalszych uzbrojeń, wy­
szła tym razem od Prancyi. Na ostatniem 
posiedzeniu wielkiej rady wojennej, które od­
było się pod przewodnictwem prezydenta rze­
czy pospolitej, minister wojny przedłożył dwie 
ważne zmiany: utworzenie w 145 z pośród 
173 pułków piechoty francuskiej, nowych, 
czwartych batalionów a oraz zaprowadzenie 
nowych armat w artyleryi polowej. Pierwsza 
propozycya: utworzenia 145 nowych batalio­
nów, które mają być użyte do postawienia na 
pełnej stopie pułków niekompletnych, prze­
znaczonych dotychczas na wypadek wojny 
głównie nie do walki czynnej z nieprzyjacie­
lem, ale do strzeżenia twierdz, zakładów woj­
skowych, do wewnętrznej obrony kraju i t. d. 
jest odpowiedzią na zeszłoroczne utworzenie 
w Niemczech 96 nowych, czwartych batalio­
nów, które niedawno wydany rozkaz dzien­
ny eesarza Wilhelma, zorganizował w sze­
snaście samoistnych brygad; jak widać z tego, 
Francuzi postarali się, aby nie tylko doró­
wnać Niemcom, ale także przewyższyć ich 
jeszcze o blisko 50 batalionów. Oo do artyle­
ryi, chodzi tu o wprowadzenie nowych dział, 
o wiele lżejszych, tak, że zamiast sześciu ko­
ni, jak było dotychczas, ciągnąć je będą tyl­
ko cztery, a działa te strzelać mają tak szybko, 
iżwjednej minucie każde z osobna może dać rze­
komo do dwudziestu strzałów. Będzie przy tein 
jeszcze ta korzyść, że baterye będą mogły 
wozić z sobą o wiele większy zapas amunicji, 
dalej, że nowe działa będą w skutek strza­
łów rozgrzewać się o wiele powolniej niż do­
tychczas, a bić będą o wiele dalej i celniej. 
Kule nowych dział nieść będą blisko na milę 
a z taką siłą, że linia strzałów na odległość 
3.000 metrów będzie prawie prostą i dawać 
będzie zupełną pewność strzałów. Zmiana dział 
w artyleryi polowej pociągnie za sobą wyda­
tek w kwocie 200 milionów franków, ale w 
rezultacie okaże się ona znacznie kosztowniej­
szą, gdyż niewątpliwie za ztniaaą dział polo- 
wych pójdzie nieuchronnie także zmiana ar­
mat oblgżniczych, okrętowych i nadbrzeżnych. 
Wielka francuska rada wojenna zgodziła się 
na propozyeye ministra wojny a w ten spo 
sób reformę można uważać za postanowioną; 
jakkolwiek bowiem parlamentowi francuskie­
mu nie przyjdzie łatwo dać przyzwolenie na 
nowe wydatki i kwestya pokrycia ich wywo­
ła zapewne nie jedną jeszcze trudność a mo­
że i niejedno przesilenie: nie ulega jednak 
wątpliwości, że parlament reformie się nie 
sprzeciwi. Tam bowiem, gdzie chodzi o obro-
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— Droga lady, bądź ze mną szczera! — 
rzekł pan de Boce — co między wami za­
szło? Ja nie wierzę w chorobę starego... 
ezytam na twarzy Wiliama inną historyę.: 
nie pozwolił by ci jechać z taką obojętno­
ścią.... Widzę po nim, że jest smutny i roz­
gniewany.... Czy może nie chciałaś go wy­
słuchać, bo on kocha ciebie.... Przebacz mi, 
że ciebie pytam, ale może to tylko nieporo­
zumienie między wami.... zakochani bywają 
taey niezręczni!

— Nie ma żadnego nieporozumienia, mój 
przyjacielu.,., nie wiem, ezy książę innie ko­
cha, ale w każdym razie ja jego nie kocham!

— Tak! a więc się pomyliłem. Gdy­
bym miał lat trzydzieści, poleciałbym za tobą, 
ale ponieważ ich już nie mam, ograniczę się 
na odprowadzeniu ciebie do statku, jeżoli po­
zwolisz, milady.

— Z wielką chęcią, hrabio, dziękuję; 
dziś wieczorem o siódmej pojedziemy. Będę 
także bardzo szezęśliwa, jeżeli później przyje- 
dziesz pan do Alpino, dając rai sposobność 
okazania ci mojej głębokiej i prawdziwej ży­
czliwości.

Hrabia, mając łez pełne oczy, uciekł, 
aby ukryć swoje rozrzewnienie.

Przez ten czas Wiliam siedział zamknię­
ty u siebie. Stary przyjaciel odgadł go do­
brze; kochał piękną Włoszkę nie namiętnie,

nę kraju, każdy Francuz, czy to monarchista 
czy republikanin, czy radykał lub nawet so­
cjalista, — jest gotów do wszelkich ofiar. 
.Testto jednak zapowiedź nowych ofiar i cię­
żarów także dla reszty Europy.

Z Sejmów krajowych.
Równocześnie z Sejmem galicyjskim 

zebrały się Sejmy siedmiu innych jeszcze 
krajów' koronnych na dwu lub trzydniową se­
sję. Są to Sejmy: Czech, Austryi dolnej, 
Styryi, Krainy, Morawii, Szląska i Gorycyi 
Gradyski. W obecnym okresie swych obrad, 
Sejmy te ograniczą się do uchwalenia pro- 
wizoryów budżetowych, a nadto Sejmy, które 
świeżo zostały wybrane, ukonstytuowały się.
0  przebiegu wczorajszych posiedzeń donoszą 
nam telegraficznie:

Sejm czeski został otwarty przemową 
Marszałka ks. Lohkowitza, zakończoną okrzy­
kiem na eześć Najj. P a n a .— Następnie prze­
mówił Namiestnik hr. Coudenhove, oświad­
czając, iż Rząd wielokrotnie zaznaczył i udo­
wodnił żywe swoje zainteresowanie dla wszyst­
kich spraw, tyczących się tego kraju koron 
nego. Rząd, który oświadczył, iż chce bliżej 
zbadać cały kompleks spraw czeskich, poprze 
każde usiłowanie, którego celem będzie wy­
równanie istniejących różnic i zamierza swoje 
stanowisko w poszczególnych kwesfyach w 
eiągu sesyi określić. Wychodząc z zasady ró­
wnouprawnienia oba narodowości, kraj za­
mieszkujących, będę się starał — rzeki Na­
miestnik — sprawy narodowe i polityczne 
traktować z należytem zrozumieniem i uczu- 
eiem.

Wydział krajowy przedłożył Sejmowi 
projekt ustawy o zaprowadzeniu bezpośrednich 
wyborów w kuryi gmin wiejskich. Ponieważ 
zażądano nagłego traktowania tego przedmio­
tu, Marszałek książę Lobkowitz oświadczył, 
że wniosek ten Wydziału krajowego postawi 
na porządku dziennym pierwszego posiedze­
nia po ponownem zebraniu się Sejmu na dal­
szy eiąg sesyi. Dep. Herold postawił wniosek, 
aby wystosować do Korony adres w duchu 
prawno-państwowym. Dep. Sehlesinger pono­
wił wniosek posłów niemieckich o zaprowa­
dzenie kuryj narodowościowych.

W Wiedniu, z powodu otwarcia Sejmu 
dolno-austryaekiego, odprawił ks. arcybiskup 
Angerer uroczyste nabożeństwo w katedrze 
św. Szczepana, na którein byli obecni : Na­
miestnik hr. Kielmimsegg, Marszałek krajo­
wy, jego zastępca, oraz wielu posłów sejmo­
wych. Po otwarciu Sejmu mowąNaimestnika, 
złożyli przyrzeczenie poselskie Marszałek kra­
jowy br. Gudenus, jego zastępca dr. Strobach 
oraz inni posłowie. W przemowie wstępnej, 
wyraził Marszałek nadzieję, że Sejm, opiera­
jąc się na rodzinnych, cbrześciańskich prze­
konaniach doprowadzi naglące ekonomiczne, 
kulturalne i socjalne wymagania wieku do 
pomyślnego rozwiązania. Marszałek zwrócił 
się z synopatyeznemi słowami do Namiestnika
1 zakończył swą mowę okrzykiem na cześć 
Najj. Pana, który zgromadzeni trzykrotnie po­
wtórzyli.

gwałtownie, jak wtedy, gdy kryła się pod 
maską, ukazując mu tylko swój talent i głos, 
ale miłością poważną, która zrodziła się zwol­
na, dzięki jej zaletom wrodzonym, urokowi, 
wyższej inteligencji i charakterow i; pragnął­
by nazwać ją swoją żoną, mieć ją  za towa­
rzyszkę swego życia. To też głęboko był za­
smucony, gdy od dni ośmiu zaczęta się oka­
zywać okrutną i zalotną. Obecnie, książę sam 
nie wiedział, co w nim górowało : ża!, czy 
gniew, bo w każdym razie był bardzo nie­
szczęśliwy.... nie przypuszczał nawet żeby je ­
go wyjazd do Londynu mógł być przyczyną 
zmiany w usposobieniu lady Stere, kiedy 
przecież sarna namawiała go, żeby jechał, od­
kładając ich rondeznouk do ju tra; oskarżał 
ją więc o płochość me do darowania o bole­
sne drwiny, natychmiast po wieczorze, po któ­
rym sądził, że był kochany....

T ak ! sam się nie domyślał, że wszyst­
ko dotychczas było pomiędzy niemi nieporo­
zumieniem, jak się wyraził hrabia, — zaczą­
wszy od śniadej twarzy Orabry i jasnej płci 
lady Steve, od tajemnej zazdrości Mini do 
gniewu księcia, aż do zażaleń, jakie jedno 
czyniło drugiemu, słowem wszystko, oprócz 
rozpaczy, która wspólną im była.

Rozmyślając tak i cierpiąc, książę do­
szedł do togo, że oburzał się na tę kobietę, 
która zadrwiła sobie z najświętszych uczuć 
poczciwego człowieka.

— Niech jedzie! niech jej nigdy nie 
widzę! — wołał. — Ta, którą ubóstwiam, to 
nie ona, to ta dziwna kobieta o twarzy śli­
cznej a oryginalnej.... to ta posiada całe mo 
je serce i pracuje nad wyobraźnią! Okazał­
bym się słabszym niż dziecko, gdybym się 
czuł przygnębiony i smutny z powodu odja­
zdu innej kobiety.

Poseł Noske i towarzysze (stronnictwo 
liberalne) przedłożyli nowelę do ordynacji kra­
jowej, według której ordynacja wyborcza sej­
mowa rozszerzoną ma być jeszcze na sesyi 
wiosennej 1897 roku i opierać się na zasa­
dach reformy wyborczej do Rady państwa.

Poseł Phi!ippovieh i towarzysze (ze stron­
nictwa soeyafno-politycznego) postawili wnio­
sek polecenia Wydziałowi krajowemu, aby 
jeszcze w bieżącej sesyi przedłożył Sejmowi 
projekt zmiany sejmowej ordynacji wybor­
czej w tym duchu, aby liczba posłów z wię­
kszej własności była ograniczoną do czterech, 
natomiast liczba posłów z kuryi wiejskich ma 
być powiększona o czterech, a z kuryi miast 
o ośmiu posłów. Prawo czynnego wyboru ma 
być przyznane każdemu, kto ukończył 24 rok 
życia i przynajmniej od roku mieszka w kra­
ju; wyborcy którzy przekroczyli 45 rok mają 
posiadać po dwa głosy; branie udziału w gło­
sowaniu ma być obowiązujące, a wreszcie ko­
biety mają takie otrzymać prawo wyboru.

Do dolno-austryaekiego Wydziału krajo­
wego wybrani zostali następujący posłowie: 
Pirko, Gessmann, Kupka, Richter, Steiner, 
Sehoeffel.

Sejmy M o r a w i i ,  K r a i n y ,  S z l ą ­
s k a  i G o r y c y i  otwarte zostały również 
przemowami Marszałków i trzykrotnym okrzy­
kiem na cześć Najj. Pana. W Sejmie moraw­
skim p. Fux postawił w imieniu klubu nie­
mieckiego wniosek nagły o zaprowadzenie 
wyborów bezpośrednich w kuryi wiejskiej. 
Podobny wniosek postawiono także w Sejmie 
krairiskim, który zaraz po wczorajszem pierw- 
szem posiedzeniu został odr ezony; odroczono 
także zaraz wczoraj Sejm Gorycyi.

Na wczorajszem posiedzeniu Sejmu s t y ­
r y j s k i e g o  zapowiedział Marszałek krajowy 
hr. Wunnbrand przedłożenie ustawy, zapro­
wadzającej bezpośrednie wybory w kuryi 
gmin wiejskich. Sejm uchwalił wybrać dla 
tej sprawy komisję złożoną z 12 członków. 
Komisja ta ma być dzisiaj wybrana.

Według dzienników, nominacja hrabie­
go Wurmbrandta marszałkiem, a dr. Serneea 
zastępcą marszałka Sejmu styryjskiego, wy­
warła wśród posłów słoweńskich korzystne 
wrażenie. Dr. Sernec jest Słoweńcem i w ży­
ciu narodowem brał gorący udział. Jak już 
wiadomo, posłowie słoweńscy postanowili za­
tem wstąpić do Sejmu Udział w pracach u- 
czynili jednak zawisłym od spełnienia ich żą­
dań, do których należy wybór jednego Sło­
weńca do Wydziału krajowego.

Ustąpienie hr. Szu wal owa.

Reskrypt carski, wydany do rządzącego 
senatu, uwalniający br. Szuwałowa ze stano­
wiska generał - gubernatora warszawskiego, 
b rzm i:

Członka rady państwa, warszaw-kiegu 
generał-gubornatora i komenderującego woj­
skami warszawskiego okręgu wojennego, na­
szego generał - adj Manta, generała piechoty 
br. Szuwałowa, najmiłościwiej uwalniamy z 
powodu nadwątlonego zdrowia, zgodnie z je­
go prośbą, od obowiązków warszawskiego ge- 
nerał-gubernatora i komenderującego wojska

XII.
Dzień się kończył; zimna mgła padała 

z nieba. Minia, w towarzystwie hrabiego de 
Boce opuszczała Stłmwille.

Pierz*-haęly wszystkie jej nadzieje ; każ­
dy obrót, koła powozu serce jej rozdzierał.... 
Nie śmiała się wychylić, żeby zobaczyć po raz 
ostatni zamek, do którego weszła tryumfują­
ca a wyjeżdżała niepocieszona. Ach! gdyby 
była mogła pozostawić za sobą wspomnienia, 
zamiast zabierać je z sobą! Czuła się po­
gnębioną swojem osamotnieniem, swoją przy­
szłością bez celu, nie przydającą się na nic 
młodością; wpadała z pełni światłą- w noc 
wiekuistą, pragnąc zapomnienia, tej strasznej i 
zimnej pociechy, pokrewnej śmierci.

Wstrząsnęła się cała, usłyszawszy głos 
swego towarzysza; zapomniała, że on był 
przy niej.

— A gdybyśmy tak wrócili, lady Ste- 
ve? — zaproponował. — Skończyłyby się smutki 
i rozpalilibyśmy ogień radości!

— Nie, nie! — zawołała głosem tak 
do jęku podobnym, że przestraszyła się sa­
ma, czy nie za nadto wydała się ze swoją 
rozpaczą.

Dodała zaraz, usiłując się uśmiechnąć:
— Jestem strasznie zadąsana. Pragnę­

łabym pozostawić panu lepsze wspomnienie 
o sobie i wrażenie wesołe....

— Wesołość!... zabierasz ją z sobą, moje 
dziecko!

Pomimo całej dobrej woli obojga, podróż 
smutno się odbyła... Hrabia zaprowadził ją 
na statek na pożegnanie, Minia podała mu 
blade swoje policzki do pocałowania, stary 
przyjaciel ucałował ją ze łzami i ze łzami 
patrzył, gdy się oddalała.... Gdyby mógł prze­
czuć, że on sam był niewinnym, mimowol­
nym sprawcą tego odjazdu i wszystkich nie­
porozumień !...

mi warszawskiego okręgu wojennego, z pozo­
stawieniem go na urzędzie członka rady pań­
stwa i w godności generał-adjutanta.

W Oarskiem Siole 12 grudnia 1896 r.
Podp.: M ikołaj II .

Omawiając ustąpienie hr. Szuwałowa, 
Dniewnih Warszawski w artykule wstępnym 
fakt ten nazywa „wypadkiem, mającym pier­
wszorzędne znaczenie nietylko dla Królestwa 
polskiego, lecz i dla ogólnego biegu życia 
państwowego. Jeżeli na wszystkich kresach 
stanowisko głównego naczelnika kraju, zao­
patrzonego obszerneim pełnomocnictwami, po­
siada ważne państwowe znaczenie, to tutaj, 
przy stosunkowo niewielkim obszarze teryto- 
ryalnym, funkeye głównego przedstawiciela 
władzy cywilnej i wojskowej są w następ­
stwie różnorodnych warunków natury polity­
cznej, administracyjnej i strategicznej, szcze­
gólniej poważnemi i odpowiedzialnemi, wy- 
magająeemi ciągłego wytężenia sił fizycznych 
i moralnych. Żelazna i zahartowana w boju 
natura generała Hurki złamała się pod cię­
żarem ciągłych trosk około zarządu gubernij 
przywiślańskich ; na dobę hr. Szuwałowa przy­
padł znacznie mniejszy okres czasu w wypeł­
nianiu tegoż samego zadania; obaj wybitni 
przedstawiciele armii rossyjskiej, którzy prze­
zwyciężyli trudy kampanii tureckiej i doko­
nali prawie bajecznego przejścia przez Bał­
kany, przynieśli ostatki swego zdrowia w o- 
fierze na rzecz pokojowej działalności pań­
stwowej, przyezem h rv‘ Szuwałow zaledwie 
zdołał się obznajomić z tym przygotowawczym 
materyałem, który powinien był stanowić 
podwalinę dalszych środków w zarządzie kra- 
jem “. W dalszym ciągu artykułu podnosi 
Warszawski Dniewnih ten wysoki stopień 
współczucia, jakie się objawiło w skutek cho­
roby hr. Szuwałowa, „zarówno wśród ludno­
ści rossyjskiej, jak i polskiej

Z caratu.

(Drobne wiadomości).

Wedle listu z Petersburga do berliń­
skiego Tagblattu, w prasie rossyjskiej obja­
wia się silne rozdrażnienie przeciwko nowe­
mu szefowi departamentu cenzury, radcy sta­
nu Sołowjewowi; który stara się być więcej 
carskim, niż car sam.

Cały rossyjski świat prasowy byłby bar­
dzo zadowolony, gdyby p. Sołowjew otrzymał 
inne pole działania, a są pewne w tej mie­
rze widoki. Słychać, iż po ostatniej rozmowie 
cara z wydawcą St. Piet. Wiedomosti ks. 
Uchtoraskim, który skarżył się, że dzienniko­
wi jego p. Sołowjew stawia ciągłe a nieuza­
sadnione trudności, stanowisko szefa cenzury 
mocno się zachwiało.

W rossyjskiem ministerstwie skarbu roz­
patrywana będzie wkrótce sprawa uregulowa­
nia czasu i trwania pracy w zakładach prze­
mysłowych. Przed wszystkiemi innemi refor­
mami w prawodawstwie fabryeznem ma być 
wniesiona do rady państwa kwestya odpo­
czynku w niedziele, materyał do tej sprawy 
już całkowicie jest zebrany.

Minister skarbu przedłożył radzie pań­
stwa projekt, w sprawie zniesienia należyto

Ze Steveville do Alpino bardzo daleko 
cała droga przeszła Mini na smutnych roz. 
myśl ani ach.

Nareszcie weszła do swego pięknego 
pałacu i Barini, ujrzawszy ją, o mało nie u- 
marł z radości. Jego królowa, eud świata, 
jedyna istota, którą wielbił i miłował, wró­
ciła ; dotykał jej rąk, twarzy, sukien, pieścił 
piękne włosy, ciesząc się, jak dziadek swoją 
wnuczką.

— Ty mnie kochasz! wiem, że mnie ko­
chasz! — mówiła ta, która wracała do o- 
guiska domowego ze śmierteluą raną w sercu.

Płakała, ale już z mniejszą goryczą.
—- Pozwól mi płakać — mówiła do sta­

rego, który dziwił się i m artw ił;— to zdrowo 
czasem zapłakać....

Przez tyle długich dni w Steveville i 
podczas podróży, pomiędzy ludźmi, powstrzy­
mywała łzy. Od dwóch tygodni zamkniętą 
była w swojej boleści, jak w eiasnem więzie­
niu, w którem tchu braknie, to też widok 
znanej twarzy miał dla niej urok zupełnie no­
wy i gorycz jej serca łagodził; a zresztą, po­
wrót każdy, to jakby pocałunek dany minio­
nym chwilom radości!...

W ten sposób, Minia była odrywaną od 
swojej myśli jedynej; spoglądają® w około 
na ornamenta pałacu, na dzieła sztuki, na 
niebo bez chmurki, wszystko wydało jej się 
tak piękne, że zadawała sobie pytanie, czemu 
zapomniała o Włoszech, gdzie rozkoszne słoń­
ce, zapach pomarańcz, obfitość kwiatów, roz­
rośnięte winogrona o purpurowych liściach, 
bogata roślinność,^widnokrąg pełny pyłku zło­
tego w powietrzu, harmonia całości, a nawet 
uradowana twarz starego nauczyciela, czyż 
wszystko to nie powinno było ją  cieszyć i 
pocieszyć ?

(Ciąg dalszy nastąpi).
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śei ołowej od rubli papierowych, wywożonych 
za gx&nicę.

Dzienniki donoszą, iż w ciągu stycznia 
zjadą się w Petersburgu ambasadorowie ros- 
syjsey przy dworach zagranicznych.

W ministerstwie spraw wewnętrznych 
zorganizowano na prawach departamentu 
zarząd kc/onizacyjny, mający zawiadywali 
wszystldemi sprawami związanemi z przesie­
dlaniem się ludności s jednej czMei państw* 
do drugiej. Głownem zadaniem zarządu ma 
być unormowanie rnehu kolomzacyjnego i 
opieka nad przesiedlającą się ludnością.

Proces o zamordowanie 
Stambułów &.

Po przesłuchaniu świadków, składali 
swoje opinii! lsk&rzo, których powołano do 
łoża rannego Stambułowa, mianowicie, dokto­
rowie : Serą&now, Ptirlin i Michałow, Są oni 
przekonani, .te przez owa pierwszo dni Stam­
bułów, mimo strasznych cierpień, był zupeł­
nie przytomny i dał ,eam przyzwolenie na 
amputaeyę obu rąk. śmierć jego była nie­
uniknioną, ponieważ kośei czaszki były przez 
uderzenia roztrzaskane, skutkiem czego krew 
na mózg ud,mżyła, wywołując ostre zapale­
nie, co znów było bezpośrednią przyezyną 
skonu.

Następnie trybunał udał się na miejsce 
spełnienia zbrodni, które zbadał szczegółowo. 
Dnia 28 b. m. gdy miał zabrać głos proku­
rator, zawiadomił przewodniczący, iż ze stołu 
sędziowskiego skradziono rewolwer Stambu­
łów? ; oświadczenie to wywołało ogromną 
sensacyę.

Prokurator Georgjew motywował oskar­
żenie, apelując do sędziów i przysięgłych, 
aby wydali wyrok, do którego przywiązuje 
ogromne znaozeme. Dalej udowadniał, iż o- 
skarieni mieli zamiar zamordowania Stambu­
łowi, a Tnfekcziew nosił się z tą myślą już 
od roku 1894 Między mordercami panowało 
zupełne porozumienie, a moralnym sprawcą 
spisku i duszą jego był Tufekcziew.

Wyrok zapadnie prawdopodobnie dzisiaj.

KRONISA
Lwów, 29 grudnia .

— P osag . Z funduszu, złożonego z okazyi 
zaślubin Najd. Aroyksięźnej Grizeli z Jego kró­
lewską Wysokością księciem bawarskim Leopol­
dem, jest w roku przyszłym do rozdania jeden 
posag w kwocie 710 zł., dla córek (ewentualnie 
sierót) niezamożnych urzędników, pracująoyok we 
władzach, podległych Ministerstwu spraw we- 
wnętrznyeh, lub emerytów. Pod«nia, odpowiednio 
udokumentowane, z załączeniem świadectwa ubó­
stwa, przesyłaó należy po dzień 15 marca 1897 
do o. k. NamicEtniotwa w Wiedniu. Przyznanie 
posagu nastąpi 20 kwietnia 1897, lecz wypła­
conymi on zostanie dopiero po złożeniu dowodu, 
że ubiegająca się wstąpiła w związki małżeńskie, 
do czego p-zysniguje jej termin x» koniec paź­
dziernika 1897. Te z ubiegający'* się, które 
przed 20 kwietnia 1897 wstąpią w związki mał­
żeńskie, nie mogą otrzymać wzmiankowanego 
posagn.

— Z U n iw e rsy te tu . P. Dawid Hacker, 
rodem ze Stanisławowa, otrzymał na Uniwersy­
tecie Jagiellońskim stopień doktora wszech 
nauk lekarskich.

— P o s ie d zen ie  R ad y  m ie jsk ie j od­
będzie się jutro we środę dnia 80 b. m. o go­
dzinie 6 wieczorem w sali ratuszowej. Na po­
rządku dziennym : Budżet funduszu gminy i za­
kładów pod jej zarządem zostających na rok 
1897. Sprawozdawcy pp.: dr. Ciesielski, Czer­
ny, dr. Marchwicki, dr. Maryański, dr. Gry- 
zieeki i dr. Byk.

— W  sa li ra tu szo w ej odbyło się wczo­
raj wieczorem zgromadzenie socyalistycznych ro­
botników. Po dłuższej dyskusyi uchwalono re- 
zoluoyę, złożoną z dwóch części: pierwsza do­
maga się, aby Sejm uchwalił zaprowadzenie 
bezpośrednich wyborów w kuryi piątej, — dru­
ga żąda od posłów należących do stronnictwa 
ludowego w Sejmie, aby przeprowadzenia tego 
postulatu dokonali jeszcze przed uchwaleniem 
budżetu krajowego na r. 1897. Odczytano tak­
że depeszę od soeyalistów wiedeńskich z wyra­
żeniem pozdrowienia. O godzinie 9 wieczorom 
uczestnicy zgromadzenia usiłowali wśród hała­
sów odbyć tłumny pochód przed gmachem Sej­
mowym , niedopuszczeni jednak przez policyę, 
zwrócili się ku gmachowi Namiestnictwa. I ztąd 
jednak zawrócił ich kordon policyjny, poczem 
około godziny pół do 10 tłum rozprószył się w 
spokoju.

— Zaj ;Cie, Uzupełniając naszą wczoraj­
szą notatkę o zajściu na wieczorku humorysty­
cznym p. Fiszera w sali „Sokoła", donosimy, 
że p. C. skazi,ny dziś został za nieprzyzwoite i 
hałaśliwe zacaewanie się, które spowodowało

Lwowska” Z dnia. BO

przerwę w przedstawieniu, w myśl § .1 1  «es. 
Patentu z r. 1854 na 100 zł. grzywny.

— W spólny  o p ła te k  w „Skale", eto 
warzyszeniu katolickiej młodzieży rękodzielniczej, 
odbędzie się wo czwartek 31 b. m. e godzinie 
pół do 8 wieczorem.

— M a  u b o g ich . W miejsce rozsyłania 
biletów noworocznych złożyli w Prezydyum ma­
gistratu na rzęcz ubogich m. Lwowa: Galicyjski 
bank hipoteczny 200 zł., radca Dworu Sefero- 
wicz 10 zł., Marcin Krzywoszyński 5 zł., Wła­
dysław Rebczyńaki 1 zł.

— P ię k n y  posąg M atki B oskie j z
dzieciątkiem Jezus na ręku, będzie w tych dniach 
ustawiony w osobnej framudze wieikipgo przed­
sienia gmachu .kliniki położniczej. Jest on da­
rem er Adama Ozy że wiszą, ordynaryusza i pro­
fesora kliniki położniczej. Wykonany w praco­
wni Langiem, w Paryżu, ma 1 metr 40 ctm. 
wysokoćei. Wspaniały ten dar profesora przy­
czyni się do upiększenia gmachu i doda religij­
nej powagi schronisku bisdnycn, opuszczonych 
kobiet.

y  S m a r ł  w ostatnich dniach: W Kra­
kowie, Sobiesław Karaś, kupiee, w 44 roku życia.

— 1  O b serw ato ry u n t c. k. Szkoły po­
litechnicznej we Lwowie. Dnia 29 grudnia go­
dzina 1.0 isno 1890.
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— 1  k ro n ik i  m y śliw sk ie j. Podczas 

ostatnich kilku dni przedśwstecznych odbyły się 
polowania w majątkach hr. Potockiego w Ja­
błonnie i w Zatorze w Galicyi. W Zatorze w 
ubiegły wtorek sześciu myśliwych zabiło 553 
zajęcy, 156 bażantów i 42 kuropatw. Z ucze­
stników polowania szozególne szczęście miał hr. 
ordynat Zamoyski, który na jednem stanowisku 
zabił 88 zajęcy i 3 kuropatwy, a w ciągu dnia 
z ręki hr. ordynata padło 146 sztuk zwierzy­
ny. Doroczne czwartkowe „Wigilijne" polowa­
nie w Jabłonnie powiodło się też dobrze, pomi­
mo bowiem krótkiego czasu, jaki poświęcono 
łowom, padło pod strzałami 11 myśliwych 150 
zajęcy i 9 rogaczy. Królem polowania był Jerzy 
ks. Radziwiłł.

— W yścig i k o n n e  w K rakow ie. Se-
kretaryat Towarzystwa międzynarodowych wy­
ścigów konnych w Krakowie zawiadamia nas, 
źe po drugiem wycofaniu koni w dniu 15 gru­
dnia b. r. z biegu o nagrodę „Derby krakow­
skie" z dotacją 40.000 koron, mającego się od­
być w niedzielę dnia 13 czerwca 1897 roku 
następujące 33 koni na liście miar.owaó pozo­
stały: 1. „Hipp Hipp Hurrah" (Jego Ces. i
Król. Wysokości pułkownika Arcyksięcia Otto­
na). 2. „Galilei" (hr. G. Andrassy). -3. „Ka­
let" (p. Ern. Biaskowits). 4. „Siegwart" (p. K. 
Biottnitz). 5. „Frnmaw." 6. „Tip-Top." 7 
„Rache." 8. „Zofe" (p. A. Dreher). 9. „Kćpe."
10. „Lobogó" (p. A. Egyedi). 11. „Rose of 
Kildare" (p. kap. George). 12. „Món Maróth" 
(br. J. Ilarkanyi). 13. „Mcrśsz" (hr. A. Hen- 
ckel), 14. „Igaz" (p. Jnl. Jankovieh Bćsan). 
15. „Gergely" (p. Mik. Keczer). 16. „Little 
Master" (. Józefa Krzysztofowicza). 17. „Per- 
vat“ (p. E Lebaudy). 18. „Móregl' (M. Lin­
coln). 19. „Anatole" (ks. Mik. Palffy). 20. 
„Eckehard" (p And. Pechy) 21. „Gambler" 
(pi dr. E Eusso). 22, „Margosza" (p. Wład. 
Schindler). 23. „Tnaska." 24. „Or-dur“ (barona 
Gustawa Springer). 25. „Don Magnifico." ifp? 
„Scotch Boy" (Szreniawy). 27. „Protest" (br. 
Jana Tarnowskiego, (Chorzelów). 28. „Biue- 
Buli." 29. L’Astro" (rotm, A. Franfcel). 30. 
„ Rouacner." 31. „Statesman" (p. R. Wahr- 
mann). 32. Balyanyom" (hr. D. Wenckheim). 
33. „Sc-hiitt" (p. Rud. Wiener-Weiten).

— U siło  w ane Otrucie. Wieczorem dnia 
26 b. i;f. zaszedł w Krakowie fakt usiłowanego 
otrucia służącego szpitala św. Łazarza, Bazyle­
go Tomczaka, lat 23 liczącego, rodem z Gródka 
w gubeinii siedleckiej. Tomczuk szedł wieczo­
rem ku szpitalowi Na ulicy spotkał się z da­
wnym i wy ni znajomym Adamem Kiryczenko, 
liczącym lat 24, rodem z Janowa w Królestwie 
Polski m, bez zajęcia, któremu przed 5 miesią­
cu pożyczył 150 rubli. Kiryczenko do Krakowa

grudma 1896.

przyjechał na święta. Zaprosił on Tomczuka na 
poczęstunek do szynku przy ulisy Kopernika i 
tam przyniósłszy dwa kieliszki większe puste, 
wyciągnął z bocznej kieszeni paltota małą białą 
flaszeczkę, nalał z ni j  do ebu kieliszków 
białego płynu, mówiąc: Ja kolego napiję się 
sklepowej wódri, ty napij się tej wódki z fla- 
szeozki, wziąłem ją soi. .e na święta do domu, 
takiej wódki jeszcze nic piłeś i więcej pewnie 
pió nie będziesz....

Tcmozuk wypił l tydwa kieliszki. Na uli­
cy zapytywał Tomczuk Kiryczenkę o zwrot owej 
pożyczki 150 rubli, pytanie to powtórzył takie 
w Rynku, na co Kiryczenko odparł: Szukam 
właśnie teraz pieniędzy, by ci je oddać, no ale 
może ich teraz nie będziesz potrzebował. Wy­
szedłszy z szjnku, pożegnali się obaj, a Kiry- 
ozenko poszedł szybko ku poezcie. Tomczuk zaś 
w ulicy Kopernika poczuł wielkie bole w żołą­
dku i doszedłszy do szpitala, oddał się w opie­
kę lekarską. Dr. Nowak, który zajął się oho 
rym, oświadczył, ii wód ca podana Tomezukowi 
prawdopodobnie zaprawioną była silną dozą ar- 
szeniku. Mała jest nadzieja utrzymania Tom 
czuka przy życiu. Polioya zarządziła poszukiwa­
nia Kiryczenki.

— O zam a c liu  Zaeharowa na naczelnika 
zarządu ross. kolei żelaznych rządowych, Wasilew­
skiego, pisaliśmy przed kilku dniami. Obecnie 
donosi K raj petersburski, źe dla zbadania, gdzie 
uwięzła kula, były zastosowane promienie Rónt- 
gena, lecz bezskutecznie. Zabójca nadesłał do re­
dakcji Nowosti list, który nadszedł już po ka­
tastrofie. List ten gazeta odesłała ministrowi 
komunikacyi, ks. Ohiłkowowi. W liście swoim 
Zacharów powstaje przeciw opinii o zabójcach. 
Do listu dołączony był artykuł, pod tytułem: 
„Fantazya i nienawiść Nowego Wremieni do 
Ormian".

— U n iw e rsy te t w a rs iaw sk i. Ogólna 
liczba studentów na Uniwersyteoie warszawskim 
w bieżącym roku akademickim wynosi 958, 
wolnych słuchaczów 11 i farmaceutów 116 co 
razem daje 1.084 słuchaczów.

W roku bieżącym wydział prawny w sto­
sunku do lat ubiegłych liszy niezwykle dużo 
słuchaczów, gdy tymczasem liczba słuchaczów 
na medyoynie jest znacznie mniejsza, niż bywa­
ła dawniej.

Podług wyznań, podział studentów w bie­
żącym roku akademiekim jest następujący: filo­
logię studyuje 6 katolików i 22 prawosławnych, 
matematykę z przyrodą 70 katolików. 1 gree- 
kat., 41 prawosławnych, 1 wyznania ewangeli­
cko-reformowanego, 3 augsburskiego i 20 źy, 
dów; prawo 207 katolików, 128 prawosławnyeh- 
15 ewangelików, 5 kalwinów i 35 żydów; me­
dycynę 245 katolików, 14 prawosławnych, 1 
starowieroa, 1 wyznania ormiańsko-gregoryań- 
skiego, 11 ewangelików, 1 kalwin i 131 żydów.

Ogółem na Uniwersytet warszawski w ro­
ku bież. zapisało się 528 katolików, 1 gr.-kat., 
205 prawosławnych, 1 starowiorca, 1 ormianir. 
29 ewangelików, 7 kalwinów i 186 żydów.

— C iekaw ą liis to ry ą  zajmują się w da­
nej chwili wszystkie diienniki paryskie. Przed 5 
laty zamieszkała w Paryżu para młodych cyga­
nów z Siedmiogrodu. On, nazywał się Janos Rigo 
i był zdomvm skrzypkiem, a ona była córką 
także skrzypka cygańskiego, dawnego jego nau 
ezyciela, który pod nazwiskiem Simplicius, znany 
był w Londynie i w Pa.-yżu, i nawet grywał 
w Saint-Cioad na dworze Napoleona III. Rigo, 
początkowo zaangażowany do trupy cygańskiej 
Toih Perki, niebawem zi.alazł nmoenssij w me­
lomanie ks. Jal łonowsk.. n. Ten umożliwił mu 
złożenie własnej orkie4:y. Jako jej „primas" 
Rigo znany był dobrze r a boulevard de? Jialiens. 
W roku przeszłym poznała go księżna Józefowa 
de Caraman-Chimay, synowa byłego belgijskiego 
ministra spraw zagranicznych. Jest to Amery­
kanka, miss Claire Ward, zamężna dopiero od 
6 lat, milionerka, słynna z piękności. Małżeń­
stwo było z początku szczęśliwe; owocem jego 
jest córeczka. Księstwo mieszkali początkowo w 
Brukseli. Jakieś intrygi i nieporozumienia z ary­
stokracją belgijską, która jaioby z góry pa­
trzała na księżnę mieszczańskiego pochodzenia, 
zniewoliły młodą parę do przeniesienia się do 
Paryża.

Pobyt w tej stolicy wpłynął ujemnie na 
serdeczny stosunek młodyoh małżonków. Księżna, 
podobno zaniedbywana przez męża, zaozęła szukać 
rozrywek i zwracała uwagę na siebie swoją 
ekseentryeznością. Była to właśnie chwila wiel­
kiej popularności skrzypka Rigo. Księżua lubiła 
jego muzykę, poznała się z nim i wreszoie w 
lutym b. r. nagle zniknęła, zostawiając córeczkę 
pod opieką krewnych w Brukseli. W towarzy­
stwie Riga zjawiła się w Wiedniu, Peszcie, w 
końcu we Włos* ch. Właściwego rozgłosu nabrała 
ta sprawa dopiero teraz przez proces, wytoczony 
księżnie ze stn ny męża. Rozgrywa on się w 
Brukseli, w przeszłą środę odbyła się rozprawa 
sądowa, na której odozytano nadesłane pisemne 
oświadczenie ks.ężnej, że gotowa jest cały swój 
majątek, wynoszący 10 milionów, odstąpić mę­
żowi. Dzienniki wiedeńskie donoszą, że księżna 
święta Bożego Narodzenia spędziła w Stuhl- 
weissenburgu, dzieląc z rodziną Riga cygańską 
ucztę świąteczną.

Kardynał Sylwester Sumbratowicz,
portret Aleksandra Augustynowicza. Gdy za gra­
nicą na zaehodzie sztuka współczesna wiedzie 
byt szczęśliwy, posiadając wszelkie warunki roz- 
weju: wiekową tradyeyę, nieustająoe poparcie 
rządów, Akademie, muzea, liczne instytueye ar­
tystyczne, osobne gmachy wystawowe, znakomi­
tych protektorów i eo najważniejsze, dobre 
znawstwo w szerokioh waistwaeh wykształconej 
publiozności, u nas to dziecię porozbiorowej epoki 
walczyć musi jak syn wydziedziczony i  wszel­
kiego rodzaju niedostatkiem, a to, co mu się 
w udziale dostaje, jest zawsze tylko łaską za­
spakajającą zaledwie konieczne potrzeby życia. 
Jeżsli wśród „akich warunków nasza dziatwa 
Apollina nie tylko nie ubywa liczbą, lecz wzra­
sta z każdym rekiem, jeżeli od czasu do ezasu 
występują wśród niej gienialne jednostki, zdo- 
bywająoe sobie uznanie daleks za granicami 
własnej ojczyzny, to je*v, to najsilniejszym do­
wodem żywotnośei narodowej, dowodem umieję­
tnej pracy ducha, objawiającej się w najpiękniej­
szy sposób w dziełach sztuki.

Myśli takie obudzić musi w każdym naj­
nowsze dzieło Aleksandra Augustynowicza, por­
tret JEm. ks. Kardynała Sylwestra Sembratowi- 
eza, wystawiony przed kilku dniami w salonie 
Towarzystwa sztuk pięknych. Sądzimy, iż nie- 
tylko w dziejach specyalnie lwowskiego malar­
stwa sajmie chlubną kartę ta poważna i ze 
wszeeh miar imponująea praca. To me zwykły 
portret ów kardynał w purpurze, leez chwilą 
obecną w dziejaoh Kościoła unickiego, osobisto­
ścią swoją i bogatemi akoesoryami prawdziwy 
obraz historyczny, przenoszący nas w epokę po­
mnikowego malarstwa XYI stulecia. Dobrze” zro­
zumiał artysta, iż kardynałów malować to nie 
jest rzecz codz.enna, że banalne lada jakie tło 
nie odpowiada takiej osobistości, że należ? ją 
pojąć w całej potędze i blasku barw i godno- 
śoi. Dlatego przedstawił Kardynała siedzącego 
w złocistym fotelu na podwyższeniu dywanami 
zasfanem, na tle bogatego bizantyńskiego iko­
nostasu. Wielki, przeszło 3 metry szeorkośoi ma­
jący obraz kończy się u góry łagodnym lukiem. 
Na pierwszy rzut oka uderza silnie widza wspa­
niała postać Kardynała w powłóczystej purpu­
rowej sukni, wykonanej z taką niezwykłą pra­
wdą i potęgą koloru, jasiuj trudnoby znaleźć w 
tysiącach innych dzieł współczesnych. A trzeba 
pamiętać o tern, jak niesłychanie trudno jest 
wydobyć jakąkolwiek plastykę w eynobrze, któ­
rego szczególniejszą własnością, a w mniejszym 
stopniu i innych barw czerwonych je°t niemo­
żliwość zastosowania ich do planu obrazu. Bli­
żej, ozy dalej, są one sawsze jednakowo silne, 
podczas gdy odcienia barw, jak n. p. fioletu, 
niebieskiej lub zielonej farby dadzą się z łatwo­
ścią stopniować. Cóż dopiero mówić o oddaniu 
owego bajecznego blasku purpury oświetlonej 
promieniami słońca! Tu każde załamanie szkar­
łatu mieni się i gra w oku drgającemi falami 
fioletu lub otacza się płomienną aureolą. Odtwo­
rzyć na płótnie to wspaniałe zjawisko jest nie­
podobieństwem nawet przy najwyższym wysiłku 
nowoczesnej teohniki malarskiej, ale zbliżyć się 
jak najbardziej do natury jest zadaniem artysty 
i tego dokonał Augustynowicz z niezrównanem 
mistrzowstwem. Nawet lekkie odcienie w kolo­
rze mantyli, rękawów i sukni oddane są z pra­
wdą naturalną, a przez odpowiednie zastosowa­
nie światłocienia występuje wybitnie plastyczne 
ujęcie kształtów.

Ks. Kardynał siedzi w głębi fotelu z o- 
partemi na poręczaoh rękami; w jednej trzyma 
książkę; krzyż na długim złotym łańcuchu, za­
wieszony na szyi, ozdabia suknię i jest j har­
monii z jej barwą, podobnie jak i złociste rze­
źbione obramienie fotela i wy zlecany ikonostas. 
Złoto i purpura zgadzają się z sobą zawsze, 
dlatego i fotel wybity jest ciemno-eserweną ma- 
teryą aksamitną, przyozdobioną złocistym bizan­
tyńskim haftem, a u dołu złotą frędzlą i wę­
złami zakończoną.

Ikonostasem wyrażony jest obrządek, a 
tło dekoracyjne oddala się na plan drugi 

obrazu już przez samą intenzywnośó barwy czer­
wonej silnie naprzód występująoej. Ściana dre­
wniana podzielona gzymsem poziomym na dwie 
•zęśei, a pionowo ujęta w dwa słupy na kon­
solach ; w częśsi dolna i cała górna część jest 
drewnianą rzeźbą ażurową, wyzłacaną, a z ogro- 
mnem znawstwem i prawdą odtworzoną, słupy 
i konsole tworzą girlandy liści i winegron, wy­
stępujące nadzwyczaj plastycznie. Wśród takiego 
obramienia występują tu i owdzie małe ikoniki 
juź w ozęśoi jakby zatarte, a w górze, we środku, 
wprost nad fotelem widać dolną część wielkiego 
obrazu Chrystusa w ciemno-zielonej sukni we­
dług zasad barwnych bizantyńskiego stylu. Nie 
brak nawet napisu, złożonego z poozątkowyeh 
liter greckich J .S . Ch. S. (IE. XE). Na lewo 
ciągnie się dalej takaż ściana ikonostasu, ra  
prawo kończy się on na wpół odohyłonemi 
drzwiami również bogatej i bardzo oidobnej ażu­
rowej reboty. Przez te w języku ee.kiewnym 
zwane „carskie wrota" widać w głębi absydy 
pod ścianą wielki kilkoramienny swieoznik. Rv- 
sunek ikonostasu, modelacya i wykończenie naj­
drobniejszych szczegółów jest bez zarzutu; świad­
czy ono zarówno o ogromie pracy i sumienno-



śoi artysty, jak i o umiej ętnem, a tak dziś nie 
często objawiaj ącem się znawstwie konstrukcyi 
technicznej perspektywy,

Podium stanowi niski stopień, pokryty 
najpierw spłowiałem już nieco suknem czerwo- 
nem a na niem rozpostarty jest dywan perski, 
szczęśliwie w kolorach dobrany i zupełnie w 
charakterze obrazu pozostający a wykonany ze 
zdumiewającą prawdą. Ale to jest właśnie naj­
główniejszą cechą talentu znakomitego artysty, 
iż jest mistrzem we władaniu tajnikami kolorytu. 
Tak więc mimo tej mnogości szczegółów, mimo 
rozmaitości i nadzwyczajnej jaskrawości użytych 
w tym obrazie kolorów, całość jest nie tylko 
harmonijną, leez od brzegów ku środkowi, od 
akoesoryów do osoby Kardynała, ustopniowaną 
umiejętnie przez coraz żywsze natężanie tonu a 
oko widza mimowoli zwracać się musi zawsze 
ku temu, co jest najistotniejszą częścią całości, 
t. j. osobie i głowie portretowanego. Umieszcza­
jąc głowę na tle ciemno-czerwonego aksamitu, 
którym jest wybity wysoki fotel, wyosobnił ją 
szczęśliwie artysta z chaosu sil o y eh barw sąsie­
dnich a wzorowym rysunkiem, troskliwą mode- 
laoyą i szczęśliwem uchwyceniem charakterysty­
cznego typu, znamionującego ascetyzm i pewną 
surowośó powagi uczynił ją, jak być powinno, 
ogniskiem duchowego ożywienia wspaniałej ca­
łości. A z jak głęboką i subtelną obs8rwacyą 
najlżejszych odcieni kolorystycznych, powstałych 
wskutek wzajemnego oddziaływania tak silnych 
kontrastów barwnych wystudyowaną jest ta gło­
wa, widzieć można na przejściu od piersi ku 
dolnej części twarzy, od jasno-ceglastego ale go­
rącego szkarłatu aż do blado-cielistcgo koloru. 
Tu cała skala barw mieniących się i wnikają­
cych w siebio występuje. U skraju obojczyka 
zielono-trawiasty kolor wpada zaraz na szyi w 
oiemnu-zielony i eiemno-żółty dla wyrażenia głę­
bokości, tuż pod brodą szkarłat wpadający w 
odcień wiśniowy, dalej fiolet w zagłębieniu i 
lekko różowy ko'or ust, a jednak to wszystko 
zlewa się w naturalną barwę ciała, napojonego 
odblaskam i światła i silnych barw sąsiednich. 
Właśnie,to przezorne i usprawiedliwione liczenie się 
z tymi refleksami sprawiło, iż głowa w przeci­
wieństwie niesłyobanęj czerwoności cynobru nie 
jest w tej sile jak w naturze, bo odblaski sil­
niejsze prawie jak sam szkarłat wpadają w ko­
lor wiśniowy, światło zaś wskutek porażenia oka 
purpurą, wywołuje dopełniający kolor zielony i 
zią<i pochodzi ta niezwykła bladość twarzy na 
pierwszy rzut oka występująca, znikająoa jednak 
po dłuższem wpatrzeniu się i odpowiedniem u- 
stawieniu naprzeciw obrazu. Tylko oczy zdają 
się być nieco przerysowane, co im ów wyraz 
trochę surowy nadało, ale w całości także i po­
dobieństwo należy uważać za zupełnie schwycone.

Jest to cechą wybornych dzieł sztuki praw­
dziwie z natury studyowanyeh, źe w miarę przy­
patrywania się im dłuższego odkrywa się nowe 
interesujące szczegóły, nowe dowody pracy i ta­
lentu ich twórcy. Tak i tutaj pomimo zadania 
ogólnego pod względem kolorystycznym wprost 
niezwykłej trudności i śmiałości, nie pozosta­
wiono jednak niczego tylko w szkicowem do­
tknięciu, lecz zauważono i opracowano najmniej­
szy uboczny drobny szczegół. Wpatrując się, wy­
najdujemy wszystkie owe liczne odblaski purpury 
na złocistej rzeźbie fotelu, na książce, na aksa­
mitnej materyi klęcznika szczególnie ciekawe jako 
wzajemne oddziaływanie dwóch barw czerwo­
nych a nawet i na ikonostasie, lub znowu pro­
mieniowanie białej karty mszału otwartego na 
klęcznikn, wszystko to są owe drobne na pozór 
szozegóły, z których się jednak składa wielka, 
imponująca całość. Sądzimy, iż dziełem tern sta 
nął Augustynowicz godnie w rzędzie najpierw- 
szych przedstawicieli naszej sztuki.

Wreszcie zasługuje na uwagę także rama, 
będąca utworem artystycznym, dostrojonym w 
stylu i tonie do obrazu. Jednostajna listwa szaro- 
srebrna, przecięta z boków i u góry wyzłacane- 
mi przewiązkami i małymi obrazkami w bizan­
tyńskim stylu. Zręcznie zużytkowany jest św. 
Jur, zdobiący w cerkiewnym ornamencie szczyt 
łuku u góry. Taka rama nie szkodzi obrazowi, 
przeciwnie jest jego najudpowiedniejszem dopeł­
nieniem, podezas gdy najmniejsza rzeźba zni­
szczyłaby siłę wrażenia, jaką wywierają złocenia 
i rzeźby w samym obrazie, a zwłaszcza w iko­
nostasie.

Prof. M ichał L ityński.

Pierwszy popis szkoły dramaty­
cznej. Noworoczne przedstawienie popołudniowe 
da nam sposobność ocenić reznltaty szkoły dra- 
matyoznej, założonej jeszcze w kwietniu przez 
obecną dyrekcyę tea\,ru, a kierowanej przez art. 
dram p. Wysookiego. Adepci odegrają jedno­
aktówkę Przybylskiego p. t.: „Fotografia Jędru­
sia". Usiłowsnia dyrekcyi w tym kierunku za­
sługują na szozere uznanie — tem bardziej, że 
adepci tacy, występujący dłuższy czas w rolach 
niemych, mogą lepiej oswoić się ze sceną i nie­
jednokrotnie szczególnie w wielkich ensemblaeh, 
przyczynić się do podniesienia efektu.

Repertuar teatru hr. Skarbka pod dy- 
rekoyą dr. Juliusza Bandrowskiogo i Ludwika 
Hellera.

Dziś,we wtorek po raz 4 „ Jaś i Małgosia," 
opera w 3 aktach a 5 odsłonach Engelberta 
Humperdincka. Gościnny występ Maryi Kozłow­
skiej i Gabryela Górskiego.

We środę na dochód „Herbaeiarni dla 
biednych “ przedstawienie i koneert z udziałem 
pierwszorzędnych sił naszej sceny „Polowanie 
na zięciów" komedya w 4 aktach G. Labiehe i 
A. Delaeour.

We czwartek po raz 5ty „Jaś i Małgo­
sia", opera w 8 aktach a 5 odsłonach Hum­
perdincka.

W piątek popołudniu „Złoty cielec", ko­
medya w 1 akcie Stanisława Dobrzańskiego, 
„Fotografia Jędrusia“, komedya w 1 akcie Zyg­
munta Przybylskiego. Popis szkoły dramatycznej. 
Zakończy „Nowy Roku, krotochwila ze śpiewa­
mi i tańcami w 1 akcie J. S. Jasińskiego.

Wieczorem o godzinie pół do 8 po raz 12 
„Czarodziej z nad Nilu", opera komiczna w 8 
aktach Wiktora Herberta.

W sobotę popołudniu (dla młodzieży szkol­
nej) „Hulaj dusza", widowisko sceniczne w 5 
aktach Adolfa Walewskiego.

Wieczorem o godz. pół do 8 pc raz szósty 
„Jaś i Małgosia", opera w 3 aktach Humper­
dincka.

YIL pełne posiedzenie lwowskiej Izby 
handlowej i przemysłowej odbędzie się w 
środę, dnia 30 grudnia b. r. o godzinie 5 po 
południu w sali posiedzeń Izby, plac Hali­
cki f. 10. Na porządku dziennym znajdują się 
między innem i: Sprawozdanie dr. Henryka 
Kolisehera z ankiety ministeryalnej w spra­
wie taryf kolejowych dla zboża rossyjskiego, 
budżet Izby na rok 1897 i opinia względem 
udzielenia koncesyi Towarzystwu akcyjnemu 
dla przemysłu naftowego.

Wiedeń, 29go grudnia. (Telegram Gaz. 
Lwowskiej z urzędowego sprawozdania magi­
stratu wiedeńskiego).

Na poniedziałkowy targ zwieziono bydła 
rogatego na rzeź ogółem 3060 sztuk; w tej su­
mie było z Gaiicyi 84, z Bukowiny 195 
sztuk.

Przebieg targu był ożywiony.
Ceny podniosły się w porównania z ze- 

szłotygodniowemi o 1 do 2 zł.
Z całego spędu pozostało niesprzedanych 

41 sztuki.
W o ł ó w  z Gaiicyi i Bukowiny sprze­

dano: 74 sztuk po 25 do 28 zł., 94 sztuk 
po 29 do 32 zł., 84 sztuk po 38 do 36 zł., 
8 sztuk] po 36 do 37 zł. za (centnar me­
tryczny ż y w e j  wa g i .  B u h a j e  podtuczone 
bez różnicy pochodzenia kupowano po 23 do 
31 zł.; k r o w y  podtuczone po 22 do 27 zł.; 
bydło c h u d e  dla masarzy po 15 do 23 zł. 
także ze centnar metryczny żywej wagi.

S ej m.
Lwów, 29 grudnia.

(2 posiedzenie 2 sesyi V I I  peryodu)
(§) JE. Marszałek krajowy Stanisław 

hr. B a d e n i  otwiera o godzinie 10 minut 
45 posiedzenie.

Obecnych 109 posłów.
P. Rey otrzymał urlop na 2 dni.
Sekretarz p. U r b a ń s k i  odczytuje spis 

petycyj wniesionych po dzień dzisiejszy, któ­
re przekazano komisyom do załatwienia. Do­
tąd wpłynęło 51 petycyj.

Odczytano złożone do laski marszałkow­
skiej incerpelacye :

P. K r e m p a  i tow. interpelują p. ko­
misarza rządowego, z powodu nieodpowiednie­
go obchodzenia się ze stronami poborcy u- 
rzędu podatkowego w Mielcu.

P. K r a m a r c z y k  i tow. interpelują 
p. komisarza rządowego czy Rząd w celu do­
starczenia soli bydlęcej po zniżonej cenie 
przystąpi ao założenia powiatowych składów 
soli bydlęcej.

P. P o t o c z e k  i tow. interpelują p. ko­
misarza rządowego w sprawie surowych za­
rządzeń przeciw zarazie pyskowej i racicowej.

P. P o t o c z e k  i tow. interpelują Wy­
dział krajowy, czy wniósł zażalenie do Try- 
bynału najwyższego z powodu zakazu wpro­
wadzania bydła i trzody z naszego kraju do 
innych krajów koronnych.

P. S z w e d  i tow. interpelują p. komi­
sarza rządowego, kiedy Rząd przystąpi do re- 
gulacyi Soły.

Izba przystępuje do porządku dziennego, 
odsyłając w pierwszem czytaniu sprawozda­
nia Wydziału krajowego:

1. z przedłożeniem sprawozdania Rady 
szkolnej krajowej o stanie szkół ludowych i 
seminaryów nauczycielskich w roku szkolnym 
1895/6, — do komisyi szkolnej;

2. z przedłożeniem sprawozdania Rady 
szkolnej krajowej o stanie szkół średnich ga­
licyjskich w roku szkolnym 1895/6; — do 
komisyi szkolnej:

3. z przedłożeniem sprawozdania Rady 
szkolnej krajowej o stanie państwowych szkół

przemysłowych w Gaiicyi w roku szkolnym 
1895,6, — do komisyi przemysłowej.

Z porządku dziennego przystąpiono do 
wyboru komisyj.

Na wniosek p. K o z i e b r o d z k i e g o  
uchwalono powiększyć liczbę członków komi­
sy j: administracyjnej o 4, szkolnej o 1, sa­
nitarnej o 3, górniczej o 1, podatkowej o 1 
członka; zaś na wniosek p. B o j k i  komisyę 
drogową o 1 członka.

Wybory odbyły się razem na wszystkie 
komisye prócz drogowej; — dla porozumienia 
się co do składu komisyi drogowej przerwa­
no na 5 minut posiedzenie.

Po przerwie postawił p. Stan. S t a d n i ­
c k i  wniosek, aby komisyę drogową zwiększo­
no o 4 członków, zaś p. K o z i e b r o d z k i  
wniósł powiększenie komisyi gospodarstwa 
krajowego o 1 członka, co też uchwalono.

W ybrani zostali:
Sekretarzami: Karatnicki, Niezabitowski 

Stanisław, Tarnowski Zdzisław, Urbański.
Kwestorami: Koryt' wski, Michalski, To- 

rosiewicz Emil, Wachnianin.
Rewidentami: Data, Dzieduszycki Kle­

mens, Goldmann, Merunowicz, Niebyłowiee, 
Oipiński, Rudrof, Siemiginowski. Stecki, Sze- 
liski, Vayhinger, Zajączkowski.

Do komisyi budżetowej: Abrahamowicz, 
Barwiński, Dunajewski, Goldmann, Jędrzejo- 
wiez Stanisław, Jordan, Kozłowski, Madsy- 
ski, Marchwicki, Niezabitowski Stanisław, 
Paszkowski, Piniński, Potoczek, Potocki An­
drzej, Rotter, Scipio, Skrzyński Adam, Skał- 
kowski, Szczepanowski, Zagórski i Zającz­
kowski.

Do komisyi administracyjnej: Czaykow- 
ski (sen.), Dzieduszycki Klemens, Dworski, 
Górski, Jędrzejowicz Adam, Koziebrodzki, 
Krzysztofowicz, Małachowski, Onyszkiewicz, 
Okuniewski, Paszkowski, Piłat, Rozwadowski, 
Sozański, Szeptycki, Trzeaieski, Wiktor, Wo- 
dzicki i Wójcik.

Do komisyi gospodarstwa krajowego: 
Brykczyński, Ozecz, Data, Gorayski, Jędrze­
jowicz Franciszek, Kraiński, Mycielski, Ober- 
tyriski. Polanowski, Puzyna Julian, Potocki, 
Rayski, Stadnicki Stanisław, Sehnell, Tarnow­
ski Zdzisław, Teodorowicz, Vmen, Wiśniewski, 
Zamoyski i Wachnianin.

Do komisyi gm innej: Bojko, Brunieki, 
Dzieduszycki Wojciech, Fruchtmann, Górski, 
Jaworski, Kulczycki, Michałowski, Meruno­
wicz, Piłat, Pogonowski, Romer, Stadnicki, 
Torosiewiez Mikołaj i Zaleski.

Do komisyi drogowej: Borkowski, Gnie­
wosz, Gnoiriski, Jędrzejowicz Stanisław, Krzy- 
szt.ofowicz, Męoiński, Oo-hryinowicz. Romer 
Gustaw, Sala, Skrzyński Zdzisław, Starzyń­
ski, Szwed, Torosiewiez Emil, Urbański, Wi­
śniewski, Bojko, Michałowski, Niezabitowski 
Witold, Wodzicki,

Do komisyi szkolnej: Brunieki, Ciele­
cki, Czartoryski, Dzieduszycki Karol, Dziedu­
szycki Wojciech, ks. Komarnicki, Kramarczyk, 
Kreutz, Madeyski, Piłat biskup Puzyna, Ray­
ski, Rey, Solecki, Soleski, Tarnowski Stani­
sław (senior), Wachnianin, Zoll.

Do komisyi kolejowej: Czarkowski, Ho- 
rodyski, Jędrzejowicz Adain, Korytowski, Mg- 
ciński, Merunowicz, Niebyłowiee, Osuchowski, 
Potocki Andrzej, Rapoport, Skrzyński Zdzi­
sław, Szczepanowski, Yayhinger, Yivien, Za­
leski.

Do komisyi petycyjnej: d'Abancourt, 
Bielański, Bojko, Dzieduszyeki Karol, Dzie­
duszycki Klemens, Hamorak, Klemensiewicz, 
Kostheim, Krnmpa, Michalski, Niezabitowski 
Witold, Nowakowski, Ochrymowięz, Okuniew­
ski, Siemiginowski, Słotwiński, Sredniawski 
Styła, Teodorowiez, Tyszkowski, Vayhinger, 
Winniczuk, Żardecki.

Do komisyi prawniczej: d’Abancourt, 
Czaykowski jun , Fruentmann, Jahl, Karatni­
cki, Klemensiewicz, Loewenstein, Niezabito­
wski Stan., Paszkowski, Piniński, Rudrof, 
Stecki, Yayhinger, Weigel, Zoll.

Do komisyi przemysłowej: Czaykowski 
sen., Czecz, Goldmann. Michalski, Michałow­
ski, Niezabitowski Witołd, Ostapczuk, Rotter, 
Szczepanowski, Weigel, Żardecki.

Do komisyi sanitarnej: Bernadzikowski, 
Gołuehowski, Jakliński, Jordan, Kozłowski, 
Madeyski, Olpiński, Onyszkiewicz, Słotwiński, 
Sredniawski, Trzecieski, Vivien.

Do komisyi bankowej: Abrahamowicz, 
Dworski, Gorayski, Mandyozewski, Marchwi­
cki, Loewenstein, Polanowski, Rapoport, Roz­
wadowski, Seipio, Skałkowski, Weigel, Żar­
decki.

Do komisyi solnej: Dzieduszycki Kle­
mens, Korytowski, Merunowicz, Mandyczew- 
ski, Słotwiński, Urbański, Warzecha, Winni- 
ozuk, żamoyski.

Do komisyi górniczej: Bielański, Goray­
ski, Kreutz, Marchwicki, Obertyński, Ochry- 
raowiez, Skrzyński Adam, Szczepanowski, W i­
ktor, Wiśniewski.

Do komisyi podatkowej: Abrahamowicz, 
Gołuehowski, Jaworski, Jędrzejowicz Adam, 
Kraiński, Milan, Loewenstein, Okuniewski, 
Skałkowski, Szeliski, Szeptycki, Weigel.

JE . M a r s z a ł e k  wezwał komisye, aby 
się zaraz ukonstytuowały i w tym celu zawie­
sił posiedzenie na 15 minut.

Po ukonstytuowaniu się koraisyj, Mar­
szałek wezwał przewodniczących, aby w cią­

gu d n u  dzisiejszego lub jutrzejszego zwołali 
posiedzenia komisyj celem rozdziału referatów.

Nastąpiło z porządku sprawozdanie Wy­
działu krajowego o uzupełniającym wyborze 
posła na Sejm krajowy z okręgu wyborczego 
większych posiadłości byłego "obwodu Czort- 
kowskiego. Sprawozdawca poseł Wereszczyński.

Widział krajowy wnosi uznanie wybo­
ru p. Kazimierza Horodyskiego za ważny. 
Uchwalono.

Nastąpiło z kolei sprawozdanie Wydzia­
łu krajowego o wyborze posła na Sejm kra­
jowy z okręgu wyborczego miasta Białej. 
Sprawozdawca poseł Wereszczyński.

Wydział krajowy wnosi, aby wybór p. 
Jana Rosnera uznać za ważny. Uchwalono.

Następuje sprawozdani Wydziału kra­
jowego o uzupełniającym wyborze posła na 
Sejm krajowy z okręgu wyborczego miasta 
Tarnopola. Sprawozdawca poseł Wereszczyński.

Wydział krajowy wnosi, aby wybór JE. 
Ministra dr. Edwarda Rittnera uznać za wa­
żny. Uchwalono.

Nastąpiło sprawozdanie Wydziału krajo­
wego o uzupełniającym wyborze posła na 
Sejm krajowy z kury i gmin wiejskich powiatu 
sanockiego. Sprawozdawca pos. Wereszczyński.

Wydział krajowy wnosi, aby wybór p. 
Grzegorza Milana uznać za ważnv. Uchwa­
lono.

Następuje sprawozdanie Wydziału kra­
jowego o uzupełniającym wyborze posła na 
Sejm krajowy z kuryi gmin wiejskich po­
wiatu Stanisławowskiego. Sprawozdawca po­
seł Wereszczyński.

Wydział krajowy wnosi, aby wybór p. 
Łazarza Winniczuka uznać za ważny.

P. O k u n i e w s k i  użala się, że przy 
tym wyborze dopuszczono się pewnych nie- 
formalnośai.

P. W i n n i c z u k  protestuje przeciw za­
rzutom podniesionym przez p. Okuniewskiego.

Po odparciu zarzutów przez sprawo­
zdawcę — wybór p. Winniczuka uznano za 
ważny.

Jako ostatni punkt porządku dziennego 
nastąpiło sprawozdanie Wydziału krajowego 
o wyborze posła na Sejm krajowy z kuryi 
gmin wiejskich powiatu Żółkiewskiego. Spra­
wozdawca poseł Wereszczyński.

Wydział krajowy wnosi, aby wybór p. 
Tadeusza Starzyńskiego uznać za ważny.

P. O k u n i e w s k i  użala się i przy tej 
sprawie, że wybór nie odbył się całkiem le­
galnie.

Następnie zabiał głos komisarz rządowy 
Radca Dworu hr. Ł o ś :

Przy sprawdzaniu poprzednich wyborów 
w ubiegłej jeszcze sesyi p. Okuniewski skar­
żył się, że Wydział krajowy przedkłada wys. 
Sejmowi sprawozdania o wyborach, przeciw 
którym wniesione były protesta, bez poprze­
dniego udzielenia protestu Namiestnictwu dla 
zbadania zarzutów w proteście przytoczonych. 
W niniejszym wypadku zarzut ten upada, 
gdyż Wydział krajowy udzielił protest Na­
miestnictwu, które wysłało swego delegata 
dla przeprowadzenia dochodzenia a wynik te­
go dochodzenia zostśt# wys. Izbie przez W y­
dział krajowy udzielony.

Muszę jednak wyrazić żal, że poseł ów 
w swojera przemówieniu przyjął za podstawę 
zarzuty tak, jak są przedstawione w proteście", 
nie biorąc względu na wynik przeprowadzo­
nego dochodzenia. Ja oczywiście stanąć mu­
szę na innem stanowisku i przyjąć za pod­
stawę to, co wykazało dochodzenie — a wów­
czas też przyjdę do innego rezultatu.

Zarzuty podniesione przeciw wyborowi 
posła z kuryi gmin wiejskich powiatu żół­
kiewskiego są liczne i ciężkie. Skierowane 
one są bądź przeciw osobie starosty, bądź 
przeciw postępowaniu innych organów sta­
rostwa.

Przeciw osobie Starosty skierowane są 
dwa zarzuty, mianowicie, źe miał powiedzieć 
ks. Sanockiemu „że musi robić tak, aby nie 
wybrano dr. Korola, gdyż inaczej sam byłby 
pociągnięty do odpowiedzialności" — i że 
Starosta wywierał presyą na naczelników 
gmin, mówiąc do nich, „że ich będzie dusił 
jak oliwę" jeżeli mu nie pójdą na rękę przy 
wyborach.

Obydwa te zarzuty okazały się przy do­
chodzeniu nieuzasadnionymi. Starosta odwo­
łując się do przysięgi służbowej, zeznał do 
ócz ks. Sanockiemu, źe nie on ks. Sanockie­
mu, lecz ks. Sanocki jemu powiedział, „że 
Namiestnik porozgania starostów, jeżeli ruscy 
kandydaci przy wyborach przejdą," na co o- 
czywiście starosta nie pozostał ks. Sanockie­
mu dłużnym należytej odpowiedzi. Co do oli­
wy zaś, dwaj na udowodnienie tego zarzutu 
w proteście powołani świadkowie wprost te­
mu zaprzeczyli, podając że starosta informo­
wał tylko wójtów, jak mają być ułożone spi­
sy wyborców i t. d , nie używał jednak ża­
dnych gróźb.

Z innych zarzutów podniesionych w pro­
teście przeciw postępowaniu organów rządo­
wych wymienię te, które zaliczyć inuszę do 
cięższych a mianowicie: Podniesiono zarzut, 
źe nigdzie nie ogłoszono terminu ani miej­
sca odbyć się mających prawyborów, że zawia­
domienia o d n i u  i m i e j s c u  wyboru do­
stawać mieli do rąk własnych komisarze wy­
borczy, którzy dopiero ua drodze wpisywali
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termin wyborów i przez posłańców je wy­
syłać mieli do gmin ; w ten sposób przepro­
wadzić miano prawybory w 21 gminach w 
proteście szczegółowo wymienionych.

Że ten zarzut nie ma żadnej podstawy, 
dowodzi dołączony do protestu okólnik staro­
stwa z 17 sierpnia 1895 1. 17.767, rozesłany 
do wszystkich gmin w powiecie, którym za­
wiadomiono gminy o terminie i miejscu pra­
wyborów — a nadto dostarczone przy docho­
dzeniu dowody doręczenia tego okólnika tym 
zwierzchnościom gminnym, o których protest 
wspomina, z wyjątkiem kilku gmin, które od­
bierają pisma ze starostwa przez własnych po­
słańców. Nadto przesłuchano protokolarnie 
wójtów, przysiężnyeh i pisarzy gmin wymie­
nionych w proteście a ci zeznali, żs ogłosze­
nia o odbyć się mających wyborach otrzymali 
na kilka lub kilkanaście dni przed terminem 
i że te ogłoszenia należycie w gminie obwie­
ścili. Wprawdzie przy mundowaniu wspomnio- 
nego okólnika opuszczono przez nieuwagę 
słów kilka co do miejsca wyboru, przez eo 
jednak treść okólnika nie stała się niezrozu­
miałą, skoro wójtowie ten okólnik zrozumieli 
i ściśle wykonali.

Podniesiono dalej zarzut, że do niektó­
rych gmin mianowicie do Turynki, Błyszczy- 
wód, Wiązowej i do Artasowa komisarze wy­
borczy przyjechali ukradkiem, aby ich nikt 
nie widział i przeprowadzili prawybory w 
obecności kilku zamówionych wyborców 
i żydów. I ten zarzut okazał się nie­
prawdziwym, gdyż przesłuchani z każdej gmi­
ny wójt, przysiężny i pisarz gminy zeznali, 
że komisarz wyborczy przybył drogą pu­
bliczną tak, iż go każdy mógł widzieć i w 
każdej z tych gmin wybór przeprowadzony 
został o oznaczonej godzinie i w miejscu o- 
znaczonem.

Również nieprawdziwym okazał się dal­
szy zarzut, że komisarz wyborczy w Bojańcu, 
kazał głosować na tych, na których wójt głos 
oddał, co już z tego wynika, że na 30 glosu­
jących 10 oddało głos przed wójtem.

Bezpodstawnym okazał się podobny za­
rzut eo do gmin Nahoree i Lubeli, przesłu­
chani bowiem wójt, przysiężny i pisarz gmin­
ny z każdej z tych gmin zaprzeczyli stano­
wczo, aby komisarz wyborczy namawiał, albo 
radził, na kogo głosować.

Jako dalszy zarzut podniesiono, że w 
gminie Wulka konińska sfałszowano akt wy­
borczy, że mianowicie komisarz wyborczy do­
pisać miał jeden głos wójtowi, aby tenże zo­
stał wybrany. Przy dochodzeniu zeznał wpraw­
dzie tak wójt, jak i pisarz gminny Michał 
Hołod, że wójt głosował na Michała Hołoda, 
a głos jego mylnie zapisano jako oddany na 
siebie. Jednakże listę głosowania prowadzono 
w dwóch egzemplarzach, jeden egzemplarz 
prowadził komisarz wyborczy, a drugi pisarz 
gminny Michał Hołod — i w obydwóch 
egzemplarzach zapisano, że wójt głosował na 
siebie — a sprzeczność powyższych zeznań z 
faktycznym stanem rzeczy komisarz wyborczy 
wyjaśnił tem, że wójt. całkiem wyraźnie gło­
sował na siebie i dopiero po zapisaniu głosu 
oświadczył, że jakoś nie wypada głosować na 
siebie i chciał zmienić zapisany głos na pi­
sarza Michała Hołoda, czego komisarz wy­
borczy nie dopuścił.

Wreszcie podniesiono zarzut, że staro­
stwo dwóch prawyborców z gmin Żełdca Wa­
syla Kurnata i H rynia|K urnata zasądziła na 
kary aresztu, aby im uniemożliwić wzięcie 
udziału w prawyborach i że z gminy Mosty 
wielkie wezwano 12 prawyborców do staro­
stwa w dzień prawyborów. Pakt zasądzenia 
Burnatów jest prawdziwy, jednakże w dniu 
prawyborów zostaii oni na wolność puszczeni 
i jeden z nich Hryć Kurnat wziął udział w 
głosowaniu; — wezwanie zaś owych 12 pra­
wyborców z Mostów wielkich nastąpiło w ich 
własnej sprawie przypadkowo, puszczono icb 
jednak o godzinie 10 przedpołudniem a pra­
wybory w Mostach wielkich trwały do go­
dziny 10 wieczór.

Pomijam inne zarzuty, które są mniej­
szej wagi i z tego co przedstawiłem, przy­
chodzę do rezultatu, że i w tym wypadku o 
jakiemkolwiek nadużyciu ze strony organów 
rządowych mowy być nie może — a nie wą­
tpię, że i wys. Izba do tego samego rezultatu 
przyjść zechce.

P. S k a ł k o w s k i  z ordynacyą wybor­
czą w ręku wykazuje, że zarzuty p. Okuniew­
skiego są bezpodstawne.

P. Stadnicki sądzi, że p. Okuniewski 
tak samo jak cała Izba, przekonany jest o le­
galności wyboru p. Starzyńskiego, a tylko jest 
to potrzebą jeg^o życia, aby przy każdym wy­
borze głos zab erad.

Po przemówieniu ponownem p. Oku­
niewskiego i sprawozdawcy, Izba niemal jedno­
myślnie wybór p. Starzyńskiego uznała za 
ważny.

Odczytano złożone wnioski i interpelacje.
P. C i e 1 e c k i i tow. wnieśli interpe- 

lacyę do p. komisarza rządowego, jakich środ­
ków Rząd zamierza użyć przeciw panującej 
epidemicznie nosacizttie u koni w powiecie 
husiatyńskiin, skałackim i czortkowskim.

P. M y c i e 1 s k i i tow. złożyli wniosek 
polecenia Wydziałowi krajowemu rozpoczęcia 
rokowań w celu urządzenia targu dla bydła 
opasowego, położonego na zachodnim krańcu

kraju i aby rezultat rokowań Sejmowi prze­
dłożył.

P. M e r u n o w i c z  i towarzysze złożyli 
wniosek polecania Wydziałowi krajowemu, 
aby przyspieszył przedłożenie projektu regu- 
lacyi rzeki Pełtwi.

P. S r e d n i a w s k i  i towarzysze złożyli 
wniosek, aby Sejm i Rząd wyznaczyli stoso­
wną dotacje na zalesienie nieużytków na sto­
kach gór.

Koniec posiedzenia o godzinie 2 minut 
35; następne jutro o godzinie 11 przed po­
łudniem.

* **
Wybrane na dzisiejszern posiedzeniu ko- 

misye, ukonstytuowały się, wybierając:
b u d ż e t o w a :  prezesem JE. Duna­

jewskiego, I wiceprezesem p. Abrahamowi- 
cza, II wiceprezesem JE. Madeyskiego, I se­
kretarzem p. Scipiona, II sekretarzem p. Pa­
szkowskiego ;

a d m i n i s t r a c y j n a :  prezesem p.
Koziebrodzkiego, I wiceprezesem p. Wodzi- 
ekiego, II wiceprezesem p. Szeptyckiego, I se­
kretarzem p. Trzecieskiego, II sekretarzem p. 
Sozańskiego;

g o s p o d a r s t w a  k r a j o w e g o :  pre­
zesem p. Polanowskiego, I wiceprezesem p. 

•Gorayskiego, II wiceprezesem p. Stan. S ta­
dnickiego, I  sekretarzem p. Schnella, II se­
kretarzem p. Teodorowicza;

g m i n n a :  prezesem JE . Jaworskiego, 
wiceprezesem JE . Zaleskiego; sekretarzem I 
p. Górskiego, sekretarzem II p. Brunickiego;

d r o g o w a :  prezesem p. Męcińskiegó, 
wiceprezesem p. Gustawa Romera, sekreta­
rzem p. Starzyńskiego;

s z k o l n a ,  prezesem JE. Czartoryskie­
go, wiceprezesem p. St. Tarnowskiego (sen.), 
sekretarzem I p. Rayskiego, sekretarzem II 
p. Wachnianina;

k o l e j o w a :  prezesem JE. Zaleskiego, 
wiceprezesem p. Męcińskiegó, sekretarzem p. 
Merunowicza.

p e t y c y j n a :  prezesem p. Klemensie­
wicza, wiceprezesem p. Karola Dzieduszyckie- 
go, I. sekretarzem p. Hamoraka, II. sekreta­
rzem p. Żardeckiego;

p r a w n i c z a :  prezesem p. Zolla, wice­
prezesem p. Weigla, I. sekretarzem p. Kle­
mensiewicza, II. sekretarzem p. Karatnickiego;

p r z e m y s ł o w a :  prezesem p. Szcze­
pkowskiego, wiceprezesem p. Michałowskie­
go, I. sekretarzem p. Goldmana, II. sekreta­
rzem p. Żardeckiego;

s a n i t a r n a :  prezesem p. Jordana, wi­
ceprezesem p. Gołuchowskiego, sekretarzem 
p. Zaklińskiego;

b a n k o w a :  prezesem p. Polanowskie 
go, wiceprezesem p. Marchwickiego, sekreta­
rzem p. Loewensteica;

s o l n a :  prezesem p. Mandyczewskiego, 
wiceprezesem p. Klemensa Dzieduszyckiego, 
sekretarzem p. Merunowicza;

g ó r n i c z a :  prezesem p. Gorayskiego, 
wiceprezesem p. Adama Skrzyńskiego, sekre­
tarzem p. Ochrymowieza;

p o d a t k o w a :  prezesem JE. Jaworskie­
go, wiceprezesem p. Abrahamowicza, sekre­
tarzem p Loewensteina.

* **
Wczoraj wieczorem odbyło się w sali 

sejmowej posiedzenie po!.-kiego Koła sejmo­
wego, na którem dokonano wyboru komisji 
matki. Zebraniu przewodniczył p. Jaworski.

Do komisyi-matki wybrani zostali pp. : 
Abrahumowiez, Bernadzikowski, Bobrzyński, 
Dworski, Dzieduszyeki Wojciech, Gniewosz, 
Goldmau, Gorayski, Jędrzejowicz Adam, Ko- 
ziebrodzki, Kozłowski, Kramarozyk, Męciński, 
Piłat, Piniński, Scipio, Stadnicki, Szeptycki, 
Wodzicki i Zaleski.

Po posiedzeniu, zebrała się komisya- 
matka dla ułożenia propozycji eo do składu 
komisyj sejmowych. Komisya-matka wybrała 
przewodniczącym p. Koziebrodzkiego, zastępcą 
przewodniczącego p. Zaleskiego, sekretarzem 
p. Stadnickiego. Obradowano do godziny 11, 
wieczorem nad ułożeniem listy komisyi, które 
na dzisiejszern posiedzeniu zostały wybrane.

OSTATSIA POCZTA

P. Minister sprawiedliwości hr. Gleiś- 
pach wyjechał na kilka dni z Wiednia do 
Trydentu.

Według dzienników, na przyszłość ma 
być mianowany osobny poseł chiński przy 
Dworze wiedeńskim, podezas gdy dotychczas 
wyznaczano tylko jednego dla Berlina, Wie­
dnia i Petersburga. Natomiast Aust.ro-Węgry 
mają mieć także stałego reprezentanta w Pe­
kinie. Ma nim zostać podobno br. Ozikan- 
Wahlborn. Donoszą równocześnie, iź Niemcy 
nie zgodziły się na proponowanego przez 
Chiny nowego posła w osobie Ilwang Czun- 
cziena.

Według ostatnich doniesień, stan zdro­
wia hr. Szuwałowa budzi bardzo poważne o- 
bawy.

Na mocy zatwierdzonego przez cara po­
stanowienia rady wojennej utworzono nową 
posadę pomocnika generalnego inspektora ka- 
waleryi.

W Petersb. Wiedom. znajdujemy nastę­
pującą notatkę o rozlokowaniu rossyjskich o- 
krętów wojennych: „Na oceanie Spokojnym 
znajduje się ogółem 15 okrętów wojennych z 
330 działami i 4537 ludźmi załogi; na mo­
rzu Śródziemnem 5 okrętów z 111 działami 
i 1256 ludźmi załogi. Do tego doliczyć na­
leży jeszcze eskadrę czarnomorską.

Izba grecka obradowała w tych dniach 
nad sprawą zgody z wierzycielami państwo­
wymi Grecy i. Opozycya ganiła politykę rządu 
i domagała się zawarcia układu. Wniosek, 
wyrażający rządowi zaufanie, uchwaliła Izba 
122 głosami przeciw 30 glosom.

Z Aten telegrafują: Wbrew danemu kon­
sulom przez Portę przyrzeczeniu, że pojmani 
powstańcy macedońscy nie będą karani śmier­
cią, dnia 10 b. m. Kartoria i Szatista były 
widownią publicznego stracenia 8 powstań­
ców, a dalsze egzekucje są zapowiedziane. 
W skutek tego znany dowódca Boufas powró­
cił z Tesalii do Macedonii i wznowił walkę 
przeciw Turkom. Zaszło kilka znaczniejszych 
potyczek, w których Turcy ponieśli dotkliwe 
straty. Boufas założył ufortyfikowany obóz pod 
Kosani. Jest on obficie zaopatrzony w broń i 
amunicję.

Ogłoszony akt amnestyi dla Armeńczy­
ków podnosi przedewszysikiem, że ludność 
armeńska nie była świadomą właściwych ce­
lów Komitetu rewolucyjnego i bezwiednie dała 
się wciągnąć w ruch niebezpieczny. Wobee 
tego i na prośbę patryarchatu wypracowała 
rada ministeryalna akt amnestyi, który suł­
tan zatwierdził. Wydano ją  pod następujący­
mi warunkami: Ułaskawieni złożą w Konstan­
tynopolu w ręce patryarchy, na prowincji w 
ręce biskupów, ponowną przysięgę wierności, 
Patryarcha i rada ministeryalna zaręczają, że 
Armeńczycy na przyszłość zachowywać się 
będą spokojnie. Ułaskawieni pozostają pod 
nadzorem policyjnym; osoby skazane na śmierć 
będą umieszczone w fortecach, gdzie pozosta­
ną dopóty, dopóki władze nie przekonają się 
o ich poprawie.

Paweł Doutner b. minister skarbu w ga­
binecie Bourgeois, jeden z naczelników rady­
kałów', twórca rządowego projektu o podatku 
dochodowym, zosiał mianowany gubernatorem 
Iadi.-Chin. Nominacja ta posiadająca donio­
słe znaczenie polityczne wywarła w Paryżu 
sensację. Usunięcie się Doumera ze sceny po­
litycznej dowodzi, że stanowisko gabinetu 
wzmocnione i że radykalna opozyeya nie ma 
widoków objęcia władzy w bliskiej przyszło­
ści. Doumer jest jeszcze stosunkowo młodym, 
bardzo zdolnym i prawym człowiekiem. W Pa­
ryżu przeważa zdanie, że częściowe wybory 
do senatu wypadną w duchu umiarkowanym, 
a za jeden z symptomatów znaczących uwa­
żają właśnie nominaeyę Doumera.

Oddział jeńców włoskich wypuszczonych 
już z niewoli abisyńskiej i płynących obecnie 

Massawy do Europy, "składa się prze­
ważnie z rannych ; przyłączono do niego tylko 
60 zdrowych żołnierzy. Generał Albertone 
pozostał z wyższymi oficerami w Addis Abeba, 
stolicy Menelika, aby kierować osobiście wy­
prawą dalszych grup. Grupy, te z powodu 
trudności pochodu przez pustynię llsrraru, 
nie będą liczyły więcej nad 20 ludzi.

Wczorajszy telegram przyniósł w sta­
nowczej formie wiadomość o zaaeznej klęsce 
Hiszpanów na Kubie. Na razie bliższe szcze­
góły o istotnych rozmiarach klęski i o jej 
znaczeniu nia są jeszcze znane — w każdym 
jednak wypadku będzie ona nowym ciosem 
dla sprawy hiszpańskiej a może i dla pano­
wania Hiszpanów na Kubie.

Madryeki dziennik Heraldo donosi, że 
Anglicy mają na Kubie swoich agentów, któ­
rzy agitują na rzecz powstania General Wey- 
ler kazał kilku z nich na mocy doraźnego 
wyroku rozstrzelać. Trzech angielskich plan­
tatorów tytoniu odwieziono do Hawanny pod 
zarzutem utrzymywania stosunków z po­
wstańcami.

Parowiec północno-amerykański „Three 
Friends“ zawinął w Keywest, wysadziwszy 
na Kubie ładunek amunicyi. Parowiec spotkał 
się z hiszpańską łodzią pancerną i zamienił 
z nią kilka strzałów armatnich.

Urzędowa depesza hiszpańska z Msnilli 
donosi, że na Filipinach, w prowincji Bula- 
ean odbył się szereg potyczek między woj­
skiem rządowem a powstańcami. Powstańcy 
straedi 51 zabitych i wielu rannych.

W więzieniu w Manilli internowanych 
jest 3.000 osób. Między więźuiami odkryto 
sprzysiężenie, mające na celu wykonanie za­
machu. Zarządzono środki ochronne.

Według dzienników, rząd hiszpański 
przekonawszy się, że Japonia podtrzymuje roz­
wój powstania na wyspach Filipińskich, zwró­

cił się jakoby przez swoieh posłów w Paryżu 
i Londynie do rządów tamtejszych z poufnem 
zapytaniem, czy nie zechcą wpłynąć na Ja ­
ponię, aby zaniechała tej akayi. Hiszpania 
ofiaruje w zamian staeye węglowe na Filipi­
nach. Propozycja doznała rzekomo przychyl­
nego przyjęcia.

Kłopoty Anglików w południowej Afry­
ce nie ustają. Biuro Reutera donosi z Cap- 
stad tu : Dekret gubernatora zwołuje ochotni­
ków, aby czynili służbę po za granicą Gri- 
gualandu. Powodem powołania jest wrogie 
stanowisko, zajęte przez krajowców z okręgu 
Tuangs w kraju Beezuana. Powstanie jest w 
związku z zarządzeniami, wydanemi przeciw 
zarazie bydlęcej. Krajowcy strzelali do oddziału 
17 polieyantów; ci jednak nie odpowiedzieli 
ogniem. Z Kimberley wysłano posiłki, złożo­
ne z oddziału 200 żołnierzy policyjnych.

Times donosi z Oapstadtu: Powstanie 
w okręgu Tuangs jest groźniejsze, niż z po­
czątku przypuszczano. Z G ngtaland wezwano 
posiłki artyleryi. Ochotnicy wyruszyli natych­
miast do Tuangs. W niedzielę wyruszył dru­
gi oddział, złożony z 250 ludzi.

Dalsze depesze B iura  Reutera z Cap- 
stadtu z dnia 26 b. m. opiewają: Rząd Trans- 
vaalu w odpowiedzi na telegram prezydenta 
ministrów Sprigga, tyczący się wysłania ocho­
tników do kraju Beezuana, wyraził nadzieję, 
że zaprowadzone będą środki, zabezpieczające 
granicę tran=vaalską. Powstańcami w okręgu 
Tuangs dowodzą biali. Burgherowie w zagro­
żonych okręgach chwycili za broń.

Biuro Reutera\ donosi oprócz tego z Cap- 
stadtu, iź Cecil Rliodes przybył do Kimber­
ley, witany z entuzjazmem. Według sprawo­
zdań z Vryburga, krajowcy są uzbrojeni, a 
granicy transvaa!skiej strzegą Boerowie.

W Japonii, otworzono w Jokohamie w 
ubiegły piątek sesyę parlamentu. Mowa tro­
nowa, wygłoszona przy otwarciu, podnosi wzma­
gającą się serdeczność stosunków z zagrani­
cą i oświadcza, że narodowe środki obron­
ne muszą być uzupełnione w miarę zasobów 
finansowych.

W iedeń , 29 grudnia. Wiener Ztg. o- 
głasza: P 3.11 Minister skarbu zamianował kon- 
cepistę ministeryalnego, Zdzisława B a r t o ­
s z e w s k i e g o ,  starszym komisarzem skar­
bowym w obrębie lwowskiej krajowej dyrek­
c ji skarbu.

B u k a re sz t, 29 grudnia. Izba deput. 
rozpoczęła wczoraj obrady nad adresem do 
Korony. Grzegorz Stourdza żądał, aby Rumu­
nia starała się wyłącznie o życzliwość i po­
parcie Rossyi. Na to oświadczył minister 
spraw zagranicznych, że chociaż stosunki 
Rumunii z Rossyą są wyborne, to przecież 
Rumunia, która pragnie być narzędziem po­
koju i cywilizacyi na Wschodzie, musi utrzy­
mywać ze wszystkiemi mocarstwami jak naj­
lepsze stosunki. Liberalny gabinet trzyma się 
tej praktyki a jej rezultatem było wyszczegól­
niające przyjęcie królewicza następcy tronu 
w Moskwie, wizyty w Bukareszcie Monarchy 
Austro-Węgier i króla serbskiego, nawiązanie 
napowrót stosunków dyplomatycznych z Gre- 
«yą i przyznanie przez sułtana Rumunom pod­
danym tureckim, przywilejów w dziedzinie ko­
ścielnej.

Telegrafowani kurs wiedeński.
W ied eń , 29 grudnia 1896 r. godzina 2 

minut — Alpejskie Towarzystwo górnicze 
87-— , Węgierskie akcye kredytowo 413U5, 
Akeye anglo-austryackie 157-75, Akcye ban­
ku Union 295 50 Akcye kolei południowej 
91-50, Losy iurealde 51"50, Akcye ktlei 
państwowej 36125, Akcye kolei Lwowsko- 
Gzerniowieckiej 291 50, 4-procentowe galic. 
obligacje propinacyjne z 1889 r. 97-50, 
Akcye. tytoniowe 145-— , Węgierskie obliga­
cje  indemnizacyjse 9710, Akcye kolei 
Elbet&l 274 50. Akeye banku dla krajów ko­
ronnych 249-50, ,4-procentowa węgierska ren­
ta złota 122-50, Akcye banku związkowego 
258-75, Rubel papierowy 1-27 75, Węgierska 
renta papierowa 99-15, Kredytewe ziemskie 
457-— Kredyty 375-75, Rimamurania 237-—. 
Usposobienie silne.

T e leg ram y  zbożow e z dnia 28 grudnia 
1896 r. W i e d e ń :  okowita per 10.000 
liter prompt 1520  do 15'40 złr. B u d a ­
p e s z t :  Pszenica na jesień 8 26 do 8-27 
zł. B e r l i n :  przenica na wiosnę 178 50 zł.

Odpowiedzialny redaktor Alliffll KFBCllOWidClti,



En eh p o c ią  gów k o le jo w y ch
©tyoMęarający & dniem 1 maja 1896,

(czas śrcdkowo-europejski).

N a d e s ła n e .

Do Lwowa przychodną;
SJFBerJińa..........................................
Z Krakowa, Wiednia i Wrocławia
Z  W arBzawy.....................................
Z MuBzyny - Krynicy przez Tarnów 

(fod *■/, do ,0/9 wł.) (*od **/,
do “ /, w ł . ) ...................... ....

Z Muszyny-Kryniey przez Kzeszów 
Z MuBzyny-Krynicy przez Przemyśl 
Z Mszany do'ńej przez Tarnów, Ro­

zwadowa i Nadbrzezia przez
D e m b ie ę ................................

Z Chabówki przez Tarnów . .
Z Chabów ki przez Rzeszów . .
Z Chabówki przez Przemyśl .
Z Rawy ruskiej przez Jarosław .
Z Krosna, Iwonicza, Rymanowa, Sa­

noka przez Przemyśl . . .
Z Mezo-Laborcz i Pesztu przez Prze­

myśl, . . . .
Z Ławoezjego, PeBztu, Miskoleza,

Munkaeza ...........................
Z Hrebenowa (tylko od do S1/B wł.) 
Ze Skolego i Stryja (*ze Skoiego 

tylko od 1 maja do 30 września) 
Ze Stanisławowa przez Stryj .
Z Chrrowa przez Stryj . . . .
Ze Suezawy, Husiatyna, Kórósmezó, 

Słobody rung., Berhomethu, Czu- 
dj na, Radowiee, Kimpolungu,
Bukaresztu i J a s s .....................

Ze Suezawy, Czortkowa, Kórósmezó, 
Kałusza, Sopowa, Bukaresztu
J a B B  .............................................................................

Ze Suezawy, Radowiee, Berhomethu 
i  Czudyna (każdego poniedziałku),
P eezen iiy n a ................................

Ze Suezawy, Husiatyna, Kałusza! 
Nowosielicy, Ckudyna (każdego 
poniedziałku), Radowiee, Kimpo- 
lungu, Bukaresztu i Jas . .

Ze Sokala i Jarosławia przez Rawę
r u B k ą ..........................................

Z Bełzo a ..........................................
Z Podwołoozysk i Brodów (dworzec 

Lwów-PocLzamcze) . . . .
Z Podwołoozysk i Brodów (dworzec

g ł ó w n y ) .....................................
Z Brzuehowie (od1/? do ,6/a i od I6(

do */, w łą c z n ie ) .....................
Z Brzuehowie (od ,6/„ do w/bwłącznie) 

Janowa (*przez cały ;:k , — 
Z f )  tylko od ” /, do P /, włącznie) 
Z J a n o w a ..........................................

P o e i *
pospieszne 

i-10 1-&G" —T ?
5 1 0
5 1 0

* 5’10 
51 0

5-10
5 10

I

1-30

1-30
1-30
1-30
1-30

1-30

8-45J 3-55 
8-55

8-45

2-40

8-45

8-45

8.45

9-55

953

10*05

|8 -55  

5-55

8-55

8-55

8-55

8-00
1*51

800
8-00
8-00

o a o b o w e

7-28

815

7-52

8-07

*7-50

n.55

6'55

g-55

9 30
9-30

>•30

1*51
1-51
1-51

2 0 1

5-05

5-20

2.56

1 5-28
40 12-25

8-80

9*30

930

*10*19

10*10

619

5-45
5-45

8.03
8-26

f  8-54 
5*20

12*10

12*10
12*10

%% Lwowa odehodzu
Do Krakowa, Wiednia, Wrocławia,

B erlin a .................................   . .
Do W a r s z a w y ......................... „ .
Do Muszyny-Kryniey przez Tarnów 

(*tylko od */, do 80/„ włącznie) 
Do Muszyny-Kryniey przez Rzeszów 
Do Muszyny-Kryniey przez Przemyśl 
Do Rozwadowa i Nadbrzezia . ,
Do Chabówki przez Tarnów , .
Do Chabówki przez Rzeszórr . .
Do Chabówki przez Przemyśl . .
Do Rawy ruskiej przez Jarosław .
Do Chyrowa, Sanoka, Iwonicza, Ry­

manów- przez Przemyśl . .
Do Mezó-Laborcz i Pesztu przez

Przemyśl ................................
Do Ławeeznego, Munkaeza, Miskol- 

cza. Pesztu przez Stryj . . .
Do Hrebenowa (tylko od l0/, do 81;:

włącznie) przez Stryj . . .
Do Skoiegc i Stryja (*d« Skolego 

od */* do 80/0 włącznie) . . .
De Stanisławowa i Cnyrowa p. Stryj 
Do dfcyrowa przez Stryj . . . .
Do Suezawy, Jass, Bukaresztu, Hu­

siatyna, Kórósmezó, Kołomyi-nadw, 
przdm., Berhomethu, Czudyna. 
Radowiee, Kimpolungu . . .

Do Suezawy, Peczeniźyna, Czudyna 
i Berhomethu (każdego ponie­
działku), Radowiee . . . .

Do Suezawy, Jass, Bukaresztu, Czort­
kowa, Kałusza, Kórósmezó, Kim-
p o i u n g u .....................................

Do Suezawy, Jass, Bukaresztu, Hu­
siatyna, Kałusza, Peczeniźyna, 
Nowosielicy, Radowiee . . .

Do Sokala i Jarosławia p. Rawę ruską
Do Bełzea  ..........................
Do Podwołoozysk i Brodów (z dworca 

■ Lwów-Podzamcze) . . . .  .
Do Podwołoozysk i Brodów (z dworca

głównego) ................................
Do Zimnej-Wody ( od */„ do 6/, wł.

c o d z ie n n ie ) ................................
Do Brzuehowie (od ‘/s do */, wł. w 

] iedziele i święta) . . . .
Do Brzuehowie (oa 1/5 do % wł. w 

dnie powszednie i niedziele) .
Do Janowa (od % do I8/fl i */, do 

80/4 wł., codziennie) . . .
Do Janowa od 1 października 1896

P o c i ą g i
pospieszne o s o b o w e

8*4C 2-5 C11*00 4A( 9-5-' 6-41j —
8-4C — 11*00 4-40 — 6 4!> —

8-40 — 11*00 4 -4( — * 6 4 !
— — 11*0C -- — — —
— — — — — 645

8-40 1j *00 440 — •— —

— — 11*00 — — — —
— — ;ii*oo — 9-55 — —
— — — — 9*55 £45 — -
— 2-50j — 4-40 — — —

— — 4*40 9-55 6-45 —

— — — 44 0 — 6 45 —

— — 5-22 — 7-22 —

— — — — 9-35 — —
_ _ __ 5 2 2 9-35 *3-05 7-22
-- ----- — — 9-35 722 —
----- ---- — 522 -- —

6-10

— — — — 10-25 — —

— — — — 2-45 — —

10*15
___ ___ ___ 9-15 ___ 7 05 —
— — — 9*15 — — —

216 605 — 10*57 — — 9-42

8-06 5*55 — 10-45 — — 9-30

— — — — 3.29 — —

— — — — 1*20 — —

— — — — 8-20 — —

_ __ - 9-45 3-00 8-55 __
9.05 300 7-50

Uwaga : Godziny drukowane tłustemi czcionkami, oznaczaj;, porę nocną od 
godziny 6'00 wieczór do godz. 5 59 min. rano.

Czas środkowo-europejski różni się od czasu lwowskiego o 36 m. 
Godzin; 12-00 ez?su środkowo-suropejsMego —- godzinie 12-36 podług 
zegara lwowskiego.

W biurze informaeyjnem c. k. austr. kolei nsństw. we Lwowie 
ul. Trzeciego Maja 1. 3 (Hotel Imperial) sprzedaż biletów strefowych, 
okrężnych, dowolnie zęgtawialnyeh zeszytów do jazdy, taryf i rozkładów 
jazdy w formacie kieszonkowym. Informaeye w sprawach taryfowych i 
przewozowych.

Le&arz chorób kobiecych i akuszerDr. Leopold M e H e r g
b. operator kliniki położniczo-ginekologicznej prof 
Chrobaka -we W iedniu — b. . Bjsten* k*-ól. kliniki 
chirurgicznej prof. M ikalicza w e W rocław iu — 
b. lekarz kliniki chorób wewnętrznych prof. Noth* 

nagła  w e W iedniu, 1287
oslad) we Lwowie i ordynuje przy 
ni. Kopernika 1. 22 od 3— 5 popol. 

Dla ubogich od 9—10 przed poł. bezpłatnie.

0. k. uprz. galic. akcyjny

BANK HIPOTECZNY
przeniósł Kantor wymiany oraz Oddział 
depozytowy których hinra m ieściły się 
dotąd w mezaninie gmachu własnego, 

do frontowych lokalnoścl w parterze 
Oddział depozytowy

przyjmuje wkłady i wypłaca zaliczki na rachunek 
bieżący, przyjmuje do przechowania papiery warto­

ściowe i udziela na takowe zaliczki.
Nadto zaprowadzono na wzór instytuoyj za­

granicznych tak zwane
Depozyty Schowkowe (SafeDeposits)

Za opłatą 25 do 35 zł. wa. rocznie, depozy- 
taryusz otrzymuje w stalowej kaiie pancernej schowek 
do wyłącznego >ży ku i pod własnym kluczem, gdzie 
bezpiecznie a dyskretnie przechowywać może swoje 
mienie lub ważne dokumenty.

W  tym kierunku poczynił Bank hipoteczny 
jak najdalej idące zarządzenia.

Przepisy odnoszące się do tego rodzaju depo­
zytów otrzymać można bezpłatnie w oddziale depo­
zytowym. 1402

Przyjechali do Lwowa 
dnia 28 grudnia 1896.

HOTEL GEORGE.
Pp. H. hr. Tarnowska z Byczowa, A. hr. Wo- 

dzicki z Kościelca, E. Torosiewicz z Bródek, M. hr. 
Borkowski z Mielnicy, B. Cisńiki z Loszniowa, J. 
Trzeeiesk; z Miejsca, St. hr. Bobruwuki z Andrycho­
wa, P. Tyszkowski z Rybotyoz, St. Fiźnowski z 
KAkowa, Dr. T. Rutowski z Wiednia, Dr. Z. Kep- 
pler z Chrzanowa, W.  Jasińsri z Bełżca, St. dr. 
Estreicher z Krakowa, S. Zaleski z Podola ross. A. 
Rokowski z Poznania.

HOTEL EUROPEJSKI.*
Hr. H. Szeliski z Kozowy, JE. S. 1 Jadejski z Kra­
kowa, S. T. Bukojemski z Kołomyi, T. Niementowski 
z Zbaraża, W. Chwalibóg z Tarnowa A. Mysłowski 
z Koropea, T. Rozwadowski z Babin, Dr. Konkolni.k 
ze Stanisławowa, Dr. J. Wernicki u Krakowa, M. 
Wawrsynkiewicz z Koniuszowa.

f t p  lw o w sk ie j izby handlow e]
Lwów, dn. 29 grudnia 1896.

1. Akeye za uztukę 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
Kol. lwow.-ozer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. gal po 200 zł. w. a.

I. °".’syi 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 
Ake. garbarni, Rzeszów po 200 zł. 
Ako. labr. Lipińskiego po 500 kr.

2. Łls-t. east. ze 100 zł.

Banku h. g. 5% a.w. wyl. z 10c/o pr.
» „4‘/a7 0 „ los. w F0 1 
„ „4°/0 „ „w 60 l.po200K. ®

Banku kr. 4*/« pro. w. a. los. w 511. ®
„ ,, 4 pre, w. a. „ w 57 1 e

Tow, kred. gal. ziem. 4 pre. w. a.
I. emis. «

7 w .  krad. gal. ziem. 4 pre. w. a. "
los. w 41ł/s

4 pre. w. a. los. w 56 i. * 
o

4. Obllgi za 100 zł. «=*

Gal. funduszu propin. 4 pre. w. a. M 
Buków. fund. propin. 5 pre. w. a. * 
Komunalne Banku kr. 5 pre. II. em. _o 

* » * ‘/s PTC. 3 „
Pożyczki kr. 8 pre. w. a. , . , 

w 41/* P™* c* - •
» n  ̂ n i*
„ „ 4  pre. koronowej
„ „ 4°/s P 1- !»• Lwowa

Losy miasta Er-ku - -  . . . .
.  „ Stanisławowa .

6. Monety.
Dukat cesarski . . . . . . .
N a p o le o n d o r ................................
P ó łim p er ia ł...............................   .
Bubel rosByjBki srebrny . . .

papierowy . . . 
100 marek niemieckich . . .

przemysłowej
płacą żądają 
walutą austr.

zł. ct. zł. et
216 -  
287 -

219 - 
891 -

386 — 
210 — 
200 — 
300 -

396 -

203 -  
260 ...

110 10 
99 80 
96 70
0'f Ki 
9'? 50

n o  80
100 M)
97

m
98 2'

97 50- 90 Ą

’;'7 50
U ' ^

90 m
K

97 50 
102 50 
102 — 
i 00 — 
10-5 -

98 20

102 70 
100 70

97 -
97 — 
97 -  
27 50 
42 -

97 70 
97 70 
97 70
39 —

5 65 
9 50 

9 60.— 
! 8 0 . -  
1 27.— 
58 70

5 75
9 60

1 85.- 
ł  28 —

f-9 2ć

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 2a grudnia 1896 

1. D łu g  państwa. płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
maj-Iistopad  ................
lu ty - s ie r p ie ń ...............................

Jednolity dług państwa w srebrze
s ty c z e ń -lip ie e ...............................
kwieeień-paździerrik . . . .  

Losy z roku 18-54 po 250 zł. mk. 4 pr. 
„ „ 1860 po 500 zł. mi,. 5 pr.
,. , 1860 po 100-Ł  5 pr. .

„ 1864 f-o 100 /ł . .
„ 1864 po 50 z ł ...............

Renty Oom. po 42 lift?.-, austr. . 
Lfeiy z:?ćS. domen, pańssw. po i 20
_ ?£ s.ob-i . . . ; .
Arstr, renta zł.woŚta od podat. 4 pr.

CS> 200 k.

10’..35 
101.30

101 50 
101 46 
143.5 
143 -  
'! 55 — 
188 50 
18 V  0

156 50 
im  J5 
109 80

101.55
1.01.-50

101.70

144 50 
144 ~  
158
1-‘V .50 
180,50

157 50 
133.35 

‘SOI

SFKIfWW -ndem. 5 pr&, k.)

Bukowiny . .
•jSii.LC V1
Niżsi,;ij Austryi
S iećsłjg iro lu  . 

za 100 z i. w. a. 4 pre.

8. Ai-sye.

97.40 98.40

Banu Anglo aust. 200 zł. emit. zł. 154.75 
Inst. kredyt, dla handlu po 160 zł. 372. — 
Niźszc-austr. Tow. eskont. po 500 zł, 780.—
Gal. banku hip. po 200 zł...............  — 3?-
Gal. ban. d  h. i pr®. 4 zł. 200 wpl.40 pr. — ,—
Gal. zakl. kred. ziem. k 200 zł. . — -
Bank dla krajów koron 4 .300 zł. 34 .50 
Bank austro-węgierskl & 600 zŁ 931—
Fol. Albrechta 200 zł. w srebrze . -------
Auptr.TowiegLpaf.-dun.po 500 zł. mk. 498 — 
Koi. Ce««*. M żbisty po 200 zł. mk. —
KoL Bzessów .Tara. (w. a.) 4 “00 d l  —.—

155.75 
37ł.50 
730 -

246 — 
936.—

500.--

P&eą żądają
Północna kolej po 1000 zł. m k. 3390.— —
Kol. lar. Ludw. po 209 zł. m. k .  ------
Lwóy-Czer. kol. L po 200 zł. a. w. 288.50 289.50 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. aw. 358.— 358.50 
L kol. wag. gaf. i  200 zł. w srebrze 207.75 208.25

4. JLlsty jsnstawń# losowane.

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład 
dla Gal. i Bukowiny w 15 1. 3 pr. —.— —.—

Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pr.
w złocie w KO I.................................—.— —.—

Poważ, austr. zakł. kr. zieins. 4 pr.
w., w 50 1..................................... 99.40 100.40

„ 3. pr. . . 1 1 5  69 1-1*60
3. pr. em. 1889 l l r. .— 117 75 

'•*, ssakł, kr, zieins. krak. los. w 131.6 pr. —
, n n „ „ rw 2 0 1 . 7 p r .  —
n w fi r; r, „ W 36 1. 6 pr ,

Gal, 'łót-T. kred. w. a. pe 4 p. . . —.— —.—
„ n r „po 4 pr. 411. wyl. 97 40 98.—

L ', .i „ ff jf ?8 t 1/, pr. w
60 latach zw ro tn o ..........................  96.75 97.75

Banku kraj. 4*/, pr. wa. los w 51P* 1. 100 50 101.— 
Obllgi komunalne Banku krajowego 

6 pr. w. a. I. emisyi . . . . .  —.— —.—■
Gal. banku hip. 5 % 10 pr. . . . 110.-- 110.80
Barku sastr. węg. 41/, p r . . . 1.00.50 101.30
Węg. Zakł. kred. ziem. ake. w 391.
. w wyl. po 5 pr . . . . . . . . .  . . 100.— 100.-50

„ „ „ „ wyi, i%  pr, 99.— 99.25
.  w 54 1 wyl. 

po 4 p r ..........................................  99.70 100.20

& OM ifaeye % prawem pierwszeństwa (za 10 ..)

Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. 
Tow. kol. żel. Rzeszów-Tarnów (w. ex)

a 300 zł. -5 pr. w srebrze 
Kel, półn. po 100 zł. em, 1886 4°/,

„ „ po too zł. „ m y  „
Kol. gal. Kar. Lud. eas. r. r. i.881

po 300 zł. 4*/, p r........................ ....
detto " {Tarosław-Sokal)

109.
100.4!)

HI . —
101.40

Kol. gal. Lwów-Czem-Jas. em. a 300 
zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 . .

z r. 1884 . . 
z r. 1886 . .
; r. 1872 . .

Węg. gal. kol. a 200 sł. -5 pr. w sr.
Węg. regulrcya Disy po 100 zł. 4pr. 188.—

6. L osy.

(not. kr. dla han. i pr. po. 100 zł. aw.
Olarego po 40 zł. m. k.......................
Tow. żegl. na Dunaju po 100 z', mk. 
Poźyczk° m. Insbruku . . . . .
Losy miasta Krakowa po 20 zł. aw. 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. aw
Palfisgo po 40 zł. aa. k.......................
Ozarwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł.

„ „ weg. ,  po I  zł.
Fundacja szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. a. w. .  .....................
Saima po 40 zł. m. i ..........................
St. Gan^.s po 40 zł. sn. k. . . .
Poź. m. Stanisławowa (po 20 zł. aw.) 
Pożyczki Tryestu po 100 zł. m. k. .

i 50 zł. a. w. .
Waldsteina jfo 20 zł. ja. L  
Windisshgratza po 90 zł. m, k. , . -

7, ^ * b tlc  (za 3 miesiące).

Augsburg za 100 w. p. n........................-
Berlin za 100 marek w. p. n. . . -
Frankfurt za 100 marek w. p. n. . -
Hamburg za J06 marek w. p. n.
Londyn za 1? ft. *zt.. . .
P& ryL............................

płnea żądają

92.75 9 - 75
98.60 99 50

1 8 8 .- 1 3 8 —

200.— 202 —
57.— 5 8 . -

1 3 6 .- 1 4 0 .-
27.75 28 76
27.80 28.30
23.75 23.75
5985 6 0 . -
5 7 . - 58 —
1 8 . - 18.80

9 80 10.50

22.50 24 -
70.26 7 1 . -
71.50 72.50
44.— 46 -

146.-- 1-50 -
6 8 . - 72 —
60.— 6 2 -

119.»6 120.10 
47.52.5 47.57.5

E u r e z ł o t a .

Dukat cesarski men. . . .  5.68 — 5.70.-
„ pełnej w a g i .....................  -5,67.— 5 6S -

Korona  ...........................— .— --------
20-frankówka.....................................9.53.— 9 54.5
Rosyjski półiiaperyał..................... ------------ — -
Talar z w ią z k ó w * ...........................—.—.— —
S r e b r o ............................................... —.—.— —.-----

Lisy tacy e«
L. 1B255 • (8845 2 - 3 )

W  c. k. Sądzie powiatowym miej. del. 
w Kzeszowie odbędzie się celem zaspokoje­
nia wierzytelności Gizeli vel Gitli Goldreich 
z Rzeszowa w kwocie 200 zł w dniu 3 lu­
tego 1897 i 4 marca 1897 zawsze o godz. 
9 rano w biurze nr. 1 przymusowa sprzedaż 
realności lk. 98 w Malawie położonej wedle 
lwh. 199 gminy kat. Malawa Sary Aron
własnej.

Cena wywołania wynosi 690 zł.
Wady urn 69 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można 

w registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli

[jest ad w. dr. Fischer a zastępcą adw. dr. 
Uiberal w R zeszo w ie .

Rzeszów, 2 października 1896.

L. 10310 '  (9374 2— 3)
In  der Exa utionssacha der Buaowina- 

er Boden Credit Anstalt in Czernowitz ge- 
gen flndie Edelsiein pto 1300 fil. s. N. G, 
w:rd die Bealitat G. B. E Z. 372 in Kuni- 
sowee in. den Terminen 1 Februar und 8 
Marz 1897 um 10 Uhr V, M versteigert 
werden der SchStzungsgreis 2600 fl.

I)er Yadium 260 fl.
Das Grundbuchsauszug und weitere 

jiizitationsbedingnisse liegen iri der Hg. Re - 
gistratur.

K. k. Bezirks Gerieht 
Horodenka, 28 September 1896.

L. 6363 (9387 2 3)
C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie o- 

głasza, że przeprowadzi w swem zabudowaniu 
przymusową publiczną sprzedaż realności w 
Kleszczównie wedle wyk. hip. 1. 70 tejże 
gminy dłużnika Sussmana Freundlicha w 1|5 
części własnej na zaspokojenie wierzytelno­
ści kasy- handlowej i przemysłowej w Prze­
myślanach w kwocie 68 zł. 61 z pn. dnia 
10 lutego 1897 o godzini® 10 rano a to tyl­
ko wyżej ceny wywołania 12 zł. 50 ct. aw.

Wadyum wynosi 10%  ceny wywołania.
Resztę warunków, wyciąg hip., akt 

ocenienia można przejrzeć w Sądzie.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiony p. Kazimierz Abgarowicz.
Rohatyn, dnia 29 listopada 1896.

L. 821 (9526 1 - 3 )
Celem zaspokojenia wierzytelności Men­

dla Rottenberga w kwocie 44 zł. odbędzie 
się w SąFj7,ie tut. w dniach 5 lutego i 19 
marca 1897 każdym razem o godz. 10 rano 
publiczna licytacya realności 1. wyk. hip. 
165 ks. gm. Wola raniżowska objętej, Bła­
żeja Kobylarza własnej.

Cena wywołania 1948 zł.
Wadyum 194 zł. 80 ct.
Basztę warunków licytacyjnych w Są­

dzie można przejrzeć.
Kuratorem wierzycieli jest c. k. nota- 

ryusz Rampelt w Sokołowie.
Sokołów, dnia 29 września 1896.



L. 8248 (9791 ] —3) j szacowania i wyciąg tabularny można przej-
0 . k. Sąd powiatowy w Starym Sączu ’ rzec w tusądowej registraturze. 

przeprowadzi celem wydobycia pretensyi To- \ Przemyśl, 17 października 1896.
warzystwa zaliczkowego w Starym Sączu w |   _
kwocie 155 zł. z pn publiczną egzekucyjną L. 7330 (8778 1 -3)
sprzedaż posiadłości objętej wyk. bip. 1. 761 
1202 ks. er. gin. Stary Sącz Józefa i Zofii z 
Jońców Wachałów własnej w dniu 20 sty­
cznia 1897 i w dniu 17 lutego 1897 o go­
dzinie 10 rano.

Cena wywołania 800 zł.
Wadyum 200 zł.
Resztę aktów przejrzeó można w re- 

gistraturze.
Stary Sącz, 29 października 1896.

L. 16058 (9772 1 - 3 )
W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniu 22 stycznia 1897 powyżej ce­
ny szacunkowej, zaś w dniu 26 lutego 1897 
nawet poniżej takowej licytacja] realności 
lk. 89 według wyk. bip. 39 ks. gr. gm.J kat. 
Mikuszowicr oraz połowy realności lk. 93 w 
Mikuezowieach Antoniego Tomeckiego wła­
snych na rzecz Ks. Władysława Caneau pto 
14 zł 57 ci z pn.

Oena wywołania 6491 zł. 78 ct.
Wadyum 649 zł.
Reaztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno priejizeó w tus.jre- 
gistraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli hipotecznych ustanawia się 
kuratorem dr. Maksymiliana Krausa adw.
w Białej.

0. k. Sąd powiatowy
Biała, 25 listopada 1896.

L, 8150 (9792 1 - 3 )
W tutejszym sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 n n o  w dniach 15 stycznia 1897
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 26 lute­
go i897 nawet poniżej takowej licytacja po­
łowy realności 1. wykazu 276 gm. Radymno 
Michała Małysza i całej 1. wykazu 424 gm. 
Skołoszów Michała i Ahafii Małyszów wła­
snej na rzecz Isaka Amstera pto 7 zł. z pn.

Oena wywołania pierwszej 450 zł., 
drugiej 700 zł.

Wadyum pierwszej 45 zł., drugiej 70 zł.
Resztę warunków, akt oszacowanie i 

wyciąg tabułarny wolno przejrzeć w tus. re- 
gistraturze.

D!a nieznanego z życia i miejsca po­
bytu Jędrzeja Pasierbiewiczz i dla wierzy­
cieli hipotecznych, którzyby po dniu 29 lipc-a 
1896 co do wykazu 276 gin Radymno i po 
dniu 2 września 1896 co do wyk. 1. 424 
gm. Skołoszów do tabuli weszli ustanawia 
się kuratorem c. k. notaryusza Janickiego.

Radymno, 5 października 1890

0. k. Sąd powiatowy w Uhnowie po 
daje do wiadomości, że na zaspokojenie wie­
rzytelności Banku krajowego w'e Lwowie w 
kwocie 270 zł a. w. z pn. przeprowadzi 
w dniu 12 lutego 1897 relicytacyę realności 
objętej whl. 88 ks. gr. gm. kat. Dyniska 
przedtem Justyna Trusz własnej.

Cena wywołania 800 zł.
Wadyum 80 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, akt o- 

szacowania i wyciąg hipoteczny przejrzeć 
można w tutojszo-sądowej registraturze.

Uhnów, 30 września 1896.

L. 6941 (9779 1— 3)
Na zaspokojenie wisrzytelnosci Izraela 

Klugers, w- kwocie 70 zł. odbędzie się w 
tutejszym Sądzie dnia 1 lutego i 2 marca 
1897 o godzinie 10 rano sprzedaż połowy 
realności wyk. hip. 1. 173 gminy Jazów 
stary objętej własnej Karola Schoffera.

O n a  wywołania wynosi kwota 545 zł.
Wadyum 55 zł.
Warunki licytacyjne, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny w registraturze przeglądnąć 
rnoiia.

C. k. Sąd powiatowy.
Jaworów, 11 „sierpnia 1896.

igm. Ropczyce, objętych pierwszej dłużnika W drugim terminie nastąpi sprzedaż
Hirscha W arratla, drugiej Naftalego Lasta za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę 
i Sary Last v?łasnych. j Wadyum przy lieytacyi złożyć się ma-

Geng wywołania stanowi wartość sza- jące wynosi 63 zł.
cunkowa 8500 zł. Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i

Wadyum 850 zł. akt szacunkowy przejrzeć można w registra •
Kuratorem niewiadomych wierzycieli, turze c. k. Sądu powiatowego miej. deleg. 

ustanowiony został adwokat dr. Strowski w j Kuratorem niewiadomych z miejsea po- 
Ropczycach. j bytu wierzycieli ustanowiony został adw. dr.

Ropczyce, 31 października 1896. I Tertil z substytucyą adw. dr. Glasera.
 ____  Tarnów, 1 listopada 1896.

L. 13085 (9627 1 - 8 )  ; __________
W sprawie egzekucyjnej Kasy oszczęd- j L. 7732 (9809 1—3)

ności m Białej przeciw małoletnim Feliksie, i C. k. Sąd powiatowy w Żywcu ogłasza, 
Józefowi, Tadeuszowi i Stefanowi Dąbkom j że w sprawie egzekucyjnej Arnolda Pawlu-
do rąk opiekuna Walentego Dąbka w d r ę - ' — ;—   m
bowie poczta Grębów (pow. Sąd. Tarnobrzeg) 
pto 8 raty procentowe i amortyzacyjne w 
łącznej kwocie 764 zł. 70 ct. w. a. z pa. 
odbędzie *ię w tut. Sądzie w dwóch term i­
nach t. j. dnia 1 lutego i dnia 5 marca 
1897 zawsze o godz. 10 przed południem 
przymusowa sprzedaż realności pod lwh. 100 
w Dębnikach położonej.

Cena szacunkowa wynosi 10.000 zł. wa.
Wadyum 10%  t. j. 1000 zł. w. a.
Akt oszacowania i warunki licytacyjne 

można przyjrzeć w sądzie.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest p. adw. dr. Aronsohn w Podgórzu.
C. k. Sąd powiatowy.

Podgórze 4 listopada 1898.

L. 823 9303 1 - 3 )
W dniach 3 lutego 1897 i 5 marca _ _ _

1897 o godzinie 10 rano odbędzie aig w j licytacyjna przed terminem z jakiegokolwiek

L. 7209 (9743 1—3)
Sąd tutejszy zawiadamia, że na zaspo­

kojenie pretensyi Jędrzeja Żołądka jako ces 
syontryuszE, Judy Izaka Sperbera w kwocie 
17 zł. 15 ct. z pi odbędzie się dnia 29 
stycznia i 26 lutego 1897 zawsze o godzinie 
10 przed południem przymusowa publiczna 
sprzedaż 2/8 części realności wh. 382 ks. 
gr. gm. kat. Lubycza kameralna Wasyla Łu- 
ćiejka. syna Konrada własnej, tudzież przy 
musowa publiczna sprzedaż połowy ciał ta ­
bularnych whl. 331 i 817 ks. gr. gra. kat. 
Lubycza kameralna objętych Wasyla Luciej- 
ka syna Konrada względnie Andrucha Putka 
syna Jana własnych a to na pierwszym ter 
mini*-"' tylko za lub wyżej eeny szacunkowej 
wynoszącej za 2/8 części rerluości wyk. hip. 
332 sumę 56 zł. 25 ct.. co de połowy real­
ności whl. 331 sumę 188 zł. a co do poło­
wy realności wyk. bip. 817 sumę 25 zł. na 
drugim zaś i poniżej takowej.

Wadyum wynosi co do realności wyk. 
h is. 332 kwotę 5 zł. 62 ct. co do realności 
wyk. hip. 331 kwotę 18 zł. 80 ct. a co do 
realności wyk. hip. 817 kwotę 2 zł. 50 ot.

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tu tej­
szej registraturze przejrzeć.

Wreszcie ustanawia się dla wierzycieli 
nieznanych i dla tych, fctórymby rezolucya

- Ł‘ U  "  *  * *"** *  * * Tł ***
szkiewicza przeeiw Franciszkowi Tomalezy- 
kowi pto 167 zł. 41 ct. rozpisaną została 
egzekucyjna sprzedaż 1/4 części realności 
lwh. 281 ks. gr. gm. Sporysz egzekata 
własnych w Sporyszu położonych na dzień 
27 stycznia 1897 i 3 marca 1897 każdym 
razem e godz. 10 rano.

Wadyum 30 zł.
Oena szacunkowa i wywołania 293 zł.

75 ct.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiony adw. dr. Junger w Żywcu.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny) i protokół oszasowania można 
przejrzeć w tusąd. registraturze.

Żywiec, dnia 2 września 1896.

L. 7874 (9793 1— 3)
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniach 15 stycznia 1897 powyżejjce- 
ny szacunkowej, zaś dnia 26 lutego 1987 nawet 
poniżej takowej licytacja 9/24 części realności 
wyk. hip. 1. 120 gm. Radymno dziej 9/24 
części z połowy realności lwh. 121 gm. Ra­
dymno przedtem Ahafii Małysz obecnie Mi­
chała Zawady. Wasyla Małysza i Dmytra 
własnych, w kcńeu połowy realności 1. wyk. 
276 tejże gminy dłużniczki własnej na rzecz 
Borucha Grticstein pto 60 zł. z pn.

Cena wywołania 765 zł.
Wadyum 77 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, którzyby 
po dniu 20 sierpnia 1896 do tabuli weszli, 
ustanawia się kuratorem c. k. notaryusza 
Władysława Janickiego.

Radymno, 5 października 1896.

I L. 12927

tutejszym sądzie przymusowa sprzedsż real- j bądź powodu doręczoną być nie mogła lub 
ności pod lk. 141 w Skomielny białej poło-1 którzyby po wydaniu wyciągu tabularnego 
żonej objętej lwh. 141 ks. gr. tejże gm. oraz t. j. po dniu 9 grudnia 1S95 prawo zastawu
t. ie\ a * / . i _ j Irl Vl-.U nem ■ n  , 7 * ____1 .1 1 .1.. _ i : i_ . i _     j _ i _  T  . 5 jC « L i   

L. 11332 (9784 1 - 3 )
W celu wydobycia na rzecz Jana

Zdrznłki kwoty 50 zł. s pn. odbędzie się w
tut. sądzie egzekucyjna publiczna spzedaż do 
dłużnika Stanisława Jaroszewskiego jako
spadkobiercy Justyny Jaroszewskiej należą­
cej realności wyk. hip. 1. 1. 184 tudzież ciała 
hip. 1. wyk. 753 na imię Teresy Jarosze­
wskiej i ciała hip. 1. wyk. 753 na imię Ro­
zalii z Jaroszewskich Dzwoimik ks. gr. gm

(9708 2 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Sniatynie po­

daje do powszechnej wiadomości, że w spra 
wie egzekucyjnej Dawida Rosenhecka prze­
ciw nieobjętej masie spadkowej po Izaku 
Schmilu Glinercie o zapłacenie kwoty 300 zł.

, w. a. z pn. odbędzie się dnia 27 stycznia 
i 1897 i dnia 26 lutego 1897 każdym razem 

o godz 10 przsfl południem w sądzie tut. 
przymusowa sprzedaż wpisanej na rzecz Izaka 
Samuela Glinerta recte Icka Schmila Glinerta 
1/8 części z wierzytelności 11 rat po 60 zł. 
pochodzącej z większej kwoty 1000 zł. wa. 
z 10% odsetkami od 10 grudnia 1884 tu­
dzież kosztów 69 zł. 72 ct. i 2 zł. 36 et. 
z pn. ciężącej na karcie C. whl. 454 ks. gr. 
gm Widynów jako na karcie głównej i w 
stanie biernym whl. 44 i 484 ks. gr. gm. 
"Widynów jako na kartach ubocznych.

Cenę wywołania stanowi kwota 222 zł 
zaś wadyum 10% tejże.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony adw. dr. Wiktor Ziemba ze 
Sniatyna.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tus. registraturze.

Sniatyn, dnia 16 listopada 1896.

4/24 części posiadłości lwh. 287 i 2 6 części 
posiadłości lwh. 288 ks. gr. tej samej gminy 
objętych Adama i Anny małżonków Papie- 
żów własnych na rzecz Tomasza Gawrona 
o 48 zł. a w. z pn.

Oena wywołania 721 zł. 20 ct., 327 zł. 
91 ct. i 6 zł. 44 ct. w. a.

Wadyum 75 zł., 85 zł. i 1 zł. w. a.
Resztę warunków przejrzeć można w 

registraturze tutejszej
Kuratorem dla niewiadomych wierzy

uzyskali kuratorem adw. dr. Jamińskiego w 
Rawie i tychże wierzycieli o rozpisaniu n i­
niejszej lieytacyi i ustanowieniu dla nich ku­
ratora niniejszem się zawiadamia.

Rawa, 20 października 1896.

C. k. Sąd powiatowy. 
-Jordanów, 27 października 1896.

L. 9159 " (9880 1—3)
Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egzeku­

cyjną licytację realności pod D. 16 &>’tarzy* 
ny Chwisrutcwej własnej w Łękach położo- j 
nej w budynku sądowy® w dwóch term i - ' 
nach dnia 8 lutego 1897 i 10 marca 1897 
każdorazowo o godzinie 10 rano. na drugim 
terminie niżej ceny wywołania 1617 zł. 34 ct.

Wadyum wynosi 101 zł. 73 ct.
Kuratorem dla niewiadom ych w ierzy­

cieli i interesowanych ustanowiono adw. dr. 
Chrzanowskiego.

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 
warunki licytacyjne można przejrzeć w sądzie.

Kęty, dnia 16 listopada 1896

. 10488 (9674 2 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy miej. del. w Tar­

nowie podajo do wiadomości, że na zaspo­
kojenie kosztów Anieli Krzak w sumie 24 zł. 
27 ct. w. a. z pn. i 10 zł. 25 ct. w. a. z 
pn. dozwoloną została sprzedaż egzekucyjna 

Przemyślany "objętych na"675 zł. ‘ocenionych | 1/5 ez ę śc irealności lwh ks gr gm kat. 
na dTień 26 stycznia 1897 i 1 marca 1897 i Bobrown.ki małe objętej Jana Krzaka własnej
k:wy  r „ „ , » ,o . , .  u m *  zjss&sst
“/ e r K T  i h  *  r  &  2 7 i « t r  io,,g° 1897
,ikie c a / s s a  m  ? - « * « !  i “

r' gi ™ f w si=  r
Kuratorem wierzycieli jest p. A lti& n-. dau<j« nie będiie. ^

d 7 1 k : drugim nastąpi sprzedaż
Przemyślany, 16 listopada 1886. i za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę.

■' r ; Wadyum przy licytacz złożyć się ma-
L 8414 (9811 1 - 8 )  ! jące wynosi 10 zł.

O k Sad powiatowy w Żywcu ogłasza, j Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i
że w sprawie" egzekucyjnej Bernarda Hop- akt szacunkowy przejrzeó można w registra- 
perta przeeiw J ó z e f o w i  Czechowi synowi Ja- turze c. k Sądu powiatowego miejsko de .
na pic 49 zł. 31 ct rozpisaną została eg ze-1 Kuratorem niewiadomych wierzycieli
kneyjoa sprzedaż całej realności nk 9 lwh. ustanowiony adw. dr. Tertil z substytucyą 
18,' połowy realności '.wh. 19, 27/96 części adw. dr. Salza. 
realności lwh 826 ks. gr. gm. Rndrieehowy \ Tarnów, dnia 30 listopada 1896.
egzekuts własnych w Radziechowach poło- j  ̂ .

uwóch^term i-1 ryk Szeib c. k. noUrynsz^w ^czen iżyn ic j zonsj ^ ^ d z .1 10? r;*no. ) L ' ^Sąd tut zawiadamia że na zaspokoje-

' WsdYuni 112 zł > nie otetensyi Abrahama J nedmana w kwo-
Cen.a szacunkow i i wywołania 1112 z ł . ! cie 54 zł. z pn. odbędzie się dnia 29 styez-

ct i nis 1897 i 26 lutego 1897 zawsze o godz.

L. 8708 (9537 1 - 3 )
C. k. Sąd/ powiatowy w Peczeniżynie 

zawiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 850 
rubli ros. z pn. odbędzie się na rzecz spad­
kobierców Mendla Munczeka w tutejszym

ciCii ustanowiono p. Piotra Michałka z Jot- t Sadzie powiatowym sprzedaż posiadłości lwh. 
danowa. j 376 gm. kat. Peeze.niżyn objętej dłużnika 0-

p.ufrego Jakóbeuko własnej w jednym ter- 
; mufie r.i&nSwiete dnia I lutego 1897 c go­

dzinie 10 przed południem.
Wyciąg hipoteczny i resztę waru; ków 

licytacyjnych przejrzeć można w regis*-. -ittu- 
rre sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony l i  m-

C. k. Sąd powiatowy.
Pe -zbniży™ 10 listopada i896.

L. 5753 19780 1—3)
W dniach 1 lutego, 1 marca 1897 każ­

dym razem o godzinie 10 z rana odbędzie 
się celem ściągaienia wierzytelności Kasy ( 
Oszczędności Bielskiej w kwocie 850 zł w. j
a. z pn. publiczna licytacya realności Wa­
lentego i Katarzyny Rychlików w Reguli j

L. 18024 (8953 1—B)
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu po­

daje do powszechnej wiadomości, że w sp ra -) 
wie egzekucyjnej Sary Peist przeciw Beńio- 
wi Peist o zapłacenie kwoty 650zł. odbędzie j ł 
się ónia 8 lutego 1897 i dnia 18 kwietnia |

cach położoną] wykazem hipoteczny n gm. S 
kat. Reguliee Nr. 134 o aj ęt ej

Cena wywołania 2940 zł. 25 ct. w. a. 
Wadyum 294 zł. w, a.
Resztę warunków przejrzeć wolno w 

.utejszym Sądzie.
Kuratorem wierzycieli nieznanych dr.

Konstanty Lipowski w Krzeszowicach. 
n k. Sąd powiatowy.

Krzeszowice, 5 września 1896.

11831 (9572 1—3) j
0. k. Sąd powiatowy w Ropczycach o- j

1897 każdym razem o godzinie 10 przed i 
południem w biurze nr. 7 przymusowa sprz«- ‘ 
daż realnośei pod lk. 265 w Przemyślu po­
łożonej wykazem hpotecznym 437 ks. gr, gra.
Przemyśl objętej, dłużnikaBenia Peist własnej.

Cenę wywołania stanowi kwota 2105 zł
Wadyum zas 10% tejże. S głasza. że na'zaspokojenie wierzytelności Jó-
Kuratorem wierzycieli niewiadomych u- f zefa Skaiuby w kwocie 700 zł. odbędzie się \

stanowiono adw. dr. Mantel w Przemyślu z /w  dniu 9 lutego 1897 i w dniu 16 marca?
substytucyą adw. dr. Dawida. : 1897 każdym razem o godz. 10 rano egae- j

Resztę warunków licytacyjnych, akt o- kucyjna sprzedaż realności lwh. 90 i 214

ftazeta Lwowska Kr. 298 % dnia BO grudnia 1896.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli j 10 przed południem przymusowa publiczna
uetsnowiony adw. dr. Bogdani w Żywcu. j sprzedaż realności wyk. hip. 1. 71 i 1. 30 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg j ks. gr. gm, kat Rata dłużnika Jędrzeja Gó-
hipoteezny i protokół oszacowania można ; ry własnej a to na pierwszym terminie tyl-
przejrzeć w tut. sądowej registraturze. j ko za lub wyżej ceny szacunkowej 890 zł.

Żywiec, dnia 17 września 1896. j na drugim zaś i poniżej takowej. ’
< Wadyum wynosi 89 zł.

L. 26882 (9771 1—3); Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg
O. k. Sąd powiatowy miej deleg. po- 1 tabularny i akt oszacowania można w tut. 

daje do wiadomości, że na zaspokojenie wie- registraturze przejrzeć, 
rzytelnośei Maryanny Swierzbowej w su- Wreszcie ustanawia się dla wierzycieli
mie 230 w. a. z należytościami dodatkowe- j nieznanych i dla tych, którymby rezolucya 
mi. dozwoloną została sprzedaż egzekucyjna i licytacyjna przed terminem z jakiegokolwiek- 
realności lwh. 26 ks. gr. gm, kat. Łęg j bądź powodu doręczoną być nie mogła lub 
objętej do Marcina Długonia należącej. j którzyby po wydaniu wyciągu tabularnego 

Sprzedaż odbędzie się przez lieytaeyę 11. j. po dniu 18 kwietnia 1896 prawo za- 
publiezną w Sądzie tym w dwóch terminach \ stawu uzyskali kuratorem adw. dr. Jamiń- 
dnia 2 lutego 1897 i dnia 26 marca 1897 | skiego i tychże wierzycieli o rozpisaniu ni- 
każdym razem o godzinie 10 przed połu- \ nięjszej lieytacyi i ustanowinieu dla nich ku- 
dniera. \ ratora niniejszem się zawiadanra.

Cenę wywołania stanowić będzie w a r- ; Rawa, dnia 16 września 1895.
tość szacunkowa 630 zł poniżej której w ter- \ __________
minie pierwszym realność sprzedaną nie I 
będzie.



8
L. 5087 (9710 8— 3)

C. k. Sąd powiatowy z&wiadaraia, że w 
tymże Sądzie odbędzie się publiczna sprze­
daż realności w Dupliskach położonej wedle 
whl. 69 dłużników Anny i Wasyla Horyń 
własnej na rzecz zakładu kredytowego włoś­
ciańskiego o 7 rat po 9 zł. dnia 21 stycznia 
1897 i 25 lutego 1897 każdym razem o go­
dzinie 10 rano a to na pierwszym terminie 
tylko za lub wywej ceny szacunkowej, na 
drugim zaa i poniżej takowej.

Wadyum wynosi 21 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

tabularny i akt oszacowania można w tut. 
registraturze przejrzeć.

Dla wierzycieli, którymby rezolucja l i ­
cytacyjna doręczoną być nie mogła, lub któ­
rzy by po wydaniu wyciągu tabularnego do 
tabuli weszli ustanowiony kuratorem nota- 
ryusz Gross.

Zaleszczyki, 26 czerwca 1896.

L. 6863 (9747 2— 3)
Zbarazki Sąd powiatowy uwiadamia że 

celem zaspokojenia pretensyi Wysokiego 
Skarbu w kwocie 12 zł. 52%  ct. w. a. z pn. 
odbędzie się dnia 19 stycznia 1897 i dnia 
23 lutego 1897 każdym razem o godz. 10 
przymusowa sprzedaż realności w Btryjówce 
położonej wedle wyk. bip. 432 ks. gr. dla 
gm. kat. Stryjówka Abrahama Jorysza własnej 

Na pierwszym terminie realność rze­
czona sprzedaną będzie tylko wyżej lub za 
cenę szacunkową 570 zł., zaś na drugim 
także niżej takowej.

Wadyum wynosi 57 zł.
Akt oszacowania i bliższe warunki 

można w tus. registraturze przejrzeć.
Dla niewiadomych wierzycieli ustano­

wiono dr. Steina adw. w Zbarażu kuratorem. 
Zbaraż, 30 września 1896.

objętej wyk. bip. 1. 80, 1|8 części wbl. 49 
i połowy whl. 81 ks gr. Piwniczna objęty eh 
Meehla Erreicha własność stanowiących w 
dniu 26 stycznia 1897 i w dniu 28 lutego 
1897 o godz. 10 rano.

3 Cena wywołania 248 zł. 70 ct. w. a.
Wadyum 63 zł.
Resztę aktów przejrzeć można w Re- 

i gistraturze.
I Stary Sącz, 31 października .1896.

< L. 8412 V  (9745 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w? Starym Sączu 

1 przeprowadzi celem wydobycia pretousyi Ka~ 
| zimierza Cebuli w kwocie 30 zł. z pn pu- 
j bliczną egzekucyjną sprzedaż 1/4 części 
l posiadłości objętej wbl. 176 i 1/4 części 
j realności lwb. 974 w Starym Sączu Jana 
1 Chmury własnych w dniu 20 stycznia 1897 
| i w dniu 19 lutego 1897 o godzinie 10 rano.

Cena wywołania pierwszej wynosi 96 
| zł. 25 et., drugiej 200 zł.

Wadyum pierwszej wynosi 24 zł., dru- 
j giej 50 zł.

Resztę aklów przejrzeć można w Regi 
| straturze.

Stary Sącz, dnia 14 listopada 1896.

/codziennego posłańca pieszego do Zborowa
5 i napowrót.

dla Pikulic.
Płaca rocznych 150 zł., ryczałt kance­

laryjny 40 zł. i wynagrodzenie 180 zł. na 
pieszego posłańca codziennie do c. k. Urzędu 
pocztowego 1 w Przemyślu i napowrót.

Podania o pierwszą posadę, należy 
wnieść najpóźniej do 8 stycznia, zaś o drugą 
posadę najpóźniej do 2 stycznia 1897 do c. 
k. Dyrekcji poczt i telegrafów we Lwowie.

Lwów, dnia 22 grudnia 1896.

L. 95063 (9800 1— 3)
KONKURS

Na posadę ekspedyenta przy c. k. U- 
rzędzie pocztowym w  Byble w powieeie ro- 
hatyńskirn za kontraktem służbowym i kaueyą 
w kwocie 200 zł.

Płaca rocznych 150 zł., ryczałt kance­
laryjny 40 zł. i wynagrodzenie 180 zł. na 
codziennego posłańca pieszego do Bołszowiec 
i napowrót.

Podania należy wnieść najpóźniej do 
14 stycznia 1897 do c. k. Dyrekeyi poczt i 
telegrafów we Lwowie.

Lwów, dnia 24 grudnia 1896.

L. 6985 (9739 2 -  3)
W sprawie egzekucyjnej Towarzystwa 

zaliczkowego w Podhajcaeh przeciw niezna­
nym z miejsca pobytu Aronowi Gangowi 
Aronowi Herschowi Schulmanowi i Ryfce 
Gangowej o zapłatę 168 zł. 89 et. odbędzie 
się w tut. Sądzie o godz. 10 rano dnia 11 
stycznia 1897 tylko za lub powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 25 stycznia 1897 także 
poniżej takowej przymusowa licytaeya real­
ności objętej whl 401 ks. gr. gm. kat. Pod­
hajce egzekutów Arona i Ryfki Gangów 
własnej, dalej realności objętej w jk. bip. 1. 
1200 ks. gr. gm. kat. Podhajce egzekuta 
Arona Herscha Schulmana własnych.

Cena szacunkowa oraz wywołania 485 zł.
Wadyum 48 zł. 50 et.
Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 

protokół opisania przynależności przejrzeć 
można w tus. registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli hipot. 
ustanowiony kurator Karol Srokowski w 
Pudhajeach.

C. k Sąd powiatowy.
Podhajce, dnia 15 listopada 1896.

L. 6658 (9736 2— 3)
W celu zaspokojenia pretensyi Iwana 

Litwina w kwocie 40 zł. a. w. z pn. odbę­
dzie się w sądzie tutejszym dnia 22 stycznia 
i dnia 26 lutego 1897 zawsze o godzinie 10 
rano przymusowy publiczny przetarg realno­
ści w Zakomarzu położonej a to :

a) 1/8 części z połowy wykazu hipote­
cznego 1. 246.

b) połowy z połowy wykazu hipoteczaego 
. 247 i

e) połowy wykazu hipotecznego 1. 49 
pod 1. spis 40 gminy katastralnej Zakoma- 
rza, Pawła Wolaniuka własnych. Poręczne 
wynosi 10°/0 ceny wywołania w kwocie 40 
zł. 53 et. Bliższe warunki, akt ocenienia i 
wyciąg hipoteczny przejrzeć można w tusą- 
dowem archiwum.

C. k. Sąd powiatowy.
Olesko, 4 listopada 1896.

L. 11254 (9798 2 - 3 )
0. k. Są! powiatowy w Winnikach po- 

, daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności w kwocie 170 zł. w. a. z pn. 
odbędzie się dnia 28 stycznia 1897 i dnia 
15 lutego 1897 każdym razem o godzinie 10 
przed południem egzekucyjna sprzedaż ptzez 
licytację realności objętej wyk. bip. 219 ks. 
gr. Gaje dłużnika Iwana Tiutko własnej.

Cena wywołania 1335 zł.
Wadyum 133 zł.
Resztę warunków i akt oszacowania 

przejrzeć można w tutejszej registraturze.
O k. Sąd powiatowy.

Winniki, 11 listopada 1896.

L. 13448 (9738 2 - 3 )
W sprawie egzekucyjnej Gal. Zakładu 

kredyt, ziemskiego w likwidacyi we Lwowie 
przeciw spadkobiercom Ludwika Gelbera pto 
9000 zł. z pn. odbędzie się w tut. Sądzie 
o godz. 10 rano dnia 12 stycznia 1897 tylko 
za lub wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 
10 lutego 1897 także poniżej takowej przy­
musowa licytaeya realności pod lk. 140j 1 35 
w Podhajcaeh położonej, a Iwh. 417 tejże 
gm. objętej.

Cena szacunkowa tudzież wywołania 
20.760 zł.

Wadyum 2076 zł.
Wyeiąg hipoteczny i protokół opisania 

przynależności przejrzeć można w tus. re- 
gistraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli hipote­
cznych ustanowiony kurator adw. dr. Rotb 
w Podhajcaeh.

O. k Sąd powiatowy 
Podhajce, dnia 4 grudnia 1896.

L. 12187 (9773 2 - 3 )
W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniu 11 stycznia 1897 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś w dniu 16 lutego 1897 
nawet poniżej takowej, licytaeya 1/8 części 
realności 1. 395 według wyk. hip. 453 ks. 
gr. gm. Brzozów dłużnika Jędrzeja Śmigla 
właszej na rzecz Józefa Freunda pto 5 zł, 
30 ct. z pn.

Cena wywołania 79 z ł , wadyum 7 zł
90 et.

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyeiąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych ustanawia 
się kuratorem adw. dr. Festenburga w Brzo­
zowie.

Brzozów, 30 września 1896.

L. 11700 (9707 2 - 3 )
Dnia 27 stycznia 1897 powyżej ceny 

szacunkowej lub za takową, zaś dnia 26 lu­
tego 1897 nawet poniżej takowej odbędzie 
się o godz. 10 rano egzekucyjna licytacja 
realności whl. 625 ks gr gm. Karłów obj. 
Petra Koszmauiuka Lesia własnej na rzecz 
Towarzystwa kredytowego i oszczędności dla 
handlu i przemysłu w Sniatynie pto 300 zł. 
w. a z pn.

- Cena wywołania 769 zł.
Wadyum 76 zł. 90 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg hipoteczny można przejrzeć w tus. 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiony adw. dr. Wilhelm 
Rosenheek ze Smatyna.

C k. Sąd powiatowy.
Sniatyn, dnia 22 listopada 1896.

L. 9085 (9596 2 - 3 )
C. k Sąd powiatowy w Turee zawia­

damia niniejszem, że celem zaspokojenia su­
my 50 zł. a. w. z pn. odbędzie się na rzecz 
Sary Róży Steuerbaeh w tut. sądzie sprze 
daż realności wbl 184 księgi gr. gminy 
Wcłosianka mała objętej dłużnika Michała 
Łuiezaka własnej w dniu 4 lutego 1897 i
dniu 11 marca 1897 każdym razem o godz.
10 rano.

Wadyum wynosi 37 zł 
Wyciąg hipoteczny, akt opisama i oce­

nienia i resztę warunków można przejrzeć 
w registraturze sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony dr. 
Lindenbauin adw. w Turee.

Turka, dnia 13 września 1896.

li. 9527 (9698 3 - 3 )
Ogłoszenie konkursu.

Na podstawie uchwały Rady miej­
skiej z dnia 16 grudnia 1896 1. 9527 
rozpisuje się niniejszem na opróżnioną 
w etacie służby gminnej miasta Stryja 
posadę rachmistrza miejskiego konkurs 
pod następującymi warunkami:

1. że kandydat posiada obywatel­
stwo austryaokie,

2. że n ;e przekroczył 40 roku 
życia,

3. że posiada kwalifikaoyę przepi­
saną rozporządzeniem Wysokiego Wy­
działu krajowego z dnia 29 maja 1891 
Nr. 67 Dz. u. kr. a m ianowicie: że 
złożył egzamin z kasowości i rachun­
kowości państwowej i że odbył przy­
najmniej jednoroczną praktykę przy 
kasie Wydziału krajowego, jednego z 
Magistratów lub też przy kasie rządo­
wej, i

4. że posiada znajomość języków 
krajowych, tudzież języka niemieckiego 
w słowie i piśmie.

Do posady fej przywiązana jest 
płaca stała 800 zł. aw., tudzież doda­
tek aktywalny w kwocie 200 zł. aw. 
rocznie, z prawem do trzech pięcioleci 
po 10%  stałej płacy wynoszących i 
nadto prawem do emerytury.

Przy objęciu posady winien będzie 
kandydat złożyć kaucyę służbową w 
wysokości jednorocznej stałej płacy.

Prócz czynności we właściwy 
zakres urzędowy rachmistrza wchodzą­
cych, obowiązany będzie kandydat za­
łatwiać wszystkie te czynności urzędowe, 
które na mocy szczegółowych poleceń 
Burmistrza przydzielone il u  zostaną

Posada ta nadaną zostanie na 
razie prowizorycznie, a po dwuletniej 
zadowalającej służbie nastąpić może 
stabilizacya.

Podania zaopatrzone w wymagane 
dokumenta, należy wnosić do Magistratu 
w terminie do 31 stycznia 1 '9 7 .

Z Magistratu król, miasta 
Stryj, 20 grudnia 1896.

Upadłości.
L. 136 (9S15 1— 3)

Do powzięcia uchwały po myśli §. 161 
ust. konk. względem honoraryum roszczonego 
przez adw. dr. Stanisława Krzyżanowskiego 
jako zawiadowcę masy rozbiorowej Łukasza 
vel Karola Kozakiewicza, tudzież do ustalenia 
rachunku z poczynionych przez zawiadowcę 
wydatków wzywa się wszystkich wierzycieli 
tejże masy rozbiorowej na dzień 4 stycznia 
1897 godz. 10 rano do biura Nr. 3 tut. ck. 
Sądu krajowego.

Lwów, dnia 20 grudnia 1896.
C. k. komisarz konkursowy.

Kuratela.
L. 4648 (9741 2 - 3 )

Maryannę Wywrót ze Swiebodnej u- 
znano za umysłowo chorą.

Knratorem dla niej ustanowiono Hrycia 
Basistego tamże.

O. k. Sąd powiatowy.
Pruchnik, 25 czerwca 1896.

L 557 (8917 1—2)
Konkurs.

Podaje się do powszechnej wia­
domości, żc w tutejszem mieście jest 
posada lekarza miejskiego natychmiast 
do obsadzenia.

Pensya roczna 500 zł. i szeroka 
praktyka prywatna same przez się na­
stręczają ubiegającemu się lekarzowi 
bardzo korzystne warunki bytu.

Zwierzchność gminna
Ustrzyki dolne, 27 grudnia 1896.

L. 9895 (9746 2 - 3 )
U. k. Sąd powiatowy w Starym Sączu 

przeprowadzi celem wydobycia pretensyi 
Skarbu kolejowego w kwocie 29 zł. 24 ct. 
publiczną egzekucyjną sprzedaż posiadłości

l r i | >  stal l i
L 94483 (9799 1— 3)

KONKURS 
Na posady ekspedyentćw przy c. k. 

Urzędach pocztowych:
a) w Z irudziu w powieeie złoezowskun i
b) w Pikulieaeh w powiecie przemy- 

ij skim za kontraktem służbowym i kaueyą po 
] 200 zł.

Pobory dla Zarudzia.
1 laca rocznych 150 zł., ryezałt kance­

laryjny 40 zł. i wynagrodzenie 180 zł. na

L. 881 (9699 3 - 3 )
C k. Izba notaryalna w Krakowie roz­

pisuje konkurs na opróżnioną posadę e. k. 
noiaryusza w Oświęcimie, ewentualnie w 
razie przeniesienia którego z c. k. notaryuszy 
na tę posadę, także na inną wskutek takiego 
pzeniesienia w obrębie tutejszej c. k. Izby 
opróżnić się mogącą posadę z terminem do 
dnia 25 stycznia 1897.

Kompetenci o tę posadę mają podania 
swe w drodze odnośnymi przepisami okre­
ślonej w tymże terminie w tutejszej c. k. 
Izbie wnieść.

Kraków, dnia 19 grudnia 1896.

L. 11449 (9734 2 - 3 )
Maryanna Niewola ze Staszkówki u- 

znana umysłowo chorą. Kuratorem jej Jędrzej 
Szczerba w Staszkówce.

Gorlice, dnia 7 października 1896.

L. 11619 (9733 2—3)
Jan i Katarzyna Swiątkowie z Radgo- 

szczy uznani za marnotrawców.
Kuratorem Jan Dyjak z Radgoszczy.

C. k. Sąd powiatowy.
Dąbrowa, dnia 30 listopada 1896.

Wyroki prasowe.
L. 27963 (9752)

C. k. Sąd krajowy jako prasowy na 
wniosek c. k. Prokuratora Państwa orzekł, 
iż treść następujących artykułów umieszczo­
nych w Nr. 2 peryodycznego pisma „Bocian" 
z daty Kraków, 15 grudnia 1896 stanowi 
przedmiotową istotę, a mianowicie treść 
artykułu z napisem „Konstanty Krumłowski 
Przygody JMCi Pana Prota herbu Dolej- 
szklanka" (str. 5) występku z §. 516 uk. zaś 
treść artykułu z napisem „Parawan" (str. 8) 
występku z §. 305 uk. i dalsze rozszerzanie 
inkryminowanych artykułów zostaje wzbro­
nione.

Kraków, 18 grudnia 1896.

31. 296 (9697)
5Da8 f. ! .  £anbe8* al$ fptejjgeridjt in

ifkag fjat mit bem Srfenntniffe nom 13 Sio* 
nember 1896, 3- 33500, bte SBeiternerbreitung 
bet Slummer 51 ber in Ułew^or! erjdjeinenben 
3eitfd)rift: „Delnicke Listy — Organ mezi-
narodni delnicke jednoty v Arneriee — Ro- 
cnik III." nom 24 October 1896 nad) §. 493 
©t. ffL O. nerboten.

$>ag !. f. 2anbeS» al§ ipref)gettd)t in 
5{5rag fjat mit bem ©rfenntniffe nom 24 9to= 
nember 1896, 3  34496, bte 2Seiternerbreitnng 
bet Słummcr 33 ber in iJSilfen erfdjeinenben 
3eitfd)rift: „Zapadoeesky poseł lidu" nom 20 
SJłonembet 1896 megen be8 ŚtrtifelS: „Vojenska 
hlidka v Pekle“ (§§ 488 unb 491 ©t. ®. 
unb 9lrt V beS ©efefceg Dom 17 ©ecember 1862, 
Sit. 7 SR. ©. 331 ex 1863) nad) § 493 ©t. 
ijj. £>. nerboten.

£>aś> f. f. $rei<8= a!8 ^refjgerttfjt in Stctn 
bat mit bem Srtenntniffe nom 26 Slonentber 
1896, 3- 11H 8, bie 2Beiternebreitung bet 
9łr 20 bet 3 eńfd)tift: „Proletar" nom 19 
Sfodcmber 1896 megen ber ©tcllen: 1. „ueku- 
oujme si" bis „a nebi“ auf ©eite 151 be£ 
91rtiMS : „Nas tisk“, baun „Jak tucna a tłu­
ste" bi8 „zjevnym tajemstvim“ unb „a SDa- 
triv“ bi§ „psemene mouky" auf ©eite 157 
be£ 21rtifeb8: „Kreatury na papezskem stolc;“ 
nad) § 303 ©t. © , 2 „Svet oklamau byl“ 
bi8 „se narodil" auf ©eite 157 beS SlrtifctS: 
„Kreatury na papezskem stolci“ nad) § 122 
lit. a ©t. © ., 3 „Kdyż potom sedali" big 
„draha maminko" artf ©eite 154 be8 3ieuiIIes 
ton§: „Hrabivost baronu Liebigu“ nad) § 
488 ©t. ©. unb Sfrt. V beS ©efejjeS nom 17 
iDecember 1862, Sit. 8. 31. @. 931. ex 1863, 
unb 4. „Budou-li chtit poehopit" big „druhy 
mezi sebou" auf ©eite 11 unb „Pochopil-Ii 
jsem" bi§ „spolecenske naprave“ auf ©eite 
12 bet 33eilage: „Mezi venkovany“ nad) § 802 
©t. @. nerboten.

2)a£ !. !. $retó= ais ifkefjgeridjt in Ung.? 
fprabtfd) fjat mit bem Srfenntniffe nem 28 Sio* 
Dember 1896, 3  8847, bie 2Beiternerbrettung 
bet Slummer 23) bet 3 chfdjrift: „Vyskovske 
Noviny“ nom 20 Slottembet 1896 megen ber 
SlrtiEel : „Vytrvejme“, „Z nasi rozhledny na 
Sy. Urbana" nad) § 493 ©t. nerboten.
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5)a$ I. J. $tet£ * at$ ę#tefjgertd)t in 

Olmiifc fiut mit btrn (Srfcuniniffe bom 26 9ło= 
btmtier 1896, ,8af)l 13083, bie Skiteroerbrri* 
tung ber Siummer 21 ber .geitfdpift: „Lipa" 

bom 20 Hcobember 1896 toegeu ber ©telle oojt 
„Jeste słowo k nasim “ bi3 „toto snad posta­
ci" bc$ 2lclifcl«: „Z obeeenstva“, loegen be§ 
ganjtn SlrtiMS: „Pan Fr. Vaelavik“ unb loc» 
gen ber ©lette bon „A ty nas lide“ biś „po 
sobe dat plivati“ bcś 2lrti£el8 : Zvlastni pri- 
klad żidoveke drzosti" iiac§ § 493 ©t. 0 .
berboten.

35a2 !. t. ftreiśL ata ijkejjgeridjt in 
Ctmiife Ijat mit bent ©rfeunlniffc bom 27 9to= 
oember 1896, Q. 13178, bit 2Beiteroerbreitung 
ber Ułuutmcr 137 ber $eitjcf)rift: „Olomouc-ky 
Pozora bom 26 Słobember 1896 lucgtn ber 
©telle bon „Tot se vi, że uwedomeli obecni 
starostove“ bi$ “kde ua se provesti vsecbno“ 
beS SlrtifelS: „Svuj k svemu!“ unb wegen bcś 
ganjen 2lrtifel2: nt’otlaeovani hesla" „Svuj k 
8vemu!“ nad) § 493 @t. s$ . 0 .  berboten.

2)a8 f. !. 5?rei#*= ais $ref3gencf)t in 
0lraii§ Ijat mit bem ffirfenntniffe bom 27 5Ro* 
bember 1896, f la fl 13174, bie SBeiterberbrei- 
tung ber Utummer 11-3 ber ^eitfĄ rtft: „Selske 
listy" bom 26 łRobeittber 1896 toegen ber ©teł* 
Ie bon „Co jeste z obcenieh st’arostu“ bis 
„ylastnim spoluobcanum" bts Słrtifelś: „Ze 
starostu — policajty?" nacEj § 493 <5t. ^ . ”0 .  
berboten. ______ ____

®a* f. f. Jh'eiS* ols iPrtjjgericfjt in 01= 
mii§ l)at mit bem firfcnntntffe bom 1 ®ecem= 
ber 1896, 3af)l 13310, bie SBeiterbcrbreitung 
ber 9łuutmtr 48 ber fteitfdjrift: „©djiJnberget 
^ettung" bom 27 Ułonember 1896 tnegen ber 
©telle bon „2>a greift natiirlid) jeber nad) fet* 
ner ^eilung" btó „ju einem frSblidjen 2Beib= 
nad}tsfefte„ be* Slrtifel*: „9iifolo lommt!" nad) 
§ 493 ©t. $ .  O. berboten.

2)a8 f. !• flretS* al8 iprefjgeridjt in 
eutitfc£)cin {jat m‘t ^em ®tfenntniffe, bom 30 
ooember 1896, 3a{)I 10-391, bie SBeiterberbrei* 
ng ber Ułummet 48 ber in SJid^r.-SSei^fir- 
en erfdjtinntben 3eitfd)nft: „2Bei|firĄen=2ei= 
lifer £ofal=21njtiger“ bom 28 Jłooembtr 1896 
egen be8 ganjen Seitortifete: „SBorfidjt bet 
iciljnadjtSeittfaufen" nad) § 302 ©t. ®. 
rboten.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 2585 (9701 3—3)

Jego Eicelencya Pan Prezydent c. k. 
wyższego Sądu krajowego we Lwowie Za­
mianował dla pierwszej'z dniem 15 lutego 
1897 o godzinie 9 rano się rozpoczynającej 
zwyczajnej kadencyi posiedzeń sądów przy­
sięgłych na rok 1897 przy e. k. obwodowym 
Sądzie w Stanisławowie Prezydenta tegoż c. 
k. Sądu Przewodniczącym Sądu przysięgłych, 
zaś zastępcami Przewodniczącego radców 
Sądu krajowego: Michała Hofmokla, Kamila 
Krafta, Władysława Łuckiego, Emila Komar - 
niekiego i Juliusza Turteltauba.

Stanisławów, 20 grudnia 1896.

L. 1883 (9700 3 - 3 )
Na pierwszą zwyczajną z dniem 22 

lutego 1897 o godzinie 9 rano rozpoczyna­
jącą się kadencyę Sądu przysięgłych w Sa­
noku mianowanym zosta ł c. k. Prezydent 
sądu obwodowego dr. Michał Stefko prze­
wodniczącym, a c. k. radcy sądu krajowego 
Jan  Staruszkiewicz, Boman Jamiński i A n­
toni Bośniacki jego zastępcami.

Pręzydyum c. k. sądu obwodowego 
Sanok, dnia 20 grudnia 1896.

L. 1201 (9714 8 - 3 )
C. k. Izba notaryalna we Lwowie wzywa 

wszystkich tych, którzyby z urzędowania Ju­
liana Karabińskiego, byłego substytuta c. k. 
notaryusza w Mikulińcaeh i komisarza sądo­
wego, według ustępu pierwszego §. 25 ust. 
not. z mocy ustaw owego praw a zastawu prawo 
żądania zaspokojenia swoich preteusyj z kaueyi 
służbowej tegoż byłego zastępcy c. k. nota­
ryusza rościli, by odnośne pretensye w prze­
ciągu sześciu miesięcy w tutejszej c. k. Izbie 
notaryalnej tem pewniej zgłosili, ileże w prze­
ciwnym razie po upływie terminu tego bez 
względu na ich roszczenia, zezwolenie na 
dewinkulacyę i wydanie tejże kaucji właści­
cielowi lub jego prawonabywcom udzielone 
zostanie.

C. k. Izba notaryalna.
Lwów, dnia 31 października 1896.

L. 23054 “ (9369 3 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Stanisławowie 

zawiadamia n ieznajom ych  z życia i miejsca 
pobytu Jerzego Knihinickiego, Mikołaja Kni- 
hinickiego, A nastazję z Knihnickich Jaro ­
szewską, Annę z Knibinickich Żubrową, Sie- 
fana Krajewskiego, Maryannę Krajewską, Ka­
tarzynę Hołyńską, Antoniego Knihinickiego, 
i Józefa Morze, Teklę z Knibinickich Ho­
szowską, Marcina Knihinickiego, Teofila Kni­
hinickiego, Maryannę Krajewską córkę Ste­

fana, Jana Knihiniekiego, Wincentego Kra­
jewskiego, Jana Krajewskiego, Antoniego 
Łuk Knihinickiego, Łukasza Krajewskiego, 
Adama. Knihiniekiego, Jakóba Łuk Knihi- 
nickiego, że w sporze Emilii z Knihinickich 
Strzelbiekiej i Aleksandry Kudeńskiej prze­
ciw nim o współwłasność parcel budowla­
nych 101, 192 i gruntowych 610, 611, 612/1 
i tak dalej w gminie katastralnej Gucyłów 
kuratorem dla nich adwokat dr. Sokal w 
Stanisławowie ustanowiony został, przyczem 
w'zywa się ich, by kuratorowi temu potrze­
bną informację do obrony udzielili lub in- j  

nego zastępcę obrali i takowego Sądowi wy­
mienili.

Stanisławów, 26 września 1896.

L. 10232 (9399 3 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Zborowie za­

wiadamia niewiadomego, z miejsca pobytu 
Stefana Franków, że przeznaczona dla niego 
nehwała tabularna z dnia 11 grudnia 1895 
1. 13780 kuratorowi, Wasylowi Wowk Tiko­
wego doręczoną została.

Zborów, 1 listopada 1896.

L. 14642. (9770 2—3)
0. k. Sąd powiatowy m. del. w Sanoku 

powiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Seńka Neiesia z Ołchowiec, że Wasyl Ne 
besio i inni wnieśli przeciw niemu w dniu 
20 października 1896 do 1. 14642 pozew o 
oddanie w posiadanie s/4 części wyk. hip. 
122 ks Olchowee.

Termin do rozprawy wyznaczono na 
dzień 15 stycznia 1897 roku o godzinie 
9 rano.

Dla pozwanego ustanowiono kuratora 
ad actum w osobie adwokata dr. Flakowicza 
w Sanoku i wzywa się pozwauego, aby w 
w sprawie tej ustanowił sobie pełnomocnika, 
gdyż inaczej rozprawa z wyznaczonym ku­
ratorem przeprowadzoną będzie.

0. k. Sąd pow. miej. del.
Sanok, 14 listopada 1896.

Jana Wolf i Julianny z Neulsów Wolf, że
przeznaczoną dla nich uchwałą z 30 czerwca 
1896 1. 8269 dozwalającą wydzieleuia parceli 
106 z whl. 117 ks. gr. gminy Suchawola I 
część doręczył ustanowionemu kuratorowi 
panu dr. Jakóbowi Szłapa adwokatowi w Lu­
baczowie.

Lubaczów, 18 listopada 1896.
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L. 9303 (9392 8—3)
C. k. Sąd powiatowy w Zborowie za­

wiadamia niewiadomą z miejsca pobytu Ma- 
ryę Andrejów, że przeznaczona dla niej u- 
chwala tabularna z dnia 10 czerwca 1895 
1. 6254 kuratorowi likowi Malinowskiemu 
doręczoną została.

Zborów, 4 listopada 1896.

L. 22903. (9768 2—8)
Zawiadamia się niewiadomego z miej­

sca pobytu Michała Bzące, że na skargę Sa­
lamona Lichtmana przeciw niemu doi. 22903 
o 101 zł. 97 ct. z pn. wyznaczono do roz­
prawy termin na 22 stycznia 1897 przedpo­
łudniem.

Wzywa się Michała Rżące, aby środki 
obrony kuratorowi swemu adwokatowi panu 
Stubrowi podał, lub innego pełnomocnika 
sądowi wymienił, inaczej bowiem skutki za­
niedbania tego sam sobie przypisze.

Z c. k. Sądu powiat, miej. deleg.
Nowy Sąez, 11 grudnia 1896.

(9473 2—8) 
C. k. Sąd powiatowy w Lubaczowie 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Michała Horęczego syna Grzegorza, że prze­
znaczoną dla niego uchwałę z 17 czerwca 
1896 1. 6981 dozwalającą intabnlacyi prawa 
własności ciała hipotecznego whl. 167 ks. 
gr. gminy Oleszyce stare objętego na rzecz 
Katarzyny Ogryzło doręczył ustanowionemu 
kuratorowi p. dr. Jakóbowi Szłapa adwokatowi 
w Lubaczowie.

Lubaczów, 18 listopada 1896.
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L. 9396 (9393 3—3)
0. k. Sąd powiatowy w Zborowie za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Lucia Oleksiewicza, że przeznaczona dla nie­
go uchwała tabularna z dnia 6 marca 1896 
1. 1495 kuratorowi Antochowi Pająk dorę­
czoną została.

Zborów, 30 października 1896.

L. 23365. (9350 3 - 3 )
0. k. Sąd obwodowy w Przemyślu u- 

wiadamia Mikołaja Sojkowskiego z miejsca 
pobytu nieznanego, tudzież spadkobierców 
jego z miejsca pobytu nieznanych, że na 
prośbę Towarzystwa zaliczkowego rolnego w 
Przemyślu wydano przeciw niemu ts. uchwa­
łą z dnia 5 grudnia 1896 !. 23365 nakaz 
zapłaty sumy wekslowej 125 zł. w. a. z pn 
oraz ustanowił Sąd dla tego pozwanego ku­
ratora w osobie dr. Peipera z zastępstwem 
dr. Gausa i poleca pozwanemu, ażeby co do 
swej obrony z kuratorem się porozumiał lub 
innego pełnomocnika sądowi- w czas przed­
stawił, inaczej skutki zaniedbania sam sobie 
przypisać będzie musiał.

Z c. k. Sądu obwodowego.
Przemyśl, 5 grudnia 1896.

L. 15589. (9769 2—3)
i 0. k. Sąd powiatowy m. del. w Sano­
ku zawiadamia niewiadomego z miejsca po­
bytu Jana Marusia, że Nathan Landesmann 
wniósł przeciw niemu pozew o 3 zł. 80 ct. 
z pn , na który termin do rozprawy drobią 
zgowej na dzień 21 stycznia 1897 wyznaczo­
no, dlań zaś kuratora w osobie p. dr. F la­
kowicza, adwokata w Sanoku ustanowiono.

0. k. Sąd pow. miej. del.
Sanok, 26 listopada 1896.

L. 3648 (9454 2—3)
0. k. Sąd powiatowy w Kopyczyńcach 

wzywa niewiadomego z miejsca pcbytuJana 
Konażowskiego, ażeby w ciągu roku od tego 
ogłoszenia zgłosił się do spadku po jego ojcu 
Michale Konarowskiin zmarłym 5 paździer­
nika 1884 w Celejowie bez ostatniej woli 
rozporządzenia, inaczej ten spadek z ustano­
wionym dla niego kuratorem Iwanem Szołoza 
z Celejowa będzie pertraktowany.

0. k. Sąd powiatowy.
Kopyczyńce, 30 kwietnia 1896.

L. 13500 (9477 2 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy wgLubaezowie 

* zawiadamia niewiadomych z miejsca pobytu 
1 Jana Wolf i Juliannę z Neulsów Wolf, * że 
j przeznaczoną dla nich uchwałę z 30 czerwca 

1896 1. 8270 dozwalającą wydzielenia parcel 
16 i 17 z wbl. 117 ks. gr. gminy Sucha­
wola I część doręczył ustanowionemu kura­
torowi p. Janowi Haimanowi, kandydatowi 
notaryalnemu w Lubaczowie.

Lubaczów, 18 listopada 1896.

L. 7465 (9391 2 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Winnikach za­

wiadamia niewiadomą z miejsca pobytu Ka­
tarzynę Matysko, że na prośbę Rozalii N i­
czyj de praes 6 maja 1896 1. 3459 ustano­
wiono dla niej kuratora w osobie Piotra 0- 
barańca wójta z Winnik i wzywa się ją, by 
do kuratora tego sama się zgłosiła lub in­
nego pełnomocnika sądowi przedstawiła, ile­
że inaczej sama sobie skutki swego niedbal­
stwa przypisze.

0 . k. Sąd powiatowy.
Winniki, 20 sierpoia 1896.

L 6985. (9740 2—3)
0. k. Sąd powiatowy w Podhajcaeh 

zawiadamia z życia i miejsca pobytu niewia­
domych Arona Gauga, Kyfkę Gang i Arona 
Herscha Sehulmana, że w sprawie egzeku­
cyjnej Towarzystwa zaliczkowego w Podbaj- 
cach przeciw nim o zapłatę 168 zł. 39 ct. 
z pn. ustanowił dla nich eelem doręczenia 
uchwały licytacyjnej z 15 listopada 1896 r. 
1 6985 i następnych kuratorem ad actum 
adw. dr. Rotha w Podhajeach i wzywa się 
ich niniejszem, by potrzebnej ku obronie 
swych praw informaeyi temuż kuratorowi u- 
dzielili, lub innego zastępcę sobie usta­
nowili.

C. k. Sąd powiatowy 
Podhajce, 15 listopada 1896.

L. 8031 (9383 2 —3)
Zawiadamia się niewiadomego z życia 

i miejsca pobytu Wiktora Lorczaka, że w 
sporze drobiazgowym Berła Jonasa Herbsta 
przeciw niemu pto 29 zł. a. w. z pn. Anto­
ni Żurek z Muszyny dla niego ustanowio­
ny został kuratorem i że temuż pozew z 
20 listopada 1896 1. 8031 doręczony został.

Rzeczą jest Wiktora Lorczaka udzielić 
kuratorowi informaeyi do sporu lub innego 
pełnomocnika ustanowić, inaczej sam sobie 
przypisze skutki zaniedbania.

C. k. Sąd powiatowy.
Muszyna, 21 listopada 1896.

L. 16027 (9445 2—8)
C. k. Sąd powiatowy w Brzozowie za­

wiadamiaj niewiadomego z miejsca pobytu 
Arona Bierlassa w sprawie egzekucyjnej 
Brzozowskiego powiatowego Towarzystwa za­
liczkowego przeciw niemu pto 160 zł. usta­
nowił dla niego kuratorem adw. dr. Dańca 
W Brzozowie

Wskutek tego wzywa się Arona Bier- 
fassa, ażeby ustanowionemu kuratorowi po­
trzebnej udzielił informacji, gdyż wynikłe z 
zaniedbania tego skutki sam sobie przy­
pisze .

Brzozów, 22 listopada 1896.

L. 51416. (9756 2 -3 )
O. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie w porozumieniu z Pręzydyum c. k. 
Namiestnictwa we Lwowie postanowił, że w 
ciągu roku 1897 wpisy do rejestrów handlo­
wych i do rejestru dla stowarzyszeń zaro­
bkowych i gospodarczych w tutejszym c. k. 
Sądzie przeprowadzonych odnoszące się, o- 
głaszane będą w „Gazecie Lwowskiej" i w 
gazecie „Wiener Zeitung“, zaś co do firm 
zuae.zniejszycii lub na żądanie stron także 
w „Przeglądzie prawa i adm inistracji" we 
Lwowie.

Oo się niniejszem do publicznej wiado­
mości podaje.

Kraków, 18 grudnia 1896.

L. 20450 (9408 2 - 3 )  i
, C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
j w Przemyślu uwiadamia z miejsca pobytu 
i niewiadomych Jędrzeja Wajdę i Katarzynę 

Wajdową, Wiktora Heducha i Antoniego 
Wilusza, że w sprawie Leiby Gansa prze­
ciw Mendlowi Gallerowi o 39 zł. aw. z pn. 
kuratorem ad actum dla nich pan dr. Man- 

. tel adwokat w Przemyślu ustanowiony zo- 
j stał, któremu też uchwały z 16 listopada 

1895 1. 16233 dla nich przeznaczone dorę­
czone zostały.

Przemyśl, 14 listopada 1896.

L. 2526. (9765 2 - 3 )
Obwieszczane.

Jego Ekscelencja Prezydent c. k. wyż­
szego Sadu krajowego zamianował dla p erw- 
szej dnia 22 lutego 1897 o godzinie 9 rano 
rozpocząć się mającej kadencyi Sądu przy­
sięgłych przy tutejszym c. k. Sądzie obwo­
dowym c. k. Prezydenta Augusta Schmidta 
przewodniczącym, a zastępcami przewodni 
ozącego c. k. Radców Sądu kraj. Henryka 
Alschera, Ottokara Ansiona, Jana Wichań- 
skiego, Alfreda Manasterskiego, Alfreda Za­
wadzkiego, Justyna Bogusławskiego i dr. Ju­
liana Sopotniekiego.

Pręzydyum c. k. Sądu obwodowego.
Złoczów, 24 grudnia 1896.

: L. 13065 (9476 2 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Lubaczowio 

zawiadamia niewiadomą z miejsca pobytu 
Anastazyę Hotęczą, te  przezuaczoną dla niej 

s uchwałę z 17 czerwca 1896 1. 7076 dozwa­
lającą wydzielenia parcel 689, 690, 691/1 

? z whl. 310 ks. gr. goiiny Oleszyce miasto 
\ doręczył ustanowionemu kuratorowi p. dr. 

Kazimierzowi Turzańskiemu koncypientowi 
. adwokackiemu w Lubaczowie.

Lubaczów, 18 listopada 1896.

L. 18198 (9475 2 - 8 )
O. k. Sąd powiatowy w Lubaczowie 

zawiadamia niewiadomych z miejsca pobytu 
Jana Wolf i Julianny z Neulsów Wolf, że 
przeznaczoną ula nieb uchwałę z 30 czerwca 
J 896 1. 8266 dozwalającą wydzielenia parcei 
943, 944 i 945 z whl. 117 ks. gr. gminy 
Sucha wola I część doręczył ustanowionemu 
kuratorowi panu dr. Jakóbowi Szłapa adwo 

! katowi w Lubaczowie.
Lubaczów, 18 listopada 1896.

L. 13499 (9474 2 - 3 )
ę 0. k. Sąd powiatowy w Lubaczowie 

zawiadamia niewiadomych z miejsca pobytu

L. 43853 (9427 2 - 8 )
G k. Sąd krajowy jako Trybunał han­

dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadomego 
z miejsca pobytu Kajetana Babeckiego, te  
przeciw niemu wniósł Bank galicyjski dla 
handlu i przemysłu w Krakowie pozew de 
praes. 8 października 1896 1. 39869 o wy­
danie nakazu zapłaty sumy wekslowej 750 
zł. wa. z przyn. i że wydany wskutek tego 
pozwu nakaz zapłaty z dnia 9 października 
1896 1. 89869 doręczony został ustanowio­
nemu dla tegoż kuratorowi adwok. dr. To­
mikowi ze substytucyą adw. dr. Seńonberga 
w Krakowie i poleca Kajetanowi Babeckiemu, 
aby temuż kuratorowi potrzebnych środków 
obrony dostarczył, lub innego pełnomocnika 
sobie obrał i sądowi o tem doniósł, w prze­
ciwnym bowiem razie skutki z tego zanied­
bania wyniknąć mogące sam sobie przypisze.

Kraków, dnia 13 listopada 1896.

L. 47327 (9428 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy jako Trybunał han­

dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadomego 
z miejsca pobytu Józefa Gronera, że przeciw 
niemu wniósł Abraham Goldmann pozew de 
praes. 11 października 1896 1. 40273 o wy­
danie nakazu zapłaty sumy wekslowej 2400 
zł wa. z przyn. i że wydany wskutek tego 
pozwu nakaz zapłaty z dnia 18 października 
1896 1. 40273 doręczony został ustanowionemu 
dla tegoż kuratorowi adwok. dr. Peiperowi 
ze substytucją adw. dr. Langroda w Krakowie 
i poleca Józefowi Gronerowi, aby temuż ku­
ratorowi potrzebnych środków obrony dostar­
czył, lub innego pełnomocnika sobie obrał 
i sądowi o tem doniosl, w pizeciwnym bo­
wiem razie skutki z tego zaniedbania wy­
niknąć mogące sam sobie przypisze.

Kraków, dnia 27 listopada 1896.

L. 6963 (9438 2 —3)
O. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Rzeszowie zarządził wpisanie z dniem dzi­
siejszym w rejestrze handlowym dla firm 
pojedynczych zgłoszonej firmy : „Salamon
Sonntag handel drzewa w Ostrowach B arań­
skich" z tem, że firmę powyższą właściciel 
tejże swem pełnem imieniem i nazwiskiem 
podpisywać będzie.

Rzeszów, 80 lipca 1896.



10
L. 28869

E D Y K T  L
(9187 2 - 3 )

0. k. wyższy Sąd krajowy podaje niniejsi m do wiadomości, że projekt 
nowych ksiąg gruntowych według ustawy z dnia 20 marca 1874 Nr. 29 dz.
u. kr. wygotowany dla następujących posiadłości tabularnych i wiejskich od 
dnia 1 grudnia 1896 ma byd uważany za nową księgę gruntową.

I. Dla majętności tabularnych:

wśefr1
s

p 0 ł o ż o n a

Majętność tabularna w gminie 
k a t a s t r a l n e j

w okręgu Sądu

powiatowego
obwo­

dowego

1 Dubie ve) Duba Dom. 181 pag. 
130 n 14 haer. Duba

2 Lecówka Dom. 181 pag. 170 n. 
14 haer. Lecówka z miejscowo- 

eią Dubszara
3

Dubrzany vel Dubszany i Dub 
szara Dom 27 pag. 151 i Dom. 
181 pag. 178.

*
- o
-ł-i

4 Łuhy Dom. 435 pag. 471 n. 1 
haer. Łuhy

o3
«

0

5 Strutyn niżny Dom. 85 pag 195 
i Dom 444 pag 96. Strutyn niżny -N

O

6
Strutyn wyżny Dom. 54 pag. 413 
Dom. 202 pag. 82 i Dom. 414 
pag. 245 Strutyn wyżny i Żupa

7 Zupa w Strutynie Dom. 54 pag 
443 n. 1 haer.

8 Kruszelniea Dom. 42 pag. 67. Kruszelniea *-■

9
Stynawa niżna Dom. 63 pag. 294 

Dom. 134 pag. 389, Dom. 151 
pag. 337, Dom. 275 pag 264

Stynawa niżna

1 k 
o 

1 
e

10 Stynawa wyżną Dom. 63. pag. 
296 i Dom. 275 pag. 304. Slynawa wyzna

'Ju o

11
Jabłonka niżna Dom. 70 pag. 

379 i Dom. 354 pag. 212. Jabłonka niżna
Turka

12 Jabłonka wyżną Dom. 70 pag. 
378 i Dom. 354 pag. 200. Jabłonka wyżną

13

Balicze podróżne cześć Dom. 30 
pag. 295, Dom. 136 pag. 259, 
Dom. 177 pag. 186 i Dom. 177 
pag. 194.

-
a

14

Balicze podróżne cześć Wyżpol- 
szczyzna, Gruszeczyzna, Scbo- 
lewszczyzna zwana Dom. 9 pag 
387, Dom. 202 pag. 344, Dom. 
503 pag. 151 i Dom. 503 pag. 
182.

CD

0
-es
'O

T3

O

0

03

15

Balicze podróżne czyli zarzeczne 
część Dom. 60 pag. 289, Dom. 
151 pag. 11, Dom. 177 pag. 226 
i Dom. 177 pag. 227.

o
C '

CD

*

c«

16
Kreehówka Dom. 304 pag. 286 

i Dom. 304 pag. 291.
O

J-ł

17

Balicze podróżne część Doro. 30 
pag. 297, Dom. 122 pag. 277, 
Dom. 202 pag. 320 i Dom. 202 
pag. 64.

03

PQ
0

•csJ

18
Balicze wielkie czyli podróżne 

Dom 43 pag. 127 i  Dom 313 
pag. 2.

19

Balicze zarzeczne czyli Podleśne 
lub Podgórne Dom. 8 pag. 157. 
Dom. 55 pag 250, Dom. 177 
pag. 234 i  Dom. 177 pag 239.

Balicze podgórne

powiatowych, a to : co do majętności tab. I. 
1—19 i wiejskich II. 1— 12 włącznie najda­
lej do dnia 1 grudnia 1897 włącznie, zaś co 
do majętności pod III. w terminie trzeeh- 
miesięcznym t. j. do 1 marca 1897 włącznie 
się zgłosili, gdyż inaczej w razie przeciwnym 
utracą prawo do poszukiwania zgłosić się 
mającej pretensyi przeciw osobom, które na 
mocy niezaprzeczonych wpisów w nowej księ­
dze zawartych prawa hipoteczne w dobrej 
wierze nabędą.

Od obowiązku zgłoszenia się w tym 
terminie z wymienionymi wyżej prawami lub 
roszczeniami nie uwalnia okoliczność, iż 
zgłosić się mające prawo w dawniejszej 
księdze hipotecznej, w miejsce której nowa 
księga wstępuje, było już zapisane, lub że 
było ono wiadomem z jakiej rezolucyi sądo­
wej, lub że jest przedmiotem dochodzenia 
wskutek podania do sądu wniesionego.

Termin wyżej ustanowiony nie może 
być ani przedłużony, ani też w razie zanie­
dbania do pierwotnego stanu przywrócony.

Tehorznicki w. r.
Z Rady e. k. wyższego Sądu krajowego 

Lwów, dnia 6 października 1896.
Yórói w. r.

do obrony, lub innego zastępcę sobie usta- 
\ nowić, w przeciwnym bowiem razie skutki 

szkodliwe z zaniedbania tych ostrożności wy­
niknąć mogące, pozwany sam sobie przypi­
sać będzie musiał.

0. k. Sąd powiatowy.
Gorlice 28 listopada 1896.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 1417 (9458 2 - 8 )

C. k Sąd powiatowy w Kopyczyńcach 
wzywa z życia i miejsca pobytu niewiadomych 
spadkobierców śp. Ksani z Wornych Biliń­
skiej zmarłej dnia 11 stycznia 1881 w Klu- 
wineaeb, aby w przeciągu jednego roku zgłosili 
się w tut. sądzie i wnieśli deklarację do 
spadku po tejże, w przeciwnym bowiem razie 
spadek z oświadczonymi spadkobiercami i 
z kuratorem Maryanem Glazarewiczera kan­
dydatem notaryalnym w Kopyczjńc&ch prze­
prowadzony zostanie.

0. k. Sąd powiatowy. 
Kopyezyńce, 28 styeznia 1896.

L. 14277. (9806 1 - 3 )
Zawiadamia się niewiadomą z miejsca 

pobytu Małkę Tropp, że Chaim Feit wniósł 
przeciwko niej pozew o zapłacenie 100 złr., 
na który wyzaaezono termin do rozprawy 
na 21 styeznia 1897 z kuratorem dr. Ujej­
skim z Ropczyc.

Wzywa się nieobseną, by kuratorowi 
dostarczyła dowodów do obrony, lub innego 
pełnomocnika ustanowiła.

C. k. Sąd powiatowy.
Ropczyce 24 października 1896.

L. 11967. (9497 1 -8 )
C. k. Sąd powiatowy w Rymanowie za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Iwana Kozaka, iż przeeiw niemu wniósł 
Hrye Kozak pozew o zniesienie współwła­
sności realnośsi lk. 114 w Besku, na który 
wyznaczono term in do rozprawy na dzień 27 
stycznia 1897 o godzinie 9 rano i że dla o- 
chrony jego praw kuratorem p. Orłowicza, 
c. k. notaryusza ustanowiono.

Wzywa się zatem Jana Kozaka, by u- 
dzielił ustanowionsmu dlań z»stępoy potrze­
bnych informaeyj lub innego pełnomocnika 
sobie ustanowił, gdyż inaczej skutki tego 
zaniedbania sam poniesie.

0. k. Sąd powiatowy.
Rymanów, 21 listopada 1896.

L. 10696. (9742 1— 3)
0. k. Sąd powiatowy w Rawie zawia­

damia rzekomo z życia i miejsca pobytu nie­
wiadomego Jakóba Aptora, że na skargę Jó­
zefa Goldberga s dnia 15 października 1896
1. 10696 o uznanie pretensji ewikeyjnej 
2670 zł. 53 kr. m. k. i t. d. z pu. za zga­
słą i wykreślenie jej ze stanu biernego re- 
alnośei whl. 1091 ks. gr gm. Rawa objętej, 
wyznaczono termin do rozprawy ugtnoj na 
28 stycznia 1897 o godzinie 9 przedpołu­
dniem i że dla niego ustanowiono kuratorem 
adwokata dr. Segala, któremu winien wcze­
śnie udzielić potrzebnej informacyi lub też 
innego zastępcę sobie obrać i tego sądowi 
przedstawić.

0. k. Sąd powiatowy.
Rawa, 30 listopada 1896.

(9818)
Po myśli §. 80 ust. o Reprez. po­

wiatowej podaje się do publicznej wiado­
mości, iż budżet funduszu powiatowego 
na rok 1897 ułożony na posiedzeniu 
Wydziału powiatowego, odbytem w 
dniu 23 grudnia b. r. może być przez 
opodatkowanych przejrzany w godz. 
urzędowych w biurze Wydziału powia­
towego w Busku.

W Busku, 27 grudnia 1896.
Z Wydziału Rady powiatowej 

Bałaziński Gostkowski
Sekretarz Prezas

II. wiejskich:

1. Duba,
2. Lecówka z miejscowością Dubszara,
S. Łuby,
4. Strutyn niżny,
5. Strutyn wyżny, położonych w okrę­

gu c ii. Sądu powiatowego w Rcżmaiowie,
6. K ru szeln iea ,
7. Stynawa niżna,
8. Stynawa wyżną, położony -jb. w okrę­

gu c. k. Sądu powiatowego w Slbłom,
9. Jabłonka niżna,
10. Jabłonka wyżną, położotnch w o- 

kręgu c. k. Sądu powiatowego w Tarce,
11. Balicze podróżne,
Balicze podgórne czyli zarzeczne, po­

łożonych w okręgu c. k. Sądu powiatowego 
w Żurawnie.

III. Zarazem wprowadza c. k. wyższy 
Sąd krajowy w myśl ustawy z 25 lipca 1871 
1. 96 Dz. u. p , tudzież na podstawie swoich 
uchwał z 6 października 1896 do 1. 18214 i 
do 1. 18857 w myśl rozp. Min. spr. z 29 
styeznia 1889 1. 621 nr. 4 dz. rozp. Min. spr. 
postępowanie sprostowawcze celem uzupeł­
nienia ksiąg gruntowych:

1. gminy katastralnej Bołdury położć 
nej w okręgu e. fc. Sądu powiatowego w 
Brodach, przez wpisanie do wykazu hipote­
cznego, liczbą porządkową oznaczyć się ma­
jącego, parceli gruntowej 1. k. 1156, dotąd 
do żadnego wykazu hipotecznego nie wpi­
sanej.

2. gminy katastralnej Stubno, położo­
nej w okręgu c. k, Sądu powiatowego dele­
gowanego miejskiego w Przemyślu przez 
dopisanie do wykazu hipotecznego 1. 13 par­
celi gruntowej 1. k. 624/1 dotąd do żadnego 
wykazu hipotecznego nie wpisanej, jakoteż 
przez wpisanie do wykazu hipotecznego li­
czbą porządkową oznaczyć się mającego par­

celi gruntowej 1. k. 624/2 dotąd również do 
żadnego wykazu hipotecznego nie wpisanej.

Sporządzony projekt dotyczących ksiąg 
gruntowych przejrzanym być może, a to dla 
posiadłości tabularnych pod I. 1— 18 w u- 
rzędzie hipotecznym przynależnego c. k. Sądu 
obwodowego, zaś dla posiadłości wyżej pod 
11 i III poszczególnionych w biurze dotyczą 
cego Sędziego powiatowego.

Od dnia wyżej ustanowionego wszelkie 
nowe prawa czy to własności czyli zastawu 

t k b  je.iiiabądź l ni e prawa hipoteczne odno- 
! szą.-o się do t i r  ucbomości kUęgą gruntową 

objęto, jedynie przez wpisanie do tej nowo 
założonej księgi nabyte, ogsaaiczone, na in ­
nych przeniesione lub uchylone być mogą.

Z razem wzywa c. k. fcąd krajowy wyż­
szy wszystkich którzyby:

1 na podstawie jakiego prawa przed 
dniem otwarcia nowych ksiąg nabytego do­
magali się jakiej zmiany wpisów hipotecz­
nych odnoszących się do stosunków własno­
ści lub posiadania, a to bez różnicy, czyli 
zmiana ta przez dopisanie, odpisanie łub 
przepisanie, przez sprostowanie oznaczenia 
nieruchomości lub pr łączenia ciał hipotecz­
nych, lub w jaktbądż inny sposób nastąpić 
m iała ;

2. już przed dniem otwarcia tych no­
wych ksiąg hipotecznych nabyli do jakiej 
nieruchomości wpisanej w te księgi, lub do 
jej części, jakie prawa zastawu służebności 
lub w ogóle inne jakie prawa de wpisu h i­
potecznego przydatne, o ile prawa te jako 
do dawnego stanu biernego należące wpisane 
być mają, a już przy założeniu nowej księgi 
gruntowej tafnże wpisane nie zostały, ażeby 
z tymi prawami a to :

co do majętności tabularnych, wyżej 
pod I. wymienionych do Trybunału I. instan 
cyi, zaś co do posiadłości pod II. i III. po- 
szczegóhiionych do dotyczących c. k. Sądów

L: 13843. (9735 1 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Gródku zawia­

damia niniejazsm z życia i miejsca pobytu 
niewiadomego Tauehma Holzmana, względnie 
jego spadkobierców, że na pozew do 1.13343 
wniesiony przez Majera i Izraela St&rków 
przeciw niemu o uznanie sumy 75 zł m. k. 
intabulowanej w stanie biernym realności 
objętej wh. 1483 ks. gr gm. Gródek na za­
płaconą i. wykreślenie onej, został do roz­
prawy ustnej wyznaczony termin na dzień 
22 lutego 1897 r. o godzinie 9 rano, oraz 
wzy»» go, aby ustanowionemu dla niego 
w osobie ad w. dr. Ozarkiewtcza z Gródka 
kuratorowi, udzielił ze swej strony dowodów 
do obrony, elbotsi innego pełnomocnika są­
dowi przeds'awił

O. k Sąd powiatowy.
Gródek, 80 listopada 1896.

L. 12815. ~  (9790 1—3)
O k. Sąd powiatowy w Rymanowie za­

wiadamia niewiadomą z mi ej s a pobytu Bei- 
lę Kalb, że przeciw niej wniósł Markus 
Dorab pozew o zapłatę 43 zł. w. a. na któ­
ry wyznaczono termin do rozprawy drobia­
zgowej na dzień 30 g- udnia 1896 o godzi­
nie 9 rano i że di a ochrony jej praw kura­
torem Izraela Etry z Rymanowa ustano­
wiono

Wzywa się zatem Beilę Kalb, by usta­
nowionemu dla niej kuratorowi udzieliła po­
trzebnych informaeyj, lub innego pełnomo­
cnika sobie ustar owiła, gdyż inaczej skutki 
tego zaniedbania sama poniesie.

O. k. Sąd powiatowy.
Rymanów, 1 grudnia 1896.

i L. 18156.   (9705 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Michała Sembrata, że dnia 25 listopada 1896 
do 1. 18)56 wniósł przeciw niemu Konstan­
ty Zieliński skargę o 100 zł., na którą ró- 
wnooześuie wyznaczono termin do rozprawy 
na dzień 28 stycznia 1897 o godzinie 9 
przedpołudniem, tudzież dla niewiadomego z 
miejsca pobytu pozwanego, ustanowiono ku­
ratora ad actum w osobie p. dr. Karola 
Neumanna, adwokata w Gorlicach.

Będzie zatem rzeczą pozwanego kura­
torowi swemu wcześnie udzielić ioformacyi

L. 5874. (9494 1 - 5 )
Niewiadomego z życia i miejsca poty- 

tu Tomaiza Krasowskiego z Podhereec za­
wiadamia się, że tusądowe uchwały tabularne 
z dnia 31 marca 1896 r. 1. 1940 i 2051 — 
z dnia 3 kwietnia 1896 r. 1. 2054 i 2063 — 
tudzież z dnia 29 kwietnia 1896 r. 1. 2320, 
ustanowionemu kuratorowi ad j.ctum Janowi 
Zahorójko doręczone zostały.

C. k. Sąd powiatowy.
Olesko 26 września 1896.

L. 26053. (9488 1— 3)
O. k. Sąd obwodowy w Tarnowie za­

wiadamia niewiadomą z miejsca pobytu Ma- 
ryę Trojaaką, iż w sprawie egzekucyjnej 
Hermana"Weissera, jako cesyonaryusza Śchai 
Metha, przeciw niej o 165 zł. zpn. dr. Bro­
nisława Gałeckiego, adwokata w Tarnowie 
kuratorem ad actum dla niej ustanowił.

0. k. Sąd obwodowy.
Tarnów, 11 grudnia 1896.

L 78105 (9464 1— 3
O. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie oznajmia nieobecnemu Lazarowi Ho­
rowitz, że przeciw niewu został dnia 5 grudnia 
1896 do I. 78105 na rzecz N. Brandlera wy­
danym nakaz zapłaty sumy wekslowej 145 
zł. 45 ct. z pn., gdy miejece pobytu Lazara 
Horowitza nie jest wiadome, ustanowiono dla 

| niego kuratorem adwokatadr Aschkenasego, 
a tegoż zastępcą adwokata dr. Grudsra i 
wspomniany nakaz zapłaty mianowanemu 
kuratorowi doręczonym zostaje.

Wzywa więc zatem Lazara Horowitza, 
aby ustanowionemu kuratorowi służąca do 
swojej obrony środki dostarczył lub in n e g * 
zastępsę sobie obrał, gdyż inaczej ze zanied­
bania wyniknąć mogące następstwa szkodliwe 
sam sobie przypisze.

Lwów, dnia 5 grudnia 1896.

L 22490 (9407 1 - 3 )
O. k. Sąd obwodowy w Przemyślu 

uwiadamia Mozesa Dresnera z życia i miejsca 
pobytu nieznanego, że na prośbę stowarzy­
szenia bankowego dla handlu i przemysłu 
w Przemyślu wydano przeciw niemu tus. 
uchwała z dnia 28 listopada 1896 1. 22499 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 160 zł. z pn.

Oraz ustanowił sąd dla tegoż pozwanego 
kuratora w osobie adw. dr. Angermana i po­
leca pozwanemu, ażeby ce do swej obrony 
z kuratorem się porozumiał, lub innego peł­
nomocnika sądowi wczas przedstawił, inaczej 
skutki zaniedbania sam sobie przypisać będzie 
musiał.

Przemyśl, 28 listopada 1896.
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L. 5866 (9413 1 - 8 )

0. k Sąd obwodowy w Złoczowie za 
wiadamia z życia i miejaca pobytu nic,wia­
domych Józef* Ii-tutora, Piotra Lipaaowicza 
i Karolinę Lipanowicz, że celem doręczenia 
uchwały tabularnej z dnia 4 kwietnia J 896 
1 1422 w sprawie wydzielenia paro. bul. 
13 z dóbr Hnidawszczyzna wyk. hip 1. 44 4 
ustanowił dla nich kuratora w osobie dr. 
W ittlina adwoksta w Złoczowie.

Złoczów7, 25 lipca 1896.

L. 8389 (9415 l - 3 j
G. k. Sąd powiatowy w Dąbrowie usta­

nawia dr. Józefa Datkę adwokata w Dąbrów ie 
celem doręczenia tus. rezolucji z dnia 26 
lutego 1896 1. 2226 kuratorem niewiadomego 
z miejsca pobytu Jędrzeja Wielgusu z Olesna. 

Dąbrowa, dnia 9 lipca 1896

L. 4 1 2 '4  (9425 1 - 3 )
C. k. Sąd krajowy w Krakowie na prośbę 

Ekspo; ytury c. k. Prokuratoryi Skarbu im. 
Wysokiego Skarbu wzywa każdego posiadnsa 
książeczki Kasy Oszczędności m. Krakowa, 
np, kwotę 730 zł. wa opiewającej 1. 166229 
oznaczonej, aby w przeciągu 6 miesięcy od 
ostatniego ogłoszenia edyktu w „Gazecie 
Lwowskiej" licząc, tem pewniej tukówą tut. 
sądowi przedłożył, ileże po bezskutecznym 
upływie tego terminu książeczka ta na po­
nowne żądanie podającej za umorzoną uznaną 
zostanie, a Kasa Oszczędności m. Krakowa 
zgłaszającemu się później posiadaczowi nie 
będzie odpowiedzialną.

Kraków, 23 pażjziernika 1896.

nie biernym realności pod 1 kat. 79 w Tar- kupców w Jeziernie, zaczęła się z dniem 1

L 3701 (9449 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Delatynie, wzy­

wa nieznaną z miejsca pobytu a do spadku 
po zmarłym 6 lutego 1885 w Delatynie Na- 
ftule Haber powołaną Chanę Piper, ażeby 
się w przeciągu jednego roku od dnia umie- 
szczeuia tego edyktu w gazecie zgtoOia w 
tut. Sądzie i do spadku się oświadczyła, gdyż 
inaczej spadek ten z kuratorem dla niej u- 
stanowionym Schlomą Kohlerem z Delatyna 
zostanie przeprowadzony.

Delatyn, 29 mai ea 1896.

L. 11200. (9466 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Uszera Kitaja, że ustanowił dla niego celem 
doręczenia mu tusądowej uchwały tabularnej 
z 23 marca 1895 1 4648 względem inlabu- 
lacyi prawa zastawu dla zaległości podatko­
wych w kwocie 353 złr. 24 ct. z po. w sta­

nopolu wykaoem hipotecznym 1. 389 księgi 
gruntowej gm. kat. Tarnopol objętej i przy­
szłych uchwał w tej sprawie, kuratorem ad­
wokata dr. Schmidta z zastępstwem adwo­
kata dr. Horowitza i doręczenie pomienionei 
uchwały tabularnej ustanowionemu kurato­
rowi zarządził.

Tarnopol, 5 września 1896.

L. 9327.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Nowym Sączu ogłasza, że w dniu 9 grudnia 
1896 zamieszczono w rejestrze handlowym 
dla spółek zarobkowych i gospodarczych 
przy firmie: „Kasa zaliczkowa w Nowym

stycznia 1896 i że tylko Binem Chrap pra 
ws ma spółkę zastąpić.

Złoczów, 5 grudnia 1896.

L 9896 (9412)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Złoczowie uwiadamia, że wskutek uchwały 
z dnia 10 października 1896 1. 8481 wpisa­
no duia 28 października 1896 w rejestrze 
handlowym dla firm spółkowych firmę „Tar 
tak parowy bracia Weiser" z tem, że spółka 
handlowa składa się z jawnych spólników 
Henryka Weisera i Józefa W eisera fabry­
kantów w Sassowie, że siedzibą w Sassowie 
z dniem 1 lipca 1896 zaczęła, i że każdy 

Sączu", Towarzystwo zarejestrowane z ogra- spólnik prawo ma spółkę zastę.pywać, tudzież 
niczoną poręką, że w skład dyrekcji na p rze -! że wskutek uchwały z dnia 10 października 
ciąg lat 3, t. j. r. 1896, 1897 i 1898 weszli .1896 1. 8482 wpisano dnia 28 października

1896 w rejestrze handlowym dla firm spół­
kowych przy firmie „Tartak parowy Bracia 
W eisor“ udzelenie prokury Izydorowi Meisels. 

Złoczów, 5 grudnia 1896.

ponownie wybrani Jan  Kosmar, dr. Włady­
sław Barbacki i Wiktor Wyszyński jako 
członkowie dyrekcji, oraz p. Karol M erk1, 
jako zastępca dyrektorów.

Nowy Sącz, 14 listopada 1896.
. ,____  L. 34 (9416 1 - 3 )

L 5783. (9467 1—3) j 0. k. Sąd powiatowy w Dąbrowie za
0 . k. Sąd obwodowy w  Tarnopolu za- j wiadatnia nieznanego z pobytu Józefa Randa, 

" .adamia, że w sprawie egzekucyjnej Wy- ś że rezolucję z 10 października 1894 1. 8847 
sokiego Skarbu przeciw Ghanie Zwilling 2o j którą na prośbę Racheli Penichel z Dąbro 
Schlinger i tow. pto 119 zł. 8 et dla nie-j  wy dozwolono intabulacyi prawa zastawu 
wiadomego z życia i miejsca pobytu Getzla j dla sumy 36 zł 6 ct. z pn. na karcie cię 
Zimblera, celem doręczenia mu uchwały z j żarów realności wbl. 31 gm. Strojców jeg(- jeg0 własnością będącej, doręczono ustanowione­

mu dlań kuratorowi adwokatowi w Dąbro­
wie dr. Szancerowi.

Dąbrowa, 30 czerwca 1896.

31 grudnia 1894 1. 21594 i dalszych w tej 
sprawie zapaść mogących uchwał, kuratorem 
ad aetum adw. dr. Blausteina z substytucją 
adw. dr. Bindera ustanowił.

O, k. Sąd obwodowy.
Tarnopol, 4 kwietnia 1896. L 48321 (9424 1—3)

_ _ _ _ _ _ _  Niewiadomą z miejsca pobytu Jadwigę
L. 6547 (9410) j Włodkową uwiadamiamy, że wskutek wnie-

0. k Sąd obwodowy jako handlowy w sionego przeciw niej pozwu wekslowego o 
Wadowicach poleca wpisanie do rejestru dla I 840 zł. przez Towarzystwo kredytowe dla
firrn pojedynczych firmy „Ryszard Geyer“ , 
której używać będzie Ryszard Geyer jako 
posiadacz handlu towarami mięszanemi w 
Lipniku podpisując takową: „Rich .rd Geyer*.

Wadowice, 24 października 1896.

L. 9923 (9411)
G. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Złoczowie uwiadamia, że wskutek uchwały 
z dnia 24 października 1896 1. 9134 wpisa­
no d n a  13 listopada 1896 w rejestrze han­
dlowym dla firrn spółkowych firmę Binem 
Ghrap i Rubin Fischer dzierżawa prawa pro

handlu i przemysłu w Krakowie i wyuanego 
nakazu zapłaty dnia 3 listopada 1896 1. 
44046 ustanowiono dla niej kuratora adw. 
dr. Schwarza z z-.stępstwem adw. dr. Bobi- 
lewicza w Krakowie.

Pozwanej polecamy, by podała kurato­
rowi środki obrony lub ustanowiła sobie peł­
nomocnika i o tem uwiadomiła Sąd, inaczej 
sama przypisze sobie możliwe następstwa.

Kraków, 28 listopada 1896.

de praes 18 kwietnia 1896 1. 15057 o za­
płacenie sumy 682 zł. 33 ct. a. w., że ten­
że pozew doręczonym został ustanowionemu 
kuratorowi adw. dr. Mandelbaumowi z sub­
stytucją adw. dr. Kwiecińskiego, poleca się 
przeto Maryi Rozynie Altenburgowej, aby 
temuż kuratorowi potrzebnych środków obro­
ny dostarczyła, lnb innego pełnomocnika 
sobie obrała i sądowi o tem doniosła, w 
przeciwnym bowiem razie skutki z tego za­
niedbania wyniknąć mogące sama sobie przy­
pisze .

Kraków, 20 listopada 1896.

L. 45688 (9429 1 - 3 )
G. k. Sąd krajowy w Krakowie na proś­

bę Lobia Hoohsehtilera wdrażając postępo­
wanie amortyzacyjne wzywa posiadacza ksią­
żeczki wkładkowej Kasy Oszczędności miasta 
Krakowa Nr. 121819 na 74 zł. 39 ct. w. a. 
i na na nazwisko Lobia Hochschtilera opie­
wającej, aby książeczko tę w przeciągu 6 
miesięcy od dnia ostatniego ogłoszenia edy­
ktu licząc, tem pewniej w tut. Sądzie oka­
zał, ileże po bezskutecznym upływie zakre­
ślonego term inu,.na powtórne żądanie poaa 
jącego książeczka ta za umorzoną uznaną zo­
stanie.

K-al:ów, 13 listopada 1896.

L 44877 (9430)
0. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie poleca wykreślenie z rejestru dla 
firm pojedynczych firmy „Ch. F . Bauet“, 
handel jajami w Podgórzu z powodu zanie­
chania przedsiębiorstwa.

Kraków, 13 listopada 1896.

L. 43276 (9423 1 - 3 )
C. k. Sąd krajowy w Krakowie zawia- i

pinacyi w Jeziernie z tem że spółka ta z ; damia niniejszen z życia i miejsca pobytu
siedzibą w Jeziornie składa się z jawnych ' niezn >ną Maryę Rozynę Altenburg, że prze- j
spólników Binem Chrap i Rubin Fischer ' eiw niej wniósł dr. Michał Iehheiser pozew 1

L. 5872 (9436 1— 3)
0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi za­

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Wolfa Kimerlinga Icka, że w sprawie egze­
kucyjnej Władysława Podkowińskiego prze­
ciw niemu o 28 zł. wa. z pn. zarządzono u- 
chwałą z dnia 20 października 1894 1. 16053 
intabulacyę egzekucyjnego prawa zastawu dla 
powyższej kwoty w stanie biernym realno 
ści dłużnika Wolfa Kimerlinga Icka własnej 
wyk. hip. C. 137 ks. gr. dla II. dziel, mia 
sta Kołomyi objętej na rzecz Władysława 
Podkowińskiego, że do zastępywania go w 
tej sprawie ustanowiono dlań kuratora w o- 
sobie adw. dr. Schustera i doręczono temuż 
kuratorowi powyż wymienioną uchwałę dla 
niego przeznaczoną.

Kołomyja, 11 maja 1895.

.J L lt*  o  ■■ o  ss» « •

pisma miejscowe, krajowe i zagraniczne
najdogodnie dla Lwowa

w Biurze dzienników i ogłoszeń Ludwika Plohna
9 ulica Karola Ludwika 9.

<T'V

Podpisany zyskał zaufanie P. T. Publiczności nie lickemi i podstępnemi środkami, ale rzetelną i 
uczciwą pracą, i czyniąc zad )syd obowiązkom podjętym. Starając się zupełnie i wszechstronnie zadowolnid 
P. T. Odbiorców, uprasea podpisany, by i nadal darzyd go chcieli łaskawemi względami.

T .  1 daje podpisany długoletnią pracą w kierunku inseratowym gwaraneyę
najtańszej i najrzetelniejszej usługi. — Przepisanej ilości wierszy i ogłoszeń ściśle się trzymając, służy 
podpisany na żądanie P. T. Inserentów dowodami ogłoszeń, a ścisłe stosunki ze wszysikiemi pismami w 
kraju i za granicą dają mu możnośd usłużyd P, T. Inserentom najtaniej i najszybciej.

Powołując się ponownie na długoletnią, sumienną i uczciwą pracę zawsze ku wygodzie P. T. Pu- 
bliez. skierowaną, ckodby z największemi kosztami połączoną był;?, poleca się łaskawym wgzlędom i nadal

Z głębokiem poważaniem

JjU-CLwi js: 3Plojb.rx
Biuro dzienników i ogłoszeń, zal. w r. 1887.

^ ul. Karola Ludwika
Jr
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Pite? sie ta i  iii Ludwika Stadtmflllera wLwie.
Teatr hr. Skarbka.

We środę dnia 30 grudnia 
Na dochód Towarzystwa Pań dobroczynności 

pod protektoratem W Pani Michaliny 
Miebalskiej

Polowanie na zięcia
kom. w 4 a. G. Labiche i

O S O B Y :
A. Delacour.

Duplan b. notaryusz 
Maurycy jego syn 
Orrbonel 
Jego źora 
Berta ich córka 
Peongin 
Jego zena 
«Lneya ich córka .
Edgar Lajouchere .
Juliusz Bries 
Pan Cssenas 
Jego źoaa .
Eozpocznie koncert, w 
pp. Eugenia Strassern,

Swaryczewski 
W ‘strowski 
Feldman 
Cichocka 
Gromnicka 
fiuszk wski 
Otrembowa 
Jankowska 
Żelazowski 
Nowacki 
Walewski 
Gottowt 

którym biorą udział 
Janina Koralewicz,

Irena Bohussówna, Henryk Jareeki, Gabryel 
Górski i Stanisław Orzelski.

W antraktach powinno się palić papierosy 
tylko w tutkach Niemojowskiego.

Drobne ogłoszenia

A r t y s t y c z n o  zakład rytowniezy A. Zigmanna, 
Lwów, ul. Sykstuska 14. Wykonywa najtaniej 

jstampilir metalowe i kauczukowe, monegramy, her­
by, marki pieczątkowe, sztanee, klisze i cyzelacye, 
jak najdokładniej i na czas oznaczony. 1391

P r a c o w n i a  sukień damskich i nanka kroju 
Maryi Chomickiej wykonywuje wszelkie zamó 

wienia według najnowszycn wzorów francuskich w 
jak n u tr  ‘tszym czasie po nader umiarkowanych ce­
nach. Ul. Krakowska 20.

Poleca swą.

11
do beczek 1 butelek 1095

Ł. J. M alewski
Lwów, ul. Ormiańska 12.

Zdum iew ająca
Kompletny sortyment do ubrania M 

Bożego Drzewka 
I O O  f i t n h  t y lk o  3  z i .

poleca
S .  W .  N I E M O T O  W S K I

- w e  L w o w i e ,  
ul Teatralna 3, ul. Jagiellońska 6 
Olbrzymi wybór świecidełek, liehtarzyków, 

świeczek i t. d.
Ceny zdum iewająco n isk ie.

Wysyłka na prowineyę za zaliczką pocztową, 
opakowanie gratis przy zaiupnie do 10 zł. 

frai.Lo.^

Wyspr™ sditż
Lez Wagi Ł ’ J

niżej cen własnego kosztn 
tylko pokoniec grudnia 1S96

obok mojego msgazynu
plac HaEi>cki liczba 2

polecaa. mmrnw,
Makaty, Gobeliny, Dywany, Ekramy, Pa­
rawany, Chodniki, Lambrekiny, Hafty 
różnorodne, Kocyfci, Kołdry szyte, Fi­
ranki, Portyery, Szaliki dekoracyjne, 
Materye, Płucze, Serwety, Kapy na łóż­

ka, Futerka pod łóżka itp.

Ogłoszenie.
W masie konkursowej Feibisza Beora z Prze­

myślan, w myśl uchwały wydziału wierzycieli sprze­
dane zostaną należące do tej masy weksle opi w»- 
jące na sumę 1866 zł. 95 et. a. w., dalej ruchomo­
ści obejmujące przedmioty urządzenia domowego, 
książki hebrajskie i miojsja w synagodze w Pr-e- 
myśla .ach, łącznej ceny szacunkowej 62 zł. 50 ct. 
a. w. najwięcej ofiarującemu w drodze ofert wni * o  • 
nyeh, osobno na weksle a osobno na ruchomości do 
podpisanego zawiadowcy masy najpóźniej do dnia 
15 stycznia 1897 r. w zwykłych godzinach urzędo­
wych. — Oferty zaopatrzyć należy w wadyum 10 
prc. nominalnej wartości weksli a względnie c:-ny 
szaonnkowej ruchomości. — Na dniu 18 stycznia 
1897 o godzinie 11 przed południem nastąpi otwar­
cie ofert w kancel iryi zawiadewoy wobec zebranego 
wydziału wierzycieli, który sobie zastrzega zatwier­
dzenie sprzedaży. Nabywca winien nejda'ej do dwóch 
doi po otrzyimn«m zawiadomieniu o zatwierdzeniu 
oferty, złożyć w kaneelaryi zawiadowcy resztę ceny 
kupna pod rygorem przepadłośoi wadyum na rzeez 
masy konkursowej. Masa nie ręczy za ściągalność 
pretensyj wekslowych, ani za jakość ruchomości. — 
Bliższych wyjaśnień udziela kancelarya zawiadowoy 
w godzinaeh urzędowyeh.

Przemyślany, dnia 28 grudnia 1896.
Adw. dr. Izydor Kohl, 

zawiadowca masy konkursowej.

Artykuły japońskie
poleca w najlepszej jakości w olbrzymim 

wyborze po najtańszych cenach

L u d w i k  F e i g l
Lwów, pasaż Hausraana 8,

C. k. uprz. i odznaczona
Fahryka Maraskinu

„Romano Y7Ialiov
najlepszy, najzdrowszy, najsławniejszy żołąd­

kowy likier świata jest 1384

,;» 7 L A H O V "
sławna na cały świat specyalność.

Jedyny wytwórca R, Ylahor Zara.
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K io  chce żołądek w zdrowiu 1 sile utrzy­
mań, niechaj pije ten sławny na cały świat 
wyłącznie z roślin w Dalmacyi wy­
rabiany żołądkowy likier, który jest do 
nabycia we wszystkich lepszych handlach 

delikatesów, cukierniach i kawiarniach.

E. Piat ; Capstadt 1128

L. 58743

Obwieszczenie
(9257 1 - 3 )

W  miesiąeu kwietniu 1893 r. pozostawiła nie­
znajoma osoba w sklepie p. Jana Bajera przy uliey 
Grodzkiej T. 13 w Krakowie kwotę 296 zł. i dotych_ 
czas si* po nią nie zgłosiła.

Wzywa się właściciela, aby się zgłosił do 
Wydziału i i i  Magistratu miasta Krakowa najdale., 
dr dnia 6 kwietnia 1897 celem udowodnienia praw 
własności i odbioru powyższej sumy, w przeciwnym 
bowiem razie kwota powyższa po upływie tego ter­
minu w myśl §. 392 ust. eyw. znalazcom na własność 
wydaną będzie.

Magistra1 s*oł. król. miasta 
Kraków, dnia 29 listopada 1896.

O ^ ł o i z e n i ę *

Dyrekcya galicyjskiego Towarzy­
stwa kredytowego ziemskiego wypowia­
da niniejszem na podstawie §. 63 sta­
tutów p. p. Michałowi Paehle, Grzego­
rzowi Kutyła, Franciszce Kutyła i Wa­
wrzyńcowi Rodzeń kapitał 3337 zł. 
62 ct. wa. listami zastawnymi, pocho­
dzący z większej sumy 7.000 zł. w. 
a. na hipotece ciał hipotecznych whl. 
281, 282, 286, 287 i 289 gm. kat. 
Wulka Tanewska objętych z rozparce­
lowania dóbr Jieziorko powstałych w j 
powiecie niskim położonych, intabulo- ■ 
wanej, z tego Towarzystwa wypoży- \ 
ezonej, z dniem 31 grudnia 1896 je -, 
szcze pozostały.

Dyrekcja galicyjskiego To warzy- ■ 
stwa kredytowego ziemskiego wzywa 
więc p. Michała Pachlę, Grzegorza 
Kutyłę, Franciszkę Kutyła i W awrzyń­
ca Rodzeń jako właścicieli tych maję­
tności, ażeby wypowiedziany kapitał w 
przeciągu sześciu mies'ęcy do kasy 
galic. Towarzystwa kredytowego ziem -; 
skiego złożyli pod rygorem egzekucyi 
a mianowicie przymusowej sprzedaży 
rzeczonych dóbr.

We Lwowie, 18 listopaua 1896.

odznaczone złotymi
łGiówny skład dla Gaiicyi: p

IW III Wina nrEirla riknwfl I
:totymi ^ r n y ii  medalami

Ludwik Stadtmiiller, główny skład na Lwów.

licytaeya ofertowa*
Ne, mocy uchwały Wydziału wierzycieli masy konk. Samuela Grossfeida rozpisuje 

się niniejszem. licytację ofertową no towary sukienne w sklepie pod 1 3 przy ul. Wago­
wej we Lwowie się znajdujące i sądownie na 3040 zł. 2 ct. w. a. oszacowane, pod na 
stępującymi w arunkam i:

1. Masa konk. nie ręczy ani za ilość, ani za jakość, ani za wartość sprzedać się 
mających towarów.

2. Każdy chęć kupienia mający winien do 12 stycznia 1897 o godz. 6 po południu 
złożyć do rąk Zarządcy masy ofertę i  podaniem .' ceny ofiarowanej i wadyum w kwocie 
800 zł. w. a. Otwarcie ofert nastąpi u Zarządcy masy w obecności Wydziału dnia 13 
stycznia 1897 o godz. 10 przed południem.

3 Wydział wierzycieli zastrzega sobie prawo odrzucenia wszystkich ofert w razie,
jeżeliby wudług jego zdania cena ofiarowana była za niską.

4. Nabywca obowiązany będzie złożyć resztującą cenę kupna po odtrąceniu zatrzy­
manego wadyum w ciągu 24 godzin po przyjęciu jego oferty t j. do dnia 14 stycznia 
1897 o hodz. 10 przed połudn., a to pod rygorem utraty złożonego wadyum.

5. Obowiązkiem każdego oferenta będzie dnia 13 stycznia 1897 dowiedzieć się u
Zarządcy masy, czyli oferta jego przyjętą została, gdyż osobne o Je m  zawiadomienie nie 
nastąpi.

6. Natychmiast po zapłaceniu całej ofiarowanej ceny kupna obowiązanym będzie 
nabywca na własny koszt nabyte towary odebrać.

7. Inwentarz przejrzeć można w kancelaryi Zarządcy masy.
Lwów dnia 19 grudniaj 1896.

Zarządca masy dr. Salomon Bund, adwokat
krajowy, ul Sobieskiego 1. 10.

I Towarzystwo Wzajemop M y tu
w Krakowie

wypłaca swym Członkom począwszy od dnia 2 stycznia 1897 
roku od udziałów wpłaconych przed dniem 1 października br.

pięć procent
jako zaliczkę na dywidendę za r. 1896, w kasis Towarzystwa 
w Krakowie i filii we Lwowie za okazaniem książeczki udziałowej.

Kraków, dnia 22 grudnia 1896.
Dyrekcyi:.

(Przedruku nie opłacamy). 1485

Krajowy Skład publiczny dla zboża i spirytusu w Krakowie.
Miesiąc listopad 1896.

I. Zapasy i obrót. 1187

k r a j o w y c h z a (l r a u i c % n  j c h

Zapas Przyjęto Wydano Zapas Zapas Przyjęto Wydano Zapas
Piodaktów

dnia pier­ od pierwsi ego do dnia osta­ dnia pier­ od pierwszego do dnia osta
wszego ostatniego tniego wszego ostatniego tmego

zboża metrycznych centnarów; spirytusu lektolitrów a 100°/„
iszeuicy . . . • 259905 2529.70 2025 37 3] 03-44 406-21 659 56 701-76 356-99
Ż y t a ..................... 2189-27 2162.33 1926-55 2425-05 101-33 3 j2 23 403.61 —
Jęczmienia . . . 785-28 1132-47 1q73-74 83401 2782-59 3082-88 2823-51 3541-96
O w s a ..................... 4-10 46'59 50-59 — — 23ó-57 — 296-57
Grochti . . . 223-20 503-20 352-68 3737-02 332-27 99-99 145-72 28654
Bobn i fasoli. . . 447-12 502-92 152-07 797-97 13713 16-50 10B-15 4r'' ±8
Rzepaku . . . . 52-62 188-61 149-83 91-40 36-80 6441 98-53 2V
Wyki . . . . — — — — 317-74 470 — 322-44
Siemię lniane . . 691 43 106-27 97-52 61017 — — — —
Nasienie buraków . 569-30 — 52-00 517-30 — — — —
M a k ..................... 21-30 — 21-30 — — — — —
Koniczyny . . . 121 15 88-S4 8 04 20195 — — — —
Gorczyca . . . . 03 02 — — 93 02 — — — —
Kóżnych . . . . 2285-37 2197-46 1295-46 3187-37 252-91 158-99 201-07 210*83

Ogółem . . 9992-10 9448-45 7205-15 12235-40 4367-09 5185-81 4487-35 15065*55
Ubezp. wartość zł. 108428 78393 58567 128253 68195 51810 37781 82021
Spirytusu . . . — — — — — — — —
Ubezp. wartość zł. — — — — — — — —

II. Stan i obrót poświadczeń składowych i oddzielnie przeniesionych warrantów.

Na produkty
Stan

Wydano 1 
względnie!
przeniesiono)

Seią- i 
gnięto ! Stan

i Wydano 
Stan względnie

iprzenieftonoi
Ścią­

gnięto Star

dnia pier­
wszego

od pierwszego do dnia osta-i 
ostatniego tniego

dnia pier
W S Z e g O

od pierwszego do 
ostatniego

dnia osta 
tniego

Z b o łe  : |
.Poświadczeń składo­

wych sztuk . ' . 38 17 15 40 15 2 10 7
Ubezp. wartość zł. . 49081 13410 15440 47051 10590 2200 7100 5690

(Oddzielnie przeniesio-
| nysh warrantów sztuk 30 12 10 32 10 1 7 4
Ubezp. wartośó zł. . 38491 9800 7000 41291 6250 800 4200 2850
Kwota zaliczona zł; 26420 5ZU0 4850 26770 3080 400 2080 1400

Spir^-tu^:
Poświadczeń składo­

wych sztnk . . . — — — — — — —
Ubezp. wartość zł. . — — — — — — — —

(Oddzielnie przeniesio-
I nych warrantów sztuk — — — — — — — —
lUbezp. wartość zł. . — — — — — — — —

(Kwota zaliczona zł. — — — — — — — —
K rajow y Skład  Publiczny w K rakow i*.

Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Cmaieckiego 1. 12 don  Wernera. (Zaraądca Wł. J. Weber.) Paęier % fabryki papieru J. FijałkawaJicb

17481495


